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Z  powodu otwarcia III. Międzynarodowych 
Targów w Poznaniu.

Dnia 1 maja dokonano o tw arc ia  III. M iędzyna­
rodow ych T arg ó w  w  Poznaniu.

Zaledwie p rzeb rzm ia ły  pow italne przem ów ie- 
Da... Dostojni goście, delegaci Rządu C entralnego z 
ministrami: Kwiatkow skim , Zaleskim i N iezabytow - 
skirn na czele, za nimi zaś nieprzeliczone rzesze  go ­
ści kupiecko - p rzem y sło w y ch  za leg ły  obszerne po­
le i w ype łn i ły  w szystk ie  te rozliczne i p rzes trzenne  
zabudowania, hale i kioski targowe...  I w ypełn ia ją  
kale ta rg o w e  z dniem każdym  — rzec m ożna — co­
raz to p rzy ras ta jącą  falą. Fa lą  zw iedzających , p rz y ­
by łych  z bliska i daleka, nieraz naw et bardzo  dale­
kiej, lepiej: głębokiej prowincji. Nie brak również 
tym  razem  gości zagranicznych. N aw et w  nadspo­
dziewanie pow ażnej liczbie.

Jednem  s łow em : bez p rzesady  pow iedzlećby  
można, iż pow ażna  część  życia  gospodarczego  R ze­
czypospolitej Polskiej ro z g ry w a  się w  dniach b ieżą­
cych nie gdzieindziej — lecz w  Poznaniu. W ięcej: 
na czas t rw an ia  III. M iędzynarodow ych  T a rg ó w  w 
Poznaniu  przeniósł się tu punkt ciężkości p raw ie  ca ­
łego naszego ruchu i życia wielko-kupieckiego.

B iorąc  w szakże  to w szys tko  pod uw agę, s tw ie r ­
dzić należy, że s ta jem y  jako kupiectw o pod znakiem 
sw oistego  rodzaju św ięta ,  bo św ięta ,  k tóre  w y m a ­
ga niecodziennego wysiłku z przedsiębiorczości n a ­
szej.

O ddycham y w  dniach w iosennego T argu  w  P o ­
znaniu atm osferą, w której w  pełni odczuw am y za­
dowolenie i dumę z obranego przez się zawodu, 
przyczem  zdajem y sobie sp raw ę  z tego, iż to doro ­
czne św ięto  nasze nak łada  na nas w y ją tk o w o  duże 
w y m agan ia  w  dziedzinie rozwinięcia  w łaśc iw ej 
przedsiębiorczości wielkokupieckiej.

Targ i w iosenne w  P oznaniu  — to doroczne, 
w iosenne św ięto  gospodarcze  Polski. Fakt,  iż od b y ­
w a ły  się w  doli i niedoli, jest najlepszem św iad ec ­
tw em  —  jest w idom ym  znakiem woli handlowej pol­
skiej. Okoliczność zaś, że z T arg ó w , zrazu  k ra jo ­
w ych  tylko, p rze is toczy ły  się w  m iędzynarodow e, 
dowodzi, że umieją one być w iernem  odbiciem k aż ­
d orazow ych  nas tro jów  gospodarczych  kraju.

Udział b ran ży  m e t a l o w e j  i m a s z y n o w e j  
na w iosennej imprezie ta rgow ej w  Poznaniu  b y w a ł  
w  ciągu minionych sześciu lat rozmaity . P r z e w a ż ­
nie jednak m ierny. Długo uspraw ied liw ia ły  absencję 
sw oją  za in te resow ane sfery  p rzem ysłow e poprostu  
cha rak terem  odrębnym  swojej w ytwórczością co też 
zw łaszcza  odnośnie do ciężkiego p rzem ysłu  s t r  i c- 
t o s e n s u  jest m oże uzasadnione. Jednakże już od 
roku  zeszłego, czyli od II. .M iędzynarodow ych  T a r ­
gów, o d b y tych  w  Poznaniu, jasnem się stało, że nie
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należy  rzeczonego zagadnienia s taw iać  tylko na 
płaszczyźnie  w iększych  lub m niejszych trudności 
n a tu ry  technicznej. T rzeb a  było  T argom  w P o z n a ­
niu pew nej próby życiowej, tego że się tak w y ra z i ­
m y uobyw ate ln ien ia się w  polskiej opinji g ospodar­
czej, tak by zaczęto  pow szechnie  u p a try w ać  w I ar- 
gacli tych czynnik pożądany. O tóż dzięki temu, że 
Targ i tę próbę ogniow ą p rze trw a ły ,  a także w zg lę ­
dnie pomyślnej konjunkturze gospodarczej, jaka pa­
nuje od kilku m iesięcy — tegoroczne 1 argi P oznań­
skie p rzew ażn ie  dostatecznie obesłane zostały.

*
Dobrze się stało, że dział m eta low y i m aszyno­

w y  skupia się od dw u lat na l a r g a c h  w  Pozpaniu w 
kilku zabudow aniach  ta rgow ych .

Nigdzie bow iem  bardziej plastycznie nie u w y ­
pukla się uprzem ysłow ienie  kra ju  naszego, o k tó­
rym, jak wiadom o, k rą żą  zagran icą  w ersje , jako o 
kra ju  o kolonialnych poprostu  m ożliwościach dla 
zbytu produk tów  przem ysłow ych . Dobrze tedy, je­
śli zagran ica  sprostu je  to swoje m ylne o nas m nie­
manie; będzie to za razem  w rażen ie  o nieocenionej 
wartości .  A trzeba, by  zabra ł  je m. i. do dom ów  sw o ­
ich kupiec i p rzem ysłow iec  zagraniczny.

Ale i dla nas, dla w ew nętrzne j ,  bliższej o r ien ta­
cji naszej, miało takie skom asow anie  jednorodza- 
jow ych  pokazów  w ielką  w a r to ść  poglądow ą. Z a­
rów no bow iem  zeszłoroczny, jak tegoroczny  pokaz 
dowiódł, że w y tw a rz a m y  naogół wiele podobnych 
m aszyn, narzędzi, ap a ra tów , p rzy rządów , jakby  z 
w idocznem  upodobaniem, czy  rozwijaniem  specjal­
nych w łaśc iw ości narodow ej naszej techniki p rze ­
m ysłow ej — gdy  rów nocześnie  inne, po dokładnem  
obliczeniu rów nie  obiecujące działy  zos taw iam y  
eksploatacji obcokrajowej. Specjalnie do ty czy  to 
produkcji t. zw. m aszyn  i ap a ra tó w  precyzyjnych . 
Ale i innych. T y m czasem  w  tej jednorodzajow ej n a ­
szej produkcji m aszynow ej u p a try w ać  m ożna jeden z 
g łów nych  p o w odów  k ry z y su  tej b ranży , a zarazem  
p rzyczyny , dla k tórej eksport  dla zak ład ó w  tych jest 
koniecznością, gdy  tym czasem  nie m ają  zak łady  te 
dos ta tecznych  danych, w arunku jących  skuteczne 
współubieganie się na ry n k ach  obcych.

Niewiadomo, jakiemu zbiegowi okoliczności to 
zaw d zięczam y : dość, że u tarło  się w  polskich sfe-

'* ’■ W  w m

rach przem ysłow o, - kupieckich przekonanie, ,alV |a. 
Targ i był pokazem  tylko, doroczną  w y s ta w ą  reK 
m ow ą — sporadycznie  zaś zaw ierane  transa 
konkre tne  s tanów ią  piękne jeno uwieńczenie cało* 

Otóż nie, s tanow czo  nie.
Aczkolwiek bowiem  n az y w am y  Targi świć^,_ 

kupieckiem, na k tóre  kupiectw u tłumnie P>e ls ‘b  
m o w ać  należy — to przecież za razem  p r z y p o m n   ̂
nam  trzeba, iż m ow a o św ięcie  s u i  g e n e  x 
święcie, k tóre "ma być  areną  dla popisu prze1fl- 
biorczości kupieckiej. To  też trzeba  na 1 argach i 
bić dob ry  u targ, lub conajmniej realne p rzy g o to  
sobie podłoże dla naw iązania  s tosunków  z kup
kim odbiorcą. — Niestety, zauw ażyliśm y, _ >z 
w szy sc y  w y s ta w c y  to sw oje zadanie należycie , 
mli. W ydelegow ali  bow iem  do stoisk swoich P 
rzędne siły kupieckie, k ierując się — n a j p r a w d o P ^  
dobniej —  w zględam i m aterjalnem i. — Ale na 
m at ten w  ciągu roku  ro zp isy w ać  śię będziem y 

W  tym  zw iązku dodatkow o zau w aży ć  r̂Z5a .̂ 
że w łaśn ie  p r z e m y s ł  d r o b n y  w ychodzi z K 
dych T arg ó w  pow ażnie  w zm ocniony  i w  bycie s 
im ugrun tow any . D laczego? Otóż nie w  ostati 
rzędzie z tego  powodu, iż nie daje się byle kim V ,, 
sw ojem  stoisku na l argach  zastąp ić  czy w y rę c z  
ale przew ażn ie  właściciel osobiście lub za P° 
dn ictw em  prokuren ta  f irm ow ego z klientelą kuP1 
ką bezpośrednio  się styka.

Jeszcze  t rw a ją  tegoroczne T arg i  wiosenne.. . .  K
szcze czas, b y  niedociągnięcia n ap raw ić  i p rzy11̂ , 
mniej w  ostatnich dniach w y k a zać  się dodatnim 
zultatem  T a rg ó w  w iosennych. y

P am ię ta jm y  zaś, że w łaśn ie  ta rg o w e  ifflpr , 
— z zastrzeżeniem , iż zakrojone są  na w ym ogi % 
s to kupieckie —  są  na jw łaśc iw szem  polem, na . j 
rem  w arto  rozw inąć  całą  gam ę s tarań, środK 
w ysiłków , zdąża jących  do pozyskan ia  odbiorcy- 

W z y w a jąc  nakoniec ponownie b ranżow e j, 
kupieckie do t łumnego odw iedzania  teg o ro c zn y .  
T a rg ó w  Poznańskich , do łączam y  życzenia  o ' 
nycii w y n ik ó w  pod adresem  w y s taw c ó w .
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Międzynarodowe rynki żelaza.
osi- ^  marcu ane>elska produkcja żelaza surowego 

usnęła  poziom b. wysoki, notowany w latach 
JiepsZej koniunktury powojennej. Mianowicie wy- 

.. . ^ k o w a n o  w marcu 671.800 ton wobec przecię­
ty0 6^-500 ton w r. 1920 i 855.00Q ton w r. 1918.

Przeciwieństwie do produkcji żelaza surowego 
Porównaniu z r. 1913 w ytw órczość stali surowej 

Zrosła z 683.600 ton przeciętnie na 949.600 ton w 
aren rb. Ostatnio uruchomionych było 178 w yso­

ki jy1 Pieców, zatrudnionych głównie i przedewszy- 
, kicm dla przemysłu budowy okrętów. Zachodzi jc- 
lak kwestja, czy stau zatrudnienia angielskiego 

przemysłu żelaznego i stalowego utrzyma się na 
yrn wysokim poziomie. Zwyżka bowiem stawek 
’’achtowych oraz cen koksu odstrasza konsumcję 
'ewnętrzną i utrudnia eksport nawet do wła- 

‘.aych kolonij w brew  wszelkiej propagandzie. Acz- 
°Jwiek ceny angielskie cofają się na. całej linji, to 

■lcdnak jeszcze są zbyt wysokie, aby móc ożywić 
Popyt.

We Francji baisse'a na rynku stali i żelaza — 
^ a je  się — osiągnęła punkt najniższy, gdyż w prze­
myśle metali — przetwórczym, tudzież automobi- 
P^vym ostatnio zaznaczyło się pewne ożywienie. 
J*andel hurtowy wyszedł z dotychczasowej rezer­
wy i zdradza lekką skłonność do zakupu. P rzyczy ­
na się do tego również ostatnia zniżka cen koksu i 
'Wgla, a nadto pewne ożywienie ruchu budowla- 
llego. Przem ysł półfabrykatów ostatnio zatrudnio­
ny by} na przeciąg miesiąca, niektóre zaś jego ga ­
jdzie na przeciąg sześciu tygodni. Ogólna jednak sy- 
^acja na francuskim rynku żelaza nie jest zado­
walająca.

Na belgijskim rynku żelaza zaznaczyła się 
aaisse‘a, chociaż 55 wysokich pieców z ogólnej licz­
by 56 istniejących w Belgji było uruchomionych, 
^laby popyt na rynkach zagranicznych zwłaszcza

zamorskich odczuwają najdotkliwiej towarzystwa 
belgijskie. Szereg przedsiębiorstw i zakładów przy­
stąpił już do redukcji robotników.

Na wschodzie Europy pomyślnie kształtował 
się zbyt żelaza w  Czechosłowacji. Stwierdzić było 
można wzmożony w pływ  zleceń tak z kraju, jak i 
z zagranicy. Eksport dotyczył przeważnie materja- 
łńw standardowych. Również nie zmieniła się do­
tąd dość pomyślna sytuacja na polskim rynku że­
laza, chociaż ostatnia podwyżka cen w yw ołała  pro­
testy  konsumentów.

Niemiecki eksport żelaza i stali od stycznia do 
lutego spadł z 515 tysięcy na 387 300 ton. Natomiast 
produkcja stali surowej w Niemczech w marcu r. b. 
przewyższyła produkcję w miesiącu poprzednim o 
181 484 ton i osiągnęła 1 415 083 ton. A zatem i naj­
wyższą dotąd kwotę produkcyjną lat powojennych 
w styczniu r. b. przekracza kwota produkcji m arco­
wej o 106 159 ton. W marcu zaś 1926 roku Niemcy 
wyprodukowały tylko 948 974 ton stali surowej. P o ­
dobnie przedstawia się sytuacja w niemieckim prze­
myśle żelaznym. W  marcu 1926 roku produkcja w y ­
nosiła 716 654 ton żelaza surowego, w  lutym 1927 r.

968 774 ton, w marcu zaś 1927 roku osiągnęła — 
1 085 859 ton. Liczba rekordowa, jakiej nie notowa­
no od września 1918 roku.

W  Ameryce według danych czasopisma „Iron. 
Aga" w  ostatnich tygodniach w pływ  nowych zlec A 
był o 5—25 procent niższy od obrotów w odpowie­
dnim okresie marca. Zmniejszenie to przypisują c- 
słabieniu popytu na stal automobilową. W  zakłada ;h 
odlewniczych notowano ostatnio pewne ogranicz - 
nie produkcji, co przedewszystkiem wpłynęło a 
zmniejszenie popytu na żelazo surowe. Ceny węgla 
spadły w ostatnim tygodniu pomimo strajku górni­
ków. Koks hutniczy naprzykład notowano taniej o 
10 ety, czyli 3,15 doi. za tonę loco Connelsville. G-g.

♦ ♦ ♦

Umowy międzynarodowe w dziale żelaza.
W ubiegłym miesiącu utworzony został Syndy­

kat wytwórców żelazo - krzemu, do którego przy- 
stąpily: Szwecja, Norwegja, Austrja, Niemcy,
Szwajcarja i Jugosławja. Siedzibą syndykatu jest 
Wiedeń. Nieobecność Francji w syndykacie nL bę­
dzie w pływ ać na politykę syndykatu,,gdyż w y tw ór­
czość francuskich przedsiębiorstw spożywana jest 
Drawie całkowicie przez rynek krajowy i tylko nie­
znaczne ilości są wywożone zagraHicę. Ceny nara- 
zie zostały niezmienne. Polska sprowadza z zagra­
nicy żelazo - krzemu rocznie za pół miljona złotych 
obiegowych.

Prowadzone są również narady' nad utworze­
niem Syndykatu żelazo - chromu; narady, zainicjo­
wane przez Francuzów, mają narazić charakter in­
formacyjny. Dążenia te idą w  kierunku wskrzesze­
nia istniejącego przed wojną od 1903 roku syndyka­
tu surówek specjalnych, przez tworzenie organiza-

cyj poszczególnych gatunków surówki. Polska spro­
wadza rocznie do wyrobu stali szlachetnej za 100 
tysięcy złotych żelazo - chromu.

Do międzynarodowego Kartelu drutu, działają­
cego od 15 lutego r. b., należą: Niemcy, Belgja, Cze­
chosłowacja i Holandja. Wyczekujące stanowisko 
zajmuje Polska, Francja i Austrja. Umowa kartelo­
wa, oparta na kwotach, ustalonych na podstawi: 
wywozu w ostatnich latach, reguluje tylko ilości 
wywozu i ceny wywozowe, nie zajmuje się nato­
miast zupełnie zbytem na rynkach wew nętrznych: 
przy zawieraniu umowy zostały jednak uzgodnione 
zasady wzajemnej ochrony terytorialnej. Kontrolę 
pąd wykonaniem warunków umowy powierzono 
szwajcarskiej firmie, Obecnie prowadzone są nara­
dy nad wciągnięciem innych państw i utworzeniem 
syndykatu drutu. Roko ran ia  z Austrją o przystą­
pienie do kartelu toczą się pomyślnie, gdyż.pomię-
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Międzynarodowa Konferencja Ekonomiczna.
W  ś r o d ę ,  d n ia  4 -g o  m a j a  r. b„  z g o d n ie  z u c h w a ł ą  R a d y  

Ligi N a r o d ó w  z  g r u d n i a  1926 r o k u ,  z e b r a ł a  s i ę  M i ę d z y n a r o ­
d o w a  K o n f e r e n c j a  E k o n o m i c z n a  w  G e n e w i e .  P o r z ą d e k  o b r a d  
K o n fe re n c j i  p r z e d s t a w i a  s ię  n a s t ę p u j ą c o :

C z ę ś ć  (.

Ś w i a t o w a  sy tu a c ja  e k o n o m ic z n a .
• Ś w i a t o w a '  s y t u a c j a  e k o n o m i c z n a  i je j  g ł ó w n e  p r o b l e m a t y  

z p u n k t u  w i d z e n i a  p o s z c z e g ó l n y c h  p a ń s t w .
A n a l i z a  p r z y c z y n ,  p o w o d u j ą c y c h  o b e c n y  b r a k  r ó w n o w a g i  

w  p r z e m y ś l e  i h a n d lu .
M o m e n t y  e k o n o m i c z n e ,  o d d z i a ł u j ą c e  n a  u t r z y m a n i e  p o k o ­

ju ś w i a t o w e g o .
C z ę ś ć  II.

I. —  Handel.

1. —  W o l n o ś ć  h a n d lu
a)  z a k a z y  i o g r a n i c z e n i a  w w o z u  i w y w o z u ,
b)  o g r a n i c z a n i e ,  r e g l a m e n t a c j a  i m o n o p o l i z a c j a  h a n d lu ,
c )  t r a k t o w a n e  ( w  z a k r e s i e  g o s p o d a r c z y m  i f i s k a l n y m )  

o b y w a t e l i  j e d n e g o  p a ń s t w a ,  o s i a d ł y c h  n a  t e ry to r iu m ,  
i n n e g o ,  o r a z  f i rm  c u d z o z ie m s k ic h .

2. — T a r y f y  c e ln e  i t r a k t a t y  h a n d l o w e
T ru d n o ś c i  h a n d l u  m i ę d z y n a r o d o w e g o  p o c h o d z ą c e  z
a )  c h a r a k t e r u ,  w y s o k o ś c i  i z m ie n n o ś c i  t a r y f  c e l n y c h  — 

w w o z o w y c h  i w y w o z o w y c h ,
b)  n o m e n k l a t u r y  i k l a s y f ik a c j i  ce lne j .

3. Ś r o d k i  p o ś r e d n i e  d la  p o p i e r a n i a  h a n d l u  n a r o d o w e g o  i 
ż e g lu g i  n a r o d o w e j :
a )  s u b s y d j a  b e z p o ś r e d n i e  i p o ś r e d n i e ,
b)  d u m p i n g ;  p r a w o d a w s t w o  a n t y  - d u m p i n g o w e ,
c) t r u d n o ś c i ,  s t w a r z a n e  p r z e z  w a r u n k i  t r a n s p o r t u ,
d)  f i s k a ln e  o b c i ą ż e n i a  t o w a r ó w  i m p o r t o w a n y c h .

4 . —  W p ł y w  z m n i e j s z e n i a  z d o ln o ś c i  n a b y w c z e j  n a  h a n d e l  m i ę ­
d z y n a r o d o w y .

II. —  P r z e m y s ł .

1 —  S y t u a c j a  g ł ó w n y c h  p r z e m y s ł ó w  ( z d o ln o ś ć  w y t w ó r c z a ,
p r o d u k c j a  r z e c z y w i s t a ,  k o n s u m c ja ,  p r a c a ) .

2. — C e c h y  c h a r a k t e r y s t y c z n e  t r u d n o ś c i ,  p r z e ż y w a n y c h  o b e c ­
n ie  p r z e z  p r z e m y s ł ,  i ich p r z y c z y n y  n a t u r y  p r z e m y s ł o w e j ,  

h a n d l o w e j  i w a l u t o w e j .
3. - M o ż l iw o ś c i  a k c j i :

a )  o r g a n i z o w a n i e  p r o d u k c j i ,5 z w ł a s z c z a  s p r a w a  m i ę d z y n a ­
r o d o w y c h  p o r o z u m i e ń  p r z e m y s ł o w y c h  —  z p u n k t u  w i ­
d z e n i a  p ro d u k c j i ,  k o n s u m c j i  o r a z  p r a c y ;  ich p o d s t a w y  
p r a w n e ;  ich  z w i ą z e k  z  k w e s t j a m i  c e ln e m i ,

b )  g r o m a d z e n i e  i s z y b k a  w y m i a n a  d a n y c h  s t a t y s t y c z n y c h  
d o t y c z ą c y c h  p r o d u k c j i  p r z e m y s ł o w e j .

III . —  R o l n i c t w o .

1. —  O b e c n a  s y t u a c j a  r o l n i c t w a  w  p o r o z u m i e n i u  z  p r z e d w o ­
j e n n ą  w  z a k r e s i e ,  d o t y c z ą c y m  p r o d u k c j i ,  k o n s u m c j i ,  z a p a ­
s ó w ,  c e n  i w o ln e j  w y m i a n y  p r o d u k t ó w  r o ln y c h .

2. —  P r z y c z y n y  o b e c n ie  i s t n i e j ą c y c h  t r u d n o ś c i .
3 —  M o ż l iw o ś c i  a k c j i  m i ę d z y n a r o d o w e j

a )  r o z w ó j  i m i ę d z y n a r o d o w a  w s p ó ł p r a c a  o r g a n i z a c y j  p r o ­
d u c e n t ó w  i k o n s u m e n t ó w ,  z  u w z g l ę d n i e n i e m  r ó ż n y c h  
s y s t e m ó w  o r g a n i z a c y j  s p ó ł d z i e l c z y c h ,

b )  s t a ł a  w y m i a n a  w s z e l k i c h  w a ż k i c h  i n f o rm a c y j ,  d o t y c z ą -  
c z y c h  s y t u a c j i  w  r o ln ic tw ie ,  b a d a ń  n a u k o w y c h  i le c h  
n i c z n y c h ,  k r e d y t u  ro ln e g o  i t .  p.

c )  p o d n ie s ie n ie  z d o ln o ś c i  n a b y w c z e j  r o ln ik ó w .

Z a g a d n i e n i a  e m i g r a c y j n e  n ie  z o s t a ł y  o b j ę t e  t y m  p r o g r a ­
m e m ,  m 'm o  ż e  b y ł y  w y s u w a i i e  p r z e z  p r z e d s t a w i c i e l i  P o l s k i  i 
Italji ,  j a k o  k w e s t j a  p a l ą c a .  J e s t  p r a w d o p o d o b n e ,  że  p o r u s z o n e  
z o s t a n ą  p o d o b n ie ,  ja k  s p r a w y  w a l u t o w o  - f i n a n s o w e  p r z y  o- 
m a w i a n i u  t r u d n o ś c i  p r z e m y s ł o w y c h  i r o ln ic z y c h .

W  s k ł a d  D e le g a c j i  p o lsk ie j  n a  M i ę d z y n a r o d o w ą  K o n f e r e n ­
c ję  E k o n o m i c z n ą  w c h o d z ą :  P P . :  M i n i s t e r  H ip o l i t  G l iw ic ,  P o s e ł  
D r .  H e r m a n  D i a m a n d ,  P o d s e k r e t a r z  S t a n u  D r .  F r a n c i s z e k  D o -  
le ż a l ,  M in i s t e r  F r a n c i s z e k  S o k a l ,  S e n a t o r  J a n  S t e c k i ,  j a k o  d e ­
l e g a c i ,  o r a z  P P . :  D y r e k t o r  Z y g m u n t  C h m i e l e w s k i ,  D y r e k t o r  
J u l j a n  C y b u l s k i ,  R a d c a  K r y s t y n  O s t r o w s k i ,  P o s e ł  E d m u n d  
T r e p k u ,  j a k o  z a s t ę p c y .

J a k o  r z e c z o z n a w c y  p o w o ł a n i  z o s t a l i  P P . :  R a d c a  L e o n  B a ­
b iń sk i ,  D r .  R o g e r  B a t t a g l i a ,  D y r .  W a c ł a w  F a j a n s ,  P ro f .  
J ó z e f  G i e y s z t o r ,  D y r .  S t e f a n  K r ó l ik o w s k i ,  D y r .  S t a n i s ł a w  
L a n d ie ,  W i c e m a r s z a ł e k  J u l j u s z  P o n i a t o w s k i ,  N a c z .  W i n c e n t y  
Z w o l iń s k i .

S e k r e t a r i a t  D e le g a c j i  t w o r z ą  P P . :  R a d c a  S t a n i s ł a w  Ł e p -  
k o w s k i  i R a d c a  A n to n i  R o m a n .

P r a w i e  o d  p o c z ą t k u  r.  b. p r o w a d z o n e  b y ł y  p o d  k i e r u n k i e m  
P r z e w o d n i c z ą c ę g o  D e le g a c j i  P .  H. G l i w i c a  p r a c e  p r z y g o t o ­
w a w c z e ,  w e d ł u g  p o r z ą d k u  o b r a d  K o n fe re n c j i .  S p r a w y ,  d o t y ­
c z ą c e  c z ę ś c i  11 p o r z ą d k u  o b r a d ,  t. j. p o s z c z e g ó l n y c h  d z i e ­
d z in  ż y c i a  g o s p o d a r c z e g o ,  r o z p a t r y w a ł y  t r z y  k o m i s j e :  1. h a n ­
d l o w a  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  P .  W i c e m i n i s t r a  F r .  D o le ż a l a ,  2. 
p r z e m y s ł o w a  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  P .  P o s ł a  E .  T r e p k i ,  3. r o l ­
n a  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  P .  S e n a t o r a  J .  S t e c k i e g o .  D o  w s p ó ł ­
p r a c y  w  k o m is j a c h  i p o d k o m i s j a c h  z a p r o s z e n i  z o s t a l i  n a j w y ­
b i tn ie js i  z n a w c y  p o s z c z e g ó l n y c h  d z i e d z in  e k o n o m i c z n y c h  z  
p o l s k i e g o  ś w i a t a  g o s p o d a r c z e g o  i n a u k o w e g o .

dzy  druciarniam i austrjackiem i i niemieckiemi ist­
nieje już od początku roku bieżącego um ow a o o- 
chronie terytorjalnej.

W m iędzynarodow ym  Syndykacie rur spaw a­
nych sp ra w a  p rzystąp ien ia  polskich fabryk  ru r uie 
posunęła  się zupełnie naprzód. S y n d y k a t  ru r  pos ta ­
nowił obniżyć na maj ceny  w y w o z o w e  dla Szwecji, 
Norwegji i Danji, by  skuteczniej zw alczać  polską 
konkurencję.

W  zw iązku  z przystąp ien iem  hu tn ic tw a państw  
śro d k o w o  - europejskich (C zechosłow acja , Austria, 
W ę g ry )  do m iędzynarodow ego Kartelu stalow ego,

hutn ic tw o śro d k o w o  - europejskie p row adzi  ro k o ­
w ania  z Niemcami co do dalszego rozgraniczenia  
pom iędzy siebie zagran icznych  ry n k ó w  zby tu ;  jako 
zasadn iczy  w arunek  jest zapew nienie sobie w za je ­
mnie ochrony  terytorjalnej.

W  sp raw ie  przystąp ien ia  Polski do M iędzyna­
rodow ego  Kartelu s ta low ego  jeszcze nic nie zd ecy ­
d ow ano ; hu tn ic tw o czechosłow ackie  rokuje s«bie 
nadzieję, że w  razie przystąp ien ia  Polski do Kartelu, 
odniesie znaczne korzyśc i przez  zmniejszenie się 
konkurencji Polski na ry n k ach  bałkańskich.
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Nowa taryfa
W  nr. 33 ..Dziennika U staw “ pod poz.-299 ukazato się roz­

porządzenie m inistra komunikacji z dnia 5 kw ietn ia  1927 roku, 
w prow adzające now ą ta ry fę  w y jątkow ą pod nazw ą „T aryfa 
W yjątkow a XLIV“ na w yw óz w ym ienionych w  rozporządze­
niu tow arów , z k tórych  p rzy taczam y  ty lko te, k tó re  obcno- 
dzą przem ysł m etalow y. Nowa ta ry fa  obow iązuje od dnia 
10 kw ietn ia do dnia 30 w rześnia 1927 roku w łącznie.

1. O b s z a r  w a ż n o ś c i .  Od w szystk ich  stacy j kolei 
polskich do w szystk ich  punktów  granicznych oraz do G dańska 
(w szystk ie  stacje), Gdyni i T czew a.

2. O p ł a t y .  P rzew oźne na p rzesy łk i całow agonow e niżej 
w ym ienionych tow arów  oblicza się za ca łą  odległość p rze­
w ozu, nie W yłączając kolei na obszarze W olnego M iasta 
G dańska.

15. Z gr. 63 — żelazo i stal surow e o raz  żelazo i stal 
w blokach w alcow anych, lanych lub kutych, stopy  żelazne i 
hem aty t — w edług kl. wyj. F.

Z gr. 63 — żelazo i stal handlow e, uniw ersalne, a rku ­
szow e i profilow e, blacha, d rut i żelazo w alcow ane z poz. c) 
d) i h):

za odległość od 1 do 200 km. — w edług kl. VI, 
za odległość od 201 do 450 km. — w edług jednakow ej 

op łaty  po 181 gr. za 100 kg.,
za odległość pow yżej 450 km. w edług kl. VIII.

16. Z gr. 64 — cynk i ołów  w alcow ane, po udow odnie­
niu w yw ozu  w  okresie do 30 w rześn ia  1927 roku, najmniej
1 000 ton: - i

za- odległość od 1 do 200 km. — w edług kl. V, 
za odległość od 201 do 470 km. — w e d ł u g - jednakow ej 

op łaty  po 245 gr. za 100 kg.,
za odległość pow yżej 470 km. — w edług kl. VII.

17. Z gr. 65 <—■ ru ry  w odociągow e, kanalizacyjne i hy­
drauliczne oraz ru ry  ciągnione:

za odległość od 1 do 200 km. — w edług kl. VI, 
za odległość od 201 do 450 km. — w edług jednakow ej 

opłaty  po 181 gr. za 100 kg.,
za odległość pow yżej 450 km. — w edług kl. VIII.

17. Z gr. 65 — szyny kolejowe, tram w ajow e i kopalnia­
ne:

za odległość od 1 do 150 km. — w edług kl. VII, 
za odległość od 151 do 300 km. — w edług jednakow ej 

opłaty  po 113 gr. za 100 kg.,
za odległość pow yżej 300 km. — w edług kl. wyj. E.

18. Z gr. 66 — m aszyny, narzędzia i ap a ra ty : 
za odległość od 1 do 200 km. —  w edług kl. VI,

za  odległość od 201— 300 km. — w edług jednakow ej 
opłaty  po 190 gr. za 100 kg.,

za odległość pow yżej 300 km. — w edług kl. VII.
19. Z gr. 70 — kw as siarkow y — w edług kl. w yj. G, a 

w składzie całych pociągów  — w edług kl. w yj. G ze zniżka 
10 proc.

O płaty  do stacji G dynia - po rt oblicza się w w ysokości 
równej opłacie do stacji G dańsk — N eufahrw asser W eichsel- 
bahnhof.

3. W a r u n k i  s t o s o w a n i a .  W  tych w ypadkach, kiedy 
ta ry fa  pow yższa przew iduje pew ne kontyngenty  w yw ozow e,

wyjątkowa.
przew oźne do punktu granicznego lub portu oblicza się po­
czątkow o w edług obow iązujących ta ry f norm alnych w zględnie 
w yjątkow ych, a różnicę przew oźnego pom iędzy opłatą uisz­
czoną, a należną w edług niniejszej ta ry fy  zniżonej, w ypłaca 
się osobie upraw nionej po przedłożeniu przez  nią listów  p rze ­
w ozow ych (a p rzy  opłatach uiszczonych zgóry  — w tórn i­
ków ), udow adniających przew óz w ym aganej ilości tow aru  
oraz po spraw dzeniu  faktycznego w yw ozu tych  ilości zag ra­
nicę.

Cła w yw ozow e na surowce metalowe.
W  nr. 32 „Dziennika U staw “ z r. b. pod poz. 297 u*a- 

zało  się rozporządzenie m inisterialne z dnia 30 m arca 1927 
w spraw ie ceł w yw ozow ych. Podajem y z niego pozycje, ob­
chodzące przem ysł m etalow y przetw órczy .

Pozycja Cło w yw o-
taryfy N A Z W A  T O W A R U  zow e od 100
celnej kg. w  złot.

235 Żelaziwo i stal s ta re : lane i ku te ; fragm ent, łom, 
szm elc, w ióry , rów nież prasow ane i proszek, z 
w yjątkiem  odpadków  blachy b iałej 5 —

2,36 M iedź:
1. w  gąskach, sztabach  lanych, katodach 150 —
2. w  postaci starego  m etalu i odpadków , rów ­

nież m iedź cem entow a w  proszku i b ry k ie ­
tach  150 —

U w aga: Miedź, w ym ieniona w poz. 236, za po­
zw oleniem  m inisterstw a skarbu  bez cła

238 Nikiel i aluminjum:
1. w  gąskach, sztabach lanych, katodach, sze ­

ścianach i kulkach 100 —
2. w  postaci s ta ry ch  m etali i odpadków  100 —
U w aga: Nikiel i aluminjum, wym ienione w poz.

238, za pozw oleniem  m in is ters tw a skarbu  10 —

239 Spiż, bronz fosforow y, mosiądz, tom bak, argen-
tyn  (now e srebro), b ry tan ia :

1. w  gąskach, sztabach lanych 100 —
2. w  postaci' s ta rych  m etali i odpadków  100 —
U w aga: Spiż, b ronz fosforow y, mosiądz, tom bak,

a rgen tyn  (nowe srebro), b ry tan ia , w ym ienio­
ne w  poz. 239, za pozw oleniem  m inisterstw a 
skarbu  10 —

240 C yna:
1. w gąskach, blokach 500 —
2. w  postaci sta reg o  m etalu i. odpadków  500 —

241 O łów  w  postaci starego  m etalu i odpadków  50 • -
U w aga: O łów  w ym ieniony w pozycji 241, za

pozw oleniem  m in isters tw a skarbu  bez cła

Od tow arów , w ym ienionych w pozycjach ta ry fy  celnej
236 p. 1, 238 p. 1, 239 p. 1, 240 p. 1, nadanych na obszarze 
R zeczypospolitej Polskiej do w yw ozu  zagranice koleją, s ta i- 
kiem lub pocztą, najpóźniej w  przeddzień w ćjścia w  życie ni­
niejszego rozporządzenia, cło w yw ozow e nie będzie pobieraue 
w ciągu dni 10 po dniu w ejścia w  życie niniejszego rozpo­
rządzenia.

R ozporządzenie niniejsze w eszło  w życie trzeciego  dnia 
po ogłoszeniu (9 kw ietnia 1927 roku).

465



TARGI POZNAN SKIBIII. MIĘDZYNARO DOWE
H hmI

PRZEGLĄD PODATKÓW OPŁAT
U/ sp raw ie  odszkodowania za dawne marki niemieckie.

Wobec żywego oddźwięku, jak i znalazł w Wielkopolsce 
kom unikat poznańskiego Zw iązku W ierzycieli B anku Rze- 
»zy — naw ołujący do rejestracji niemieckich banknotów  
markowych — u zn a ła  Izba Przem ysłow o-H andlow a w P o ­
znaniu za  konieczne przeprow adzić dodatkowe dochodzenia, 
celem stw ierdzenia, czy is tn ie ją  w idoki uzyskania odszkodo­
w ania za s ta re  banknoty markowe.

W tym celu zw róciła się  Izba  Przem ysłowo-H andlowa 
w  Poznaniu do K onsu la tu  Generalnego R . P . w Berlinie, 
prosząc go o odnośne inform acje, i  o trzym ała odeń pismo 
pod L. dz. 0/27/6764/3580 z dnia 16 lutego o brzm ieniu na­
stępującem :

,,N aw iązując do pism a tam t. z  dn ia  7. 2. 1927 r. Nr. 
1277/27 K onsulat G eneralny zawiadamia, że obecny stan 
praw ny co do w aloryzacji przedwojennych banknotów  nie­
mieckich nie u leg ł żadnej zmianie.

J a k  już K onsu la t 'Generalny zaznaczył w  piśmie tu t. 
z dnia 2. 6. 1926 r. L. O. 26/6764/13465/16-, rozstrzygnął 
spraw ę ostatecznie najwyższy sąd Rzeszy w  Lipsku, p rze­
ciw którem u niem a odwołania.

Związek niemiecki „R eichsbankglaubigerverband" u rzą ­
dza w praw dzie dziś jeszcze zebrania i wiece, na których 
ag itu je  przeciw bankow i Rzeszy wzgl. rządowi niemiec­
kiemu, lecz cała akcja obliczona je st — zdaniem K onsulatu  
Generalnego — na efekt w śród obyw ateli niemieckich oraz 
zyski m aterja lne samego zw iązku, k tó ry  w  ten sposób w er­
buje sobie członków płacących miesięcznie sk ładki, a  po- 
zatem pobiera na każdem  zebraniu wzgl. wiecu po 1 mk. 
wstępnego od każdej osoby.

Znamiennym jest fak t, że na jednym z takich  w ie­
ców, urządzonych -przez wyżej podany związek, na k tóry  
K onsulat Generalny specjalnie wydelegował urzędnika, w szy­
scy mówcy naw oływ ali do zapisania się na członków  zw ią­
zku oraz rejestrow ania banknotów  i niewypuszczania ich z 
rąk  pod żadnym warunkiem , a na ulicy przed lokalem  sp rze­
daw ali zwolennicy tego zw iązku s ta re  banknoty tysiąc-mar- 
kowe po 0.22 mk za sztukę.

Dziwić się  należy, że w ładze niemieckie do tego czasu 
nie w ystąpiły  jeszcze przeciw  wspomnianemu związkowi, 
l ecz — zdaniem K onsulatu  Generalnego — należy to t łu ­
maczyć tern, że trudno m u udowodnić jakiekolw iek p rze­

stępstw a, obliczone tylko na wyzysk publiczności i napeł­
nienie w łasnej kasy, by przez to  mieć dochody d la osób 
kierujących związkiem. Analogicznie też należy ocenić akcję 
,,R eiehsbankglaubigerverbandu“ , ujprawianą w Polsce, a w 
szczególności w  w ojew ództw ach zachodnich.

K onsulat Generalny je st zdania, że o ileby się póź­
niej sy tuacja m iała  zmienić i  B ank Rzeszy płaciłby ja ­
kiekolw iek odszkodowania za sta re  banknoty przedwojenne, 
na co obecnie żadnych widoków niema, to nietylko ci, k tó ­
rzy posiadane banknoty zgłosili do rejestracji, ale rów ­
nież w szystkie inne osoby będące w  posiadaniu niereje- 
strow anyeh banknotów , będą mogły korzystać z w alory­
zacji".

Prawidłowe kasowanie znaczków stemplowych.
Kasowanie znaczków stem plowych przez podatnika, ożyli 

t. zw. skasow anie pryw atne, winno być dokonane drogą p rze ­
pisania znaczków początkowemi lub końcowemi wyrazami 
pisma.

W  tym  celu należy przed podpisaniem pism a nakleić 
znaczki stemplowe w niezapisanem jeszcze miejsou, prze- 
znaczonem dla w iersza pierwszego lub ostatniego. W  razie, 
jeżeliby znaczki w ten sposób umieszczone, a  zajm ujące 
całą szerokość w iersza pierwszego lub ostatniego, nie w y­
starczyły do uiszczenia opłaty, należy nakleić dalsze znaczki 
poniżej wiersza pierwszego, względnie powyżej w iersza o- 
statniego, w miejscu jeszcze niezapisanem.

Uskutecznianie odpisów  jest niedopuszczalne tylko w ów ­
czas, jfdy  pismo, k tó re  podlega opłacie, stw ierdza umowę i 
jest zaopatrzone w dwa lub więcej podpisów.

W  niektórych przypadkach dozwolone je s t kasowanie 
pryw atne znaczków stem plowych, umieszczonych poza te k ­
stem  pisma, a  mianowicie przepisanie d a tą  skasow ania oraz 
nazwiskiem  lub firm ą. Ten sposób kasowania może być za ­
stosowany, gdy chodzi o op ła tę  od rachunku lub innego 
pisma, stw ierdzającego wykonanie umowy o świadczenie 
usług od dokum entów przewozowych, tyczących się p rze­
syłek kolejowych do stacyj zagranicznych oraz przesyłek nie 
kolej owych, do pełnomocnictwa, od w yciągu z roku  bieżą­
cego i  od pokwitowań, wreszcie od obiegu, stw ierdzającego 
otrzym anie pożyczki od spółdzielni, k tó re j m inister skarbu 
zezwolił na kasowanie znaczków w sposób powyższy.

■■■■■■■BaBBaaaaaaaaaaaaaaBaaaaBaaaaaaaaaaaaaaaaaaaBaaaa a a a a a a

URSUS-MOTORY
od 4 do 600 K. M. na bardzo do­
godnych warunkach dostarczają

ZAKŁADY MECHANICZNE „URSUS
Oddział w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 16. Telefon nr. 39-21
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Nowe obciążenie p o da tk ow e  Polski Zachodniej.
Min. S karbu w ydał rozporządzenie w spraw ie op ła t 

stemplowych od umów o dzierżawie lub najm ie przedm io­
tów, znajdujących się  na obszarze, na k tórym  obowiązuje 
kodeks cywilny niemiecki. Zainteresow anych odsyłamy do 
nr. 34 „D ziennika U staw “, tu ta j podajemy zasadniczą treść 
ustawy. W edług paragrafu  I-go zobowiązane są osoby, 
które przed 1 stycznia 1927 r. zaw arły uk ład  najm u lub 
dzierżawy do ostatn iego czerwca 1927 odpis owego pisma 
złożyć swojemu Urzędowi Skarbowemu. Od pism a po­
wyższego m uszą obie strony  opłacać op ła tę  stem plow ą^! to 
za czas od 1 stycznia 1927 do dnia, w którym  stosunek 
dzierżawy wzgl. najm u ustaje . — W ażny je st też paragraf 
6, mówiący, że od umów ustnych i pisemnych zaw artych 
przed 1 stycznia należy uiścić ra tę  opłaty  za rok 1926, 
» ile jej dotychczas nie uiszczono. Zapłacić zaległości należy 
do końca czerwca bież. r. w przeciwnym razie w pierwszym 
i drugim  w ypadku grozi grzyw na w wysokości pięciokrotnej 
nieuiszczonej kw oty, albo uiszczonej po upływie term inu. 
Skala wynosi począwszy od 410 złotych — jedną dziesiątą 
procentu aż do 8.610 zło ty oh jeden procent.

Sprzedaż poza obrąbem  p rze d s ię b io rs tw a .  ^
Kupiec, prowadzący poza obrębem swego przedsiębior­

stw a handel przenośny temi samemi artykułam i, co w s t a ­
łym zakładzie, winien z regu ły  nabyć osobne świadectwo 
dla własnego zak ładu  i  osobne na handel przenośny. Jeżeli 
jednak kupiec, prowadzący sklep  i  .posiadający dlań sta łe 
świadectwo handlowe zam yka w dnie targow e sw ój sklep i 
z tow arem  wychodzi n a  rynek, to  W te j sam ej miejscowości, 
w k tó re j mieści się  jego zakład handlowy może on w ój to ­
w ar sprzedaw ać na rynku na podstawie św iadectwa naby­

Z  zagadnień elektryfikacji kraju.
Na tle polemiki: red. Tennenbaum — Dr. Ossowski 

prof. Pomianowski.
P oniew aż oba poprzednie feljetony, pom iesz­

czone na marginesie „Z z a g a d n i e ń  e l e k t r y ­
f i k a c j i  k r a j  u“*), w zbudziły  w  naszych kołach  
elektrotechnicznych znaczne zainteresow anie, prze­
to postanow iliśm y w  3-cim z kolei odcinku roz­
toczyć przed Czytelnikami naszymi g łów n y  bieg 
myśli i argumentacji p. red. Tennenbauma. którego  
broszurze — om ówionej przez nas w  n-rze 16-ym  
„Rynku“ — zaw dzięczam y odsłonięcie rąbku z za­
kulisowej strony tegoż zagadnienia.

Nawiązując do w y w o d ó w  prof. Pom ianow skie- 
go, rozwija je p. T. w  sposób następujący:

...Z powyżej przytoczonej opinji Szan. Pana P ro ­
fesora, największego obecnie w Polsce autorytetu w 
sprawach elektrycznych, wynika, że budowa Jazowska 
jest pożyteczna dla Państw a i że należy ubolewać, 
iż śp. prezydentowi Narutowiczowi nie udało się jej 
zrealizować.

2. O miejscu, jakie zajmuje budowa Jazowska w 
planie elektryfikacji polskiej, Sz. Pan Profesor za­
znacza:

„W obec tego jest w pierwszym rzędzie zamierzo-

*) Porównaj nr. 16 i 17 „Rynku Metalowego i Ma­
szynowego".

tego dla sklepu, bez w ykupienia osobnego św iadectw a p rze­
mysłowego dla sprzedaży n a  rynku. D ostarczanie tow arów  
stałym  odbiorcom przez zakłady przemysłowe na poprzed­
nio uskuteczniane w tych zakładach zamówienia, np. do do­
starczania pieczywa przez piekarzy dla okolicznych kupców 
lub konsum entów , nie podlega obowiązkowi nabyaja •- 
sobnego świadectwa.

I Biuletyn Oficjalny T argów  Wschodnich }
Konkurs dla rad ioam atorów  na W ystawie Sportowej.
K rakow ska W ystaw a R adjow a w ykazała dobitnie, jak 

doniosłe znaczenie w rozwoju radjofonji ma „radjo ama- 
to rsk ie“. W spaniałe aparaty  i  części składowe wykonane 
przez pierwszych radjo-am atorów  w ywołały ogólny podziw 
i zachęciły ich do współzawodnictwa.

W  ciągu trw ania W ystawy Sportowej, (od 3—16 czerwca 
na terenie i  w pawilonach Targów  W schodnich) odbędzie 
się w ystaw a i konkurs aparatów  radjowych, Wykonanych 
przez radjo-am atorów.

W tym  celu K om itet Organizacyjny W ystawy S porto ­
wej zw raca się z apelem do wszystkich radjo-am atorów , by, 
przesyłając swoje eksponaty, wzięli udział w wystawie, 
k tó ra  ze względu na projektow aną stację nadawczą we 
Lwowie budzi zrozum iałe zainteresow anie. W yróżnieni o- 
trzym ają nagrody honorowe, dyplomy i listy  pochwalne.

Zgłoszenia przyjm uje do dnia 25 m aja rb. K om ite t O r­
ganizacyjny W ystaw y Sportowej w B iurach Targów  W schod­
nich, Lwów, Jag iellońska 1. Zgłaszającym  się am atorom 
pójdzie Zarząd Targów  W schodnich jak  najdalej na rękę 
celem u łatw ienia im  udziału w wystawie.

na budowa dużego zbiornika w Rożnowie na Dunajcu... 
Z powyższego wynika, że ani nie jest zamierzoną, ani 
nie byłaby w danym momencie wskazaną budowa Ja ­
zowska i nie będzie ona prawdopodobnie aktualną za ­
nim nie powstanie w dorzeczu Dunajca zbiornik odpo­
wiedniej pojemności".

W ytyczne programu elektryfikacji na okres 5-letni 
były mi znane z oświadczenia M inisterstwa Robót P u­
blicznych z roku 1926; brzmiało ono jak następuje: 
„W yzyskanie sił wodnych Podkarpacia od granicy za­
chodniej Państw a po rzekę San włącznie przyczem w 
wymienionym okresie ma być wybudowana conajmniej 
elektrownia wodna w Rożnowie na Dunajcu".

Z tego wynika, że przy  wyzyskaniu sił wodnych 
Podkarpacia przedewszystkiem jest przewidziana budo­
wa dużego zbiornika w  Rożnowie na Dunajcu i że przed 
jego wybudowaniem „nie będzie ona (tj. budowa Ja­
zowska) prawdopodobnie aktualną".

Skomplikowane momenty techniczne wpływają n* 
kolejność elektryfikacji i naw et taki autorytet, jak 
Wielce Szanowny Pan Profesor, nie jest w tej sprawie 
kategoryczny.

Oczywiście, że po wybudowaniu zbiornika w Roż­
nowie budowa Jazowska, przewidziana ustaw ą sejmo­
wą i którą tak gorąco zalecał Szan. Pan Profesor i 
wicemin. p. Górski, stanie na porządku dziennym, ale 
możliwe jest, że nawet i przed jego wybudowaniem: 
wszak Sz. Pan Profesor zaopatruje swe rozważania o 
kolejności elektryfikacji zastrzeżeniem „nie będzie ona 
prawdopodobnie aktualną zanim...".



♦ ♦  Z BRANŻY ♦ ♦
Syndykat Hutniczy o o s ta tn ie j  podw yżce  cen że laza .
\V związlru z zapowiedzianemi represjam i rządu w 

stosunku do Syndykatu Polskich H u t Żelaznych z powodu 
podwyżki cen żelaza na rynku w ewnętrznym , syndykat hu t 
żelaznych ogłasza kom unikat, w yjaśniający przyczyny 
podwyżki, w edług których złom  żelazny podrożał o 
100% to jest z 82 na 170 złotych za tonę. Z a ­
sługuje na uwagę, że M inisterstw o Kolei Żelaznych 
dało sum pt do podwyżki przez podniesienie cen złomu ze 
115 złotych za tonę. Dalszym  motywem podwyżki jest pod­
niesienie ta ry f kolejowych o 20—35%, podatków o 10% i 
staw ki podatku m ajątkow ego o 50%. Syndykat w skazuje d a ­
lej, że eksport wyrobów hutnicznych je st źródłem  s tra t 
dla hutnictw a, a  jednak huty  obsługują sta le pewne te- 
ry torja , aby zdobyć sobie sta łe  rynki zbytu! i  przyczynić się 
do aktywności bilansu handlowego, przyczem n a tra fia ją  
na zorganizowaną konkurencję, zaopatrzoną doskonale pod 
względem technicznym.

Inw es tyc je  w p rzem yśle  hutniczym.
/ W  przemyśle górnośląskim  coraz bardziej ujaw nia się 
dążność w kierunku czynienia nowych iuwestycyj w zak ła­
dach przemysłowych, aby móc dorównać zagranicy. Obec­
nie rozważany jest p ro jek t poważnych inwestycyj w kopal­
niach, należących do Tow. Zjednoczonych H u t K rólew skiej i 
Laury. Prace przygotowawcze i  'techniczne opracowanie p la­
nów inwestycyjnych już rozpoczęto, tak, że za kilka, ewen­
tualnie kilkanaście tygodni będą one całkowicie ukończone, 
poczem nastąpi stopniowa realizacja zamierzeń. Nowe in ­

westycje te  m ają dotyczyć przeważnie kopalń i  przeznacza 
się na nie około 10 m ilj. z ł.; m ają one być zrealizowane w 
ciągu k ilku  najbliższych lat. Pracam i przygotowawczemi 
kieruje osobiście dyr. kopalń p. Sznapka. D alej, jak  się in ­
formujemy, Towarzystwo to w najbliższych dniach ma za­
miar rozpalić p iąty duży piec -w Hucie Laury, w ybu­
dowany w r. 1924. k tó ry  jeszcze nigdy nie był pod ogniem. 
Obecnie rozpoczęto budowę nowej baterji pieców7 koksowych 
na kopalni Dębirisko pod Siemianowicami w związku ze 
zwiększeniem się produkcji w hutach Laury i K rólew skiej.

Z przemysłu  m e ta lo w e g o .
W ostatnich czasach największe ożywienie w ykazują 

akcje fabryk metalowych. J e s t  to  sku tek  całego szeregu 
zamówień rządowych i prywatnych, k tó re  te fabryki o trzy ­
mały. Pozatem  kap ita ł zagraniczny również w znacznym 
stopniu interesuje się naszym przemysłem metalowym. Mię­
dzy innemi słychać, iż Modrzejowem interesuje się kapitał 
holenderski. Dowiadujemy się, że niebawem nastąpi nowe 
wyższe przeszacowanie akcyj M odrzejowskich, gdyż dotych­
czasowy ich szacunek nie odpowiada realnej ich wartości.

Rząd a Sp. Akc. „ W a g o n " .
W  dniu 1-ym m aja r. b. podpisana została  ostateczna 

umowa pomiędzy Rządem  a Spółką A kcyjną ,,W agon“ 
w Ostrowie, mocą k tó re j R ząd nabył stanow iącą własność 
Spółki fabrykę wagonów w raz ze w szystkiem i terenam i. 
F abryka ta  przekształcona będzie na państwowe w arsztaty  
dla reparacji wagonów. Sprzedaż ta  nie pociągnie za sobą 
likwidacji Spółki A kcyjnej ,,W agon", k tó ra  w dalszym 
ciągu pozostaje w  rękach dotychczasowych akcjonarjuszów  
i będzie fabrykow ała wagony kolejowe.

Im lepsza będzie umowa rządu z konsorcjum ame- j 
rykańskiem, mającem elektryfikować ogromny obszar 
Polski i wyzyskać siły wodne Podkarpacia, tern prę­
dzej będzie wybudowana stacja Jazowsko.

3. W reszcie przechodzi Sz. Pan Profesor do oceny 
działalności p. Ossowskiego: „Układu finansowego Są­
cza z koncesjonariuszem nie znam, jest on zresztą dla 
całej spraw y obojętny".

Że p. Ossowski „miał chyba prawo otrzymania od­
powiedniego wynagrodzenia za swe zabiegi i prace"
— nigdy nie kwestionowałem. Jestem gorącym zwo­
lennikiem wysokiego opłacania wszelkiej pracy. N i e 
w o l n o  zarzutów, jakie uczyniłem p. Ossowskiemu, dy­
gnitarzowi państwowemu, pełnomocnikowi rządu do ro­
kowań, wiceprezesowi Banku Gospodarstwa Krajowe­
go, na płaszczyznę w i ę k s z y c h  l u b  m n i e j s z y c h  
z a r o b k ó w ,  bo nie z tego punktu widzenia staw ia­
łem zarzuty.

I d z i e  o c o  i n n e g o .
Jeżeli śp. prezydent Narutowicz zabiegał o budowę 

Jazowska, Sz. Pan Profesor zupełnie słusznie tw ier­
dzi: „Sp. prezydent Narutowicz osobistemi wpływami 
usilnie o realizację projektu zabiegał, niestety, starania 
te nie zostały wówczas uwieńczone pomyślnym 
skutkiem".

...Dlaczego przyspieszanie budowy Jazowska przez 
śp. prezydenta Narutowicza Wielce Szanowny Pan P ro ­
fesor podnosi, jako wielką zasługę i ubolewa nad nie­
powodzeniem tej inicjatywy, a przy omawianiu roli 
p. Ossowskiego sta ra się dowieść, że p. Ossowski bu­

dowy Jazowska nie przyspieszał?
Dlaczego?
Dlaczego pełnomocnik rządu do rokowań z kon­

sorcjum am erykańskiem nie może — według Sz. Pana 
I^rofesora — przyspieszyć budowy Jazow ska? W szak 
korzyści budowy Jazowska Sz. Pan Profesor dobitnie 
podkreśla.

Dlatego, że istnieje układ p. Ossowskiego z Nowym 
Sączem, który według zdania Sz. Pana Profesora „jest 
zresztą dla całej spraw y obojętny".

„Si duo faciunt idem, non est idem".

W  dalszym  zaś ciągu sw ej „odpowiedzi" na list 
otw arty cytow anego prof. Politechniki W arszaw ­
skiej p r e c y z u j e  p. red. Tennenbaum sw oje za­
rzuty „stronniczego" postępow ania w  tak przeko­
nywującym  tenorze:

„Byłem wielokrotnie pełnomocnikiem rządu polskie­
go przy pertraktacjach handlowych i kładłem swój pod­
pis w imieniu rządu Rzeczypospolitej pod traktatam i 
handlowemi.

Istota traktatów  polega wogóle na tein, że polepsza­
ją one warunki pewnych gałęzi wytwórczości polskiej, 
a pogarszają warunki innych gałęzi. Uzyskanie ulg 

' przy przywozie węgla polskiego do Czech przynosi zy­
ski przemysłowi węglowemu polskiemu, udzielenie ulgi 
celnej przy przywozie do Polski czeskich aparatów  cu­
krowniczych i gorzelniczych szkodzi polskiej w ytw ór­
czości tych aparatów.

P rzy  zawieraniu trak tatu  handlowego z Francją mu-



III. MIĘDZYNARODOWE

0  kolejach wąskotorowych — stów kilka.
Na Międzynarodowych Targach w Poznaniu w ystaw ione 

zostały wogóle po raz p ierwszy dw a parow ozy  w ąskotorowe 
°raz jeden walec m otorow y przez firmę„Pierwsza Fabryka 
lokom otyw  w Polsce", Sp. Akc. w Chrzanowie.

W y sta w a  pow yższa budzi ogólnie jak największe zainte­
resowanie.

w .....
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P rzedew szystk iem  należy z zadowoleniem stwierdzić, że 
eksponaty powyższe są wyrobem ściśle krajowym. To też i 
sfery fachowe z żywein zajęciem zw raca ją  się do stoiska 
firmy i w yraża ją  swe uznanie.

Fakt ten wskazuje na to, że w naszych sferach technicz­
nych i ekonomicznych coraz to więcej zdobyw a terenu p rze ­
świadczenie o ważności kolejek w ąskotorow ych  dla naszego 
kraju.

M amy w Rzeczypospolitej Polskiej wielkie obszary  co- 
Prawda słabiej zaludnione, leżące zdała od ar te ry j  komunika­
cyjnych, lecz zato obfitujące w  a r tyku ły  eksportowe, jak 
ćrzewo i t. p. Narazie ze względów gospodarczych nie myśli

sialem sie zgodzić na pogorszenie w arunków  jednej ga­
łęzi w ytw órczości polskiej, aby  zapewnić korzyści je­
dnej dużej fabryce maszyn  włókienniczych w  Bielsku na 
Śląsku Cieszyńskim.

Gdybym byt zrobi! to samo, com zrobił, jako ak- 
cjonarjusz tej fabryki,  albo jako zw iązany  z nią, to 
w ów czas cala opinja i dział przem ysłu  polskiego, po­
krzyw dzonego w  traktacie  handlowym francusko - pol­
skim, słusznie zapro tes tow ałyby  przeciwko pogw ałce­
niu zasad, na których opiera się administracja.

Dwóch urzędników w W ydz 'a le  Dostaw Minister­
s tw a  Spraw  W ojskowych  posiadało drobny pakiet ak- 
c.v.i jednego z przedsiębiorstw, k tóre  było dostaw cą dla 
wojska. Zostali oni ze służby państwowej usunięci. Nie 
można przeprowadzić  linji demarkacj'jnej pomiędzy 
drobnym i dużym pakietem akcyj, nie można ustalić do­
zwolonego minimum zainteresowania, nie można pozwo­
lić posiadać do 2%, 3%, 15% udziału przedsiębiorstwa, 
a powyżej tej granicy zabronić. Im w yższe  stanowisko 
kto zajmuje, tern bardziej powinien być  pod tym  wzglę­
dem skrupulatny i w Polsce nie powinno się dziać na- 
odwrót.

Pełnomocnik rządu posiada taką władzę, iż jego 
bezstronność musi być wolna od zarzutów.

Coby Szanowny P an  Profesor  powiedział,  gdyby 
jeden z pełnomocników rządu do rokowań o pożyczkę 
am erykańską  miał pakiet akcyj banku amerykańskiego, 
z k tórym  z ramienia rządu polskiego pertraktu je  o po- 
życzkę.

się o budowie normalnych linij kolejowych do tych obszarów. 
Natomiast dotrzeć tam mogą i powinny kolejki wąskotorowe. 
Polska, budując rozgałęzioną sieć takich kolejek nie s tw o rzy ­
łaby zresz tą  nic nowego, gdyż w innych krajach sieć taka 
liczy tysiące kilometrów i w ąskotorowa kolejka dociera w szę ­
dzie tam, gdzie kolej normalna ze względów natury  ekono­
micznej nie dociera.

Zw ażyć należy również, że nowoczesne w ąskotorow e ko­
lejki buduje się zupełnie według zasad przyjętych dla kolei 
normalnych, pod względem solidności toru i materjalu rucho­
mego, przyczem posiadają one poniekąd tę wyższość, że le­
piej p rzys tosow ać się mogą do terenu, nie mówiąc już o tem, 
że są  oczywiście o wiele tańsze. Udoskonalenia zaś techni­
czne są dziś posunięte tak daleko, że zagranicą na kolejkach 
w ąskotorow ych  kursują naw et w agony  sypialne i res tau ­
racyjne.

W iem y ogólnie, że dla bardzo wielkich obszarów P a ń ­
stwa naszego kw estja  połączenia kolejowego jest kwestją  
najżywotniejszą. Rozwiązaniem jej najkorzystniejszem byłaby  
budowa dobrze i celowo obmyślanej sieci kolejek w ąskotoro­
wych przez P aństw o  lub też p ryw atnych  przedsiębiorców.

Dlatego też należy się „Pierwszej Fabryce Lokomotyw  
w Polsce" w  Chrzanowie szczególne uznanie, że w ystaw ia  
dw a w ąskotorow e parowozy, przeznaczone dla ruchu na lin- 
jach osobowo -, tow arow ych , a przedew szystk iem  także dla­
tego, że jako jedno z najpoważniejszych przedsiębiorstw prze­
mysłowych w Polsce podjęła ten dział fabrykacji lokomotyw 
w ąskotorowych, jako dział specjalny.

Czy zresz tą  Sz. Pan Profesor  nie zarzuca śp. Leo, 
wielce zesłużonemu prezydentowi m. Krakowa, iż 
wskutek jego zabiegów, k tóre  Sz. Pan  Profesor tłu­
maczy sobie tem, iż śp. Leo był członkiem Escompt- 
banku, związanego z przem ysłem węglowym, Kraków 
zdecydow ał się na budow ę centrali cieplnej zamiast 
wodnej, co nie odpowiadało in teresowi kraju?

Gdy w  r. 1923 w ystąpiłem jako dyrek to r  D epar­
tamentu w M. P. i H. przeciwko p. Ossowskiemu w  
spraw ach  naftowych, zwolennicy p. Ossowskiego po- 
cichu oskarżali mnie, że jestem zw iązany z koncer­
nem naftowym niemieckim.

Z powodu mojego ar tykułu  o „elektryfikacji Polski" 
zwolennicy p. Ossowskiego p ocxhu  oskarżali mnie, że 
jestem zw iązany  z koncernem „Siła i Światło".

Zupełnie słusznie u w a la ją  zwolennicy p. O ssow skie­
go, że nie' wolno mnie, profesorowi W yższej Szkoły 
Handlowej i redaktorowi pisma, kierować się podo- 
bnemi motywami i dlatego zupełnie bezpodstawnie te 
m otyw y mi insynuowali.

Tembardziej pełnomocnik rządu nie może się kie­
row ać podobnemi pobudkami, ani w  sensie ujemnym, 
ani w sensie dodatnim i w y tw arz a  się dziwna sytuacja, 
że nie wolno p. Ossowskiemu odsuwać budowy Ja­
zow ska, ani nie wolno p. Ossowskiemu przyspieszać  
budowy Jazowska".

W racając do spraw y elektrowni w  Jazowsku  
konkluduje p. T. następująco:

(Ciąg dalszy na str. 478).
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NASZE PLACÓWKI PRZEMYSŁOWO-HANDLOWE
S. SAMULSKI i S-KA W PLESZEWIE. Zakłady budowy ma­

szyn — Lejarnia — Kotlarnia.
Firma S. Sainulski w  Pleszewie jest p rzedsiębiorstwem  o 

tak spopularyzowanej i dobrej opinji w  sferach kupieckich i 
przem ysłow ych, że specjalne polecanie w yro bó w  jej w  forńiie 
krótkiej notatki zdaje się być  zupełnie zbytecznem.

Jednakże z okazji T a rgó w  Poznańskich, k tó re  wymienione 
przedsiębiorstwo obsyła  coroku eksponatami swemi, uw ażam y 
jednak za w skazane wspomnieć o firmie tej choć kilka słów. 
Dzisiejsze zak łady  budow y maszyn o szerokim zakresie p ro­
dukcji, pow stałe  w drobnych zaczątkach z w arsz ta tów  m echa­
nicznych, podzielone są  w  organizacji w ytw órczej na cz te ry  
oddziały: I. oddział w y tw a rz a  różnego typu maszyny rolnicze; 
II. oddział buduje pompy i w yrab ia  masowo arm aturę  oraz 
sam oczynne sm arow nice; III. oddział trudni się konstrukcją 
maszyn narzędziow ych  i to głównie konstrukcją obrabiarek  do 
d rzew a ; IV. oddział stanowią w arsz ta ty  reperacyjne, w któ­
rych wykonuje się n apraw ę maszyn rolniczych i przem ysło­
w ych  a pozatem p rzeprow adza  firma gruntowny remont go­
rzelń i cukrowni, jak niemniej wszelkich innych zakładów  
przem ysłow ych, dalej instalacje centralnych ogrzewań, w odo­
ciągów i kanalizacji.

Stoisko firmy na tegorocznych T argach  Poznańskich, lak 
w  roku zeszłym, jest miejscem częstego odwiedzania przez 
in teresowanych tak  z grona przemysłu jak kupiectwa i rolni­
ctw a. Sądzić w ięc można, że firma S. Samulski, mimo trudnych 
naogół w arunków  i położenia, dokona dość licznych transak-  
cyj co zazw yczaj podczas ta rgowej im prezy najwymowniej 
św iadczy o jej zdolności konkurencyjnej.

FABRYKA MASZYN I NARZĘDZI ROLNICZYCH „KRAJ“ YV
KUTNIE.
Sp. Akc. ,,Kraj1 V F ab ryk a  M aszyn i Narzędzi Rolniczych, 

dawniej Alfred Vaedtke w Kutnie, założona została  w  roku 
1890 i przemieniona na spółkę akcyjną w roku 1920. Centrala 
Zarządu mieści się w  W arszaw ie  przy  ul. Chmielnej nr. 26. 
Jako specjalność fabryka  produkuje młocarnie szerokomłotne 
do prostej- słomy, znane pod nazw ą ,,Kutnowianka“ w  komple­
tach z odpowiedniemi kieratami. M aszyny  te dzięki swoim za ­
letom konstrukcyjnym, solidności wykonania  i sprawności w 
pracy, zdobyły  sobie na rynku  w ew nętrznym  szerokie uznanie 
i cieszą się ustaloną opinją pośród rolników. Dziś z pewnością 
stwierdzić można, że fabryka „Kraj“ jest jedną z pierwszych 
w  Polsce pod względem ilości p rodukow anych młocarń szero- 
komłotnych, to '  też z uwagi na istniejący popyt leży wprost 
w interesie pp. kupców i handlarzy  sprzętem rolniczym, by 
m aszyny  te u trzym yw ali  na składzie.
B. BORMAN & A. LUBIŃSKI, WARSZAWA, ul. Ś-to KRZY-

SKA nr. 30.
Pow yżej wymienione przedsiębiorstwo handlowe istnieje 

od roku 1898, w  k tórym  to czasokresie zjednało sobie bardzo 
liczną kkentelę pośród kupców i przem ysłow ców . M aszyny 
firmy zaopatrzone są  stale w duże zapasy  blachy dziurkowanej 
i sztancowanej, dalej w  lampy naftowo - żarow e „La Washing- 
ton“ , liny konopne i „Manilla", odpadki do maszyn, noże dy­
fuzyjne, pilniki i frezery, siarkę syc. raf. w  laskach i proszku, 
tkaniny filtracyjne, worki, szpagat i wszelkie a r ty ku ły  tech­
niczne. Czytelnikom naszym zw racam y  uw agę na ogłoszenie! 
zamieszczone w  dzisiejszym numerze.

W NAJBLIŻSZYCH DNIACH

X  ukaże się w okazałej i wytwornej szacie zewnętrznej, urozmaicone licz- 
nemi ilustracjami i opisami

^  x  poglądowe potargowe wydanie
■ j  „RYNKU METALOWEGO i MASZYNOWEGO"

■ Tylko jeszcze odwrotnie nadsyłane zam ówienia na opisy i reklamy będą
m ogły być uwzględnione

Wydawnic two „Rynku Meta lowego i Maszynowego14CH. QRUEN I SYNOWIE, skład metali. Warszawa, Nalewki II, 1
należy do jednej z na js tarszych  firm branży  metalowej w  Pol- !
see. F irma ta  stale posiada na składzie w  obfitym aso r tym en­
cie wszelkiego rodzaju metale w  s tan :e surow ym  i w  półfabry- 
tach. Specjalnością firmy są następujące a r ty ku ły ;  blachy mo­
siężne, miedziane, ołowiane, cynkowe, cynowe, aluminjowe, 
tombakowe, neusiibrowe, blacha biała angielska, blachy niklo­
wane, cynowane i stalowe, druty , p rę ty  i ru ry  mosiężne, mie- 1 
dziane, ołowiane, aluminjowe, cynowane, bronzowe i ’t. d., ka ­
ble miedziane, gołe, profile mosiężne i aluminjowe, ru ry  że­
lazne, obciągnięte mosiądzem, blacha aluminjowa, ryflowana 
do samochodów, aluminium w  odpadkach i blokach, cyna, o- 
łów, plomby ołowiane, anody niklowe, nity miedziane i mo­
siężne, tygle grafitowe, metale fosforowe i t. p. W szys tk ie  te 
a r tyku ły  firma Cli. Griin i Synowie, dostarcza  po cenach naj­
niższych, gdyż jej dew izą jest „duży obrót a m ały  zysk" . F ir­
ma Ch. Griin i Synowie zakupuje odpadki z metali półszlachet­
nych (miedzi, mosiądzu, aluminjum, ołowiu, i t. d.) po cenach 
najwyższych.
UŻYWANE OBRABIARKI DO ŻELAZA.

<| w Zw racam y Szan. Czytelnikom na to uwagę, że firma 
Zygmunt i .1. Kłotz — Bydgoszcz. Grodzka 30 jeśt obecną na 
T argach  i w ys taw ia  różne m aszyny  używ ane jak: tokarnie, 
gryzarki, shapingi, sztance i różne inne w stoisku firmy Rolm, i 
Zieliński i S-ka, w hali maszynowej.

Po lecam y Szarfewnyrn CzyteluckonK zwiedzanie ą a j  
s taw y .

BRACIA DEIERLING — HURTOWNIA I HANDEL DETALI­
CZNY WYROBÓW ŻELAZNYCH W POZNANIU, U L I C A
SKŁADOWA 4.
Pow ażnych, dziś rozmiarów p rź e d s ię b C s tw o  handlowe, 

znajdujące się w rękach Braci Deierling, założone zostało w 
roku 1908 pod firmą Paul M orgenstern przy S ta rym  Rynku, 
Ówcześni właściciele przenieśli w  roku 1904 m agazyny  do ob­
szernych ubikacyj w  now ow ybudow anym , w  asnym  gmachu 
handlowym przy  ul. Szkolnej 3. W  roku 1919, po wystąpieniu 
z firmy p. Morgensterna, przeszło przedsiębiorstwo na w y ­
łączną w łasność p. Jana  Deierlinga, k tó ry  odtąd prowadził je 
na w łasny  rachunek i pod przem ianow aną nazw a: „Jan Deier­
ling, dawn. P. Morgenstern. P rze ję ta  z rąk  obcych placówka, 
w  wyniku zabiegliwych sta rań  jej właściciela, rozrosła się 
zw łaszcza  w  dziale hurtowego handlu do rozm iarów  nietylk° 
lokalnego, lecz znaczenia krajowego. Z tego też względu zaj­
mow ane lokale okazały  się niedostatecznemi i ujawnioną P°" 
trzebę  umieszczania oddziału hurtowego w  odrębnych skła­
dach zaspokojono prowizorycznie  przez  kupno przestrzennego 
śpichlerza p rzy  D worcu Głównym. Dalszy rozwój przedsię­
b iorstw a skłonił firmę do nabycia  realności po fabryce maszyn 
rolniczych „Agraria"  p rzy  uL S kładowej A»..w ktrrej_ to pose­
sji znajdując dostateczne i odpowiednie tfSITuesżraeriie, m aga­
zyn y  firmy zaopatrzone są stale w olbrzymie wprost zapas> 
tow arów , umożliwiające każdą  dostawę w  terminie najkrot- 
Szym. — Ostatnio przemianowano nazw ę firmy na Bracia De - 
erling, — Placówka omawiana, b iorącą rów nież  udział w  lar*
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W ystawiam  na Międzynaro­
dowych Targach Poznańskich 
w W ieży Górnośląskiej, I p iętro

MWM-BENZ
Bezkompresorowe 
Silniki D i e s e l a

z komorą wstępną od 5—3000 KM 

są n a j t a ń s z ą  s i ł ą  n a p ę d o w ą
dla

siłowni przemysłowych, 
p o ja z d ó w  i o k rę tó w .

Koszta ruchu ty lko 5 gr. na KM/godz

zażądajcie natychmiast b e zp ła tn e j  o fe r ty  i p ros pektó w!

MOTOREN-WERKE, MANNHEIM,
T O W . AKC.

dawn. BENZ,  oddział budowy silników stałych.
Biuro sprzedaży G d a ń s k ,  Pfefferstadt 71, Telefon 288-85. 4056

„EJTE-RA” Mn M pi Pon-Miijaul. Warszawska 
W o n  31-49

Poleca po cenach 
konkurencyjnych:

LODOWNIE POKOJOWE I RZEŹ- 
NICK1E — W ANNY DO PRANIA 
l KĄPANIA -  RURY I KOLANA 

PATENTOWE DO PIECÓW

WSZELKIE SPRZĘTY KUCHENNE 
I GOSPODARCZE, JA K :

SITKA, FORMY DO CIAST, PO­
LEW ACZKI, KLOZETY POKOJO­
WE, POMPY DO OLIW Y I  BEN­

ZYNY

PUDŁA DO WĘGLI, UMYW ALKI 
SZAFKOWE, BAŃKI DO NAFTY, 

DO OSEŁEK i t. p

SPECJALNOŚĆ:

P0LEWA11KI DLI 00 a ODKI H i  III



gach Poznańskich,, dostarcza okucia budowlane po cenach fa­
brycznych, również gwoździe, druty, siatki, emalię, łańcuchy, 
a rtyku ły  rolnicze, armatury do piecy i kuchen, w yroby blasza­
ne, narzędzia dla wszelkich działów rzemiosła i rękodzieła, żc- 
lazę handlowe, naczynia lano - żelazne emaliowane, śruby, to- 
w a fy  krótkie i t: d. — Firma posiada również wyłączną sprze­
daż okuć budowlanych, wyrobu znanej fabryki Andrzej Linke 
w Poznaniu.

„ESTE - RA“, FABRYKA WYROBÓW BLASZANYCH I
SZPILEK DO WŁOSÓW, Steian Radajewski, Poznań -
Komandoria, ul .Warszawska.
Fabryka „Este - Ra“ założona została w  roku 1920 w  Ino­

wrocław iu. Pomimo całego pasma trudności natury gospodar­
czej i finansowej, dzięki inicjatyw ie, w ytrw a łości i sumienno­
ści właściciela p. Stefana Radajewskiego oraz w  rezultacie 
współpracy fachowych sił kierowniczych, przedsiębiorstwo to 
rozwijało się pomyślnie, zdobywając liczne zastępy stałych 
odbiorców. Konieczność wzmożenia i rozszerzenia zakresu pro­
dukcji zniewoliła właściciela do rozmieszczenia fabryki w od­
powiedniejszych lokalach i w tym  celu nabył p. Radajewski 
posesję w Poznaniu na Komandorji, p rzy ul. Warszawskiej. 
Fabryka powiększona znacznie w obecnej swej siedzibie i uzu­
pełniona dalszemi nowemi maszynami, przeszła do masowej 
produkcji szpilek do włosów, sprzętów kuchennych i gospo­
darczych z blachy białej i czarnej. W ytw arza ona również lo­
downie pokojowe, rzeźnickie i szereg innych sprzętów, a po­
nieważ ulepsza stale produkcję i zwiększa ilościowy jej roz­
miar zróżnicowania, doznaje przeto coraz szerszego i ze 
wszechmiar zasłużonego poparcia. Ożywiony ruch w stoisku 
firm y na Targach Poznańskich był najleszem i wyraźnem 
poparciem chlubnego tego faktu.

MASZYNKI DO KROJENIA CHLEBA WYROBU POLSKIEGO.
Wiele jeszcze mamy przyrządów, aparatów, narzędzi, ma­

szynek drobnych, które wyrabiane zagranicą serjami i ma­
sowo, są tańszemi i dlatego importujemy je w ilościach znacz­
niejszych. W  rozwoju uprzemysłowienia naszego kraju stw ier­
dzić możemy z zadowoleniem, że powoli wkraczać poczynamy 
także i w te, na wstępie podane dziedziny wytwórczości spe­
cjalizowanej. Do artykułów , które ty lko  przez seryjną i maso­
wą produkcją konkurencyjnie na rynku utrzymać się zdołają, 
zaliczamy między innemi również maszynki do krajania Chle­
ba. Obecnie maszynek tych ze źródeł obcych sprowadzać już 
nie potrzebujemy, gdyż w ytw arza je w typach nowoczesnych 
jako specjalność firma A. Ambrożkiewicz, mieszcząca się w 
Poznaniu, przy ul. Bydgoskiej 2. Dowodem, iż przedsiębior­
stwo to postawione jest na odpowiednim poziomie jest fakt 
poczynionych przygotowań do eksportu tychże wyrobów. Po­
lecając w ytw órnię p. Ambrożkiewicza uwadze i poparciu, 
zwracamy zarazem uwagę na ogłoszenie, umieszczone w  dzi­
siejszym numerze.

SPECJALNA FABRYKA PIECY I WANIEN KĄPIELOWYCH
W POZNANIU.
Właściciel firm y A. Stanek, korzystając z praktyk i i zdo­

bytego doświadczenia fachowego, założył w roku 1902 w Po­
znaniu przy Małych Garbarach 7 a fabrykę wanien i piecy ką­
pielowych, która po przebyciu trudnego okresu wojennego 
rozwinęła się bardzo pomyślnie. Piece kąpielowe, połączone 
z siatką natryskową, urządzone są do napalania węglem lub 
drzewem, a dla ich stron praktycznych znajdują one w gospo­
darstwie domowem bardzo szerokie zastosowanie. Wanny ką­
pielowe wytwarzane w  fabryce p. Stanka, wyróżniają się tak­
że bardzo starannem wykonaniem i przedewszystkiem ceną 
przystępną. Odsprzedającym oddaje firma w yroby swoje na 
bardzo dogodnych warunkach dostawy, zalecamy przeto zażą­
dać bezpośredniej oferty, która każdego z zainteresowanych 
najlepiej przekona o rzeczywistej zdolności konkurencyjnej o- 
mawianej placówki.

MASZYNY TKACKIE I PRZEMYSŁOWE WYROBU FABRY­
KI ŁÓDZKIEJ.
Istniejąca przeszło 83 lata, bo założona w  roku 1844 Fa­

bryka Maszyn, Przyborów tkackich i Odlewnia żelaza Bra­
ci Lange w Lodzi, buduje dla przemysłu tkackiego krosna me­
chaniczne różnych systemów oraz maszyny przygotowawcze 
i pomocnicze. Typy tych maszyn pod względem jakości i po­
stępowej budowy konstruktywnej, dotrzymują kroku fabryka­
tom zagranicznym i dlatego też znajdują w  naszym przemyśle 
włókienniczym dość szerokie zastosowanie. Poza specjalizo­
wanym tym  działem, w ytw arza fabryka Braci Lange także 
maszyny narzędziowe do obróbki żelaza, jak tokarki pociągo­
we, gryzarki i inne typy  tegorodzaju maszyn, które w  licznych 
wypadkach wciąż jeszcze sprowadzamy z zagranicy. — Dal­
szą specjalnością firm y to piece do odpuszczania i w entylatory
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wysokiego ciśnienia. Fabryka Brdci Lange w  Łodzi, którą pp- 
interesowanym sferom przemysłu i handlu polecamy uwadze i 
poparciu, dostarcza także na życzenie kompletne urządzenia 
hartownicze.

*
Szczupłość miejsca w ramach jednego zeszytu pisma na­

szego nie zezwala nam na poświęcenie notatek opisowych 
wszystkim na uwagę zasługującym firmom i przedsiębior­
stwom w ytw órczo - handlowym, dlatego dalsze opisy zamie­
ścimy w numerze następnym.

f nŁAŃCUCHY:
Rolkowe — marki Wippermann 

i Brampion 
Rozdzielcze t. zw. bezszelestne 
Gall’a przegubowe 
Ewart’a żeliwne pociągowe 
Fleyer’a stalowe na nilach.

Do samochodów, motocykli, rusztów auto­
mat., traków, transporteurów, elewatorów, 
maszyn włókienniczych i t. d. i t. d.

J E D H ł  W  P O L S f E  S K Ł A D  S P E C J I L H T :

I
« R IIT A K ”

WARSZAWA
JNIECAŁAd -rT E D 45-4-87•

4145

i

Petersen & Helbig
Hurtownia kołowców, 

Przyborów, pneumatyków, 
maszyn do szycia i części 

oraz elektrycznych lampek 
kieszonkowych.

tm.». Gdańsk, Dominikswall 972304/05

Sprzedaż tyiko det listom.
417 )

Z AWOR Y
KURKI

NA WODĘ, PARĘ i GAZ.

CENY KONKURENCYJNE

365 f

4103t S. Samulski i Sp., Pleszew
FABRYKA MASZYN i ARMATUR-ODLEWNIA - KOT IARN1A



G w arectw o „H rab ia  R enard
Kopalnie węgla i Zakłady Przemysłowe w Sosnowcu

W a l c o w n i a  r u r  i ż e l a z a

U

O d d z i a ł
Kury bez szwu czarne i ocynkowane ze 
stali Siemens - Martin, wyrabianej przez 

Towarzystwo Huta Bankowa.
Rury żelazne wyciągane na gorąco i zim­
no do rozmaitego użytku. Rury z kołnie­
rzami stałemi i ruchomeini na przewody 
parowe, powietrzne, wodne i gazowe. 
Rury gładkie i fasonowe do kotłów, pa­
rowozów, traktorów. — Rury Fielda, — 
Rury pompowe, zwyczajne i amerykań­
skie. — Rury wiertnicze. — Rury stu­
dzienne o grubych ściankach do przewo­
dów hydraulicznych. — Rury posadzkowe.

SPECJALNOŚĆ:

R u r y  s p a w a n e  nd 1V4”  do 2 ” )
Rury spawane z mufami lub kołnierzami, 
nagwintowanemi na przewody gazowe. 

Mufy — Gwinty długie — Łuki. Żelazo 
ciągnione, okrągłe i sześciokątne. — Na­
tychmiastowa dostawa rur normalnych 
wszelkich rozmiarów. — Termin dosta­
w y  rur specjalnych po porozumieniu. — 

Odlewy żelazne.
S k ł a d y :  

w W ARSZAW IE: ul. Żelazna nr. 59 
Telefon nr. 58-88 (—) Telefon nr. 58-88

w POZNANIU: ul. Składowa nr. 4
R ury  o cienkich ściankach do c u k r o w n i  i apara tów  dy- 
sty lacy jnych . W ężownice wsze lk ich ksz ta łtów  i w ym iarów .

D r T O H c ł s i l j i r i a l d  • *nż' 1,6 R °sset» Warszawa, Foksal 11, lub Wilcza 29 a, teł. 272-56
r  I Ł C IJ J IO  W I l l C l C  • Antoni Bernhard, Poznań, W ie lk i Onrhary 18, tel. 12-59

Antoni Bernhard, Łódź, Andrzeja 7, tel. 9-01 4iis t
Juljan Bonk, l  wów, Sapiehy 26, tel. 12-80
Inż. Zygmunt Mehl, Kraków, Straszewskiego 5, tel. 47-19.
Inż. Jerzy Pobóg - Krasnodębski, Katowice, Młyńska 5, tel. 22-03.
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ANTONI DYMNICKI,
lekkie,

ZYSKOWNE ARTYKUŁY DLA SKLEPÓW ŻELAZNYCH

< 
i 
i 
i  
i 
i 
4 
4 
4 
i
4
*

f c

M etale, ~ a ljaże i pó łfabrykaty
( Miedź, mosiądz, aluminium, cynk.

B lachy, ru ry. pręty, d ru t etc.

Metale surowe i aljaże.
j  Cyna angielska, n ik ie l, a lum in ium , antymon, miedź, cynk, §| 

. otów, mosiądź, bronz, miedź fosforowa.

Stopy łożyskowe i drukarskie.
|  Zakup tomu, odpadków, popiołu i szlamu, i  

W y m i a n a .  4000 1

I Edward Tomaszewski |
i  Poznań, ul św. Marcina 66 67. Tel 26-30., 16 51. |

FABRYKA WYROBÓW 
ŻELAZNYCH W JAROSŁAWIU

Taczki ca to ie lazne
silne, n iew yw rotne , o pojem ności 00, 80, 100, 120, 

140, 160, 1. M odel nowy znacznie ulepszony.
Kółka do taczek

patent, żelazne, samoczynnie się smarujące z panewkam i do 
wym iany. W yroby nieprześcignione w konstrukc ji i  trwa-
łO Ś C l  T v « i a r » p  w  i i ł u n i n  I  i n v n o  »«<-.( n ~ ~  ------------- ---------Tysiące w  użyciu. Liczne referencje 

dnych odbiorców .
pierwszorze- 

28 ?8

diiifiiTinriTiiijiąaj

S t . W e i d t  i
* •  ŁÓDŹP R O D U K U J E  :

S IB E B L AK O T łY E S W l)
K O f tY E S W l1 
C R Z iJN iH I ( RADJ4TORY)
KW A80 i OGNIOODPORNE O L I EWY 
UTWARDZONE WATCE M ŁYŃSK IE  
MASZYNY POMOCNICZE DLA ODLEWNI 
RUSZIY ^  n n
PĘDNIE ™ H il W i ł  J t i l

S32K M
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Wszelkie techniczne

TOWARY
SZKLANE

R urk i szklane do wodoskazów, 
C ylind row e szklą re flek to row e 
(K linge r) Szkła ochronne z 
w kładką drucianą lub bez w k ład ­
k i,  Szkła kon tro lne  do waku- 
um aparatów, Samoczynne o l i­
w ia rk i, B ag ie tk i szklane, Prze- 
suwacze n ic i, K rążk i szklane. 
Szkła do 'akum u la to rów , Term o­
m etry, Prasowane szkło twarde 

etc. etc.

dostarcza ko rzys tn ie

GLASFABRIK
(FABRYKA SZKŁA)

MARK0US0VICE
Czechosłowacja

Założona "1799.

U N I O N

3593

do mleka
35 - 459 li t ró w  niezrów­
nane w konstrukcji I wy­
dajności, już oclone do­
starcza loko Poznań  

i G dańsk

Erwin Uthke
F ilja  Poznań, ul. Towa­
rowa 21 a Telefon 1837 

Centrala:

G d a ń s k
BoBllchergasse!23-27 Tel. 778

Siekiery, toporki, 
młotki, babki, 
łomy, tyranki

i inne w yroby masowej p rodukcji kuźnictwa poleca 
F A 3 A Y K A  M A S Z Y N  I M Ł O T O W N 3 A

OŁDAKOWSKI i NEUMARK
2763 w ł a ś c  : E d w a r d  N e u m a rk

ŁÓ SŻ  - U L. Z A K Ą T K A  8 1 .

Produkty Hut Górnośląskich
;.i ko to :

Żelazo sztabowe, taśmowe, uniwersalne, dźwigary, kury łka, blachy żelazne, cynkowe i pocynkowane, 
ru ry  do gazu, wody i pary, podkowy, osie itp dostarczamy w ładunkach wagonowych krótkoterminowo 

p o  o ry g in a ln y c h  cenach  i w a ru n k a c h  S y n d y k a tu  P o ls k ic h  H u t Ż e la z n y c h
Na żądanie służymy wyczerpującą ofertą i terminem dostawy Zamówienia z rozdrobnioną specyfikacją i  mniejsze ilości 
w ykonu jem y z naszego bogato zaopatrzonego składu p i n a jt iń s /y -h  cena h składowych. Rówideż po lec.m y łaskawej uwa­
dze nasz hurtow y o d d z ia ł n arzęd zi i  m s s z y n ,  r ó ż w y t i i  t o w a r ó w  h r ć t f c l t h  Ż 6 ? 3 xn ych  itp. Przy wszelkich

zapytan iach uprasza s it' ■> jo d a n ie  po irze lu c l i  lości i Jy rncns ji.

2981 Katowicki Handel Żelaza Sp. z o. o., Katowice
Biuro ul. Młyńska 37 Składy z własną bocznicą kolejowy Katowicc-Dąb Telef. 13, 14 i 165

T O M A S Z  S IED LAC ZEK
P rz e m y s ł  sz tuczno  - k a m ie n n y

R Y 2 N i i t  (Ś ląsk ), u lic a  R a c ib o rs k a  12
poleca:

opatentowane wanny „Oceania'*
z arm atu ro w an eg o  kamienia własnego wynalazku, 

na który uzyskał już patenty zagraniczne 3 85
W anny są tańsze od 
blaszanych, w uży­
ciu njeznisz żalne a 
w wyglądzie wspa­
niałe. D ługoletn ia 

gwarancja.
'l an ie ceuy

•n W i*.c i * r / s * y •  ' * v ;  • x 'L iv -

FABRYKA KRAT 
I OKIEN KUTYCH

E M S i w k a
ŚRODA, ul. Ogrodowa 5. 

Telefon 127
dostarcza

okna żel.-kute do fabryk, 
mieszkań i  chlewów, bra­
m y żel.-suwane, kra ty, ró ­
żne zawiasy do w ró t i 
wszystkie artyk. żel. do bu ­
dow li, według własnych ł  

i nadesłanych prosnektów 
szybko i  tan io. ^  3816 

^^IC o szto rys^_d arm m __

474



S.Samulski i Sp. Pleszew
Zakłady Budowy Maszyn ^  Lelarnia ♦  Kotlarnia

Telefon nr. 36

ODDZIAŁ I.

Maszyny Rolnicze
ODDZIAŁ II.

Pompy, armatury 
Smarownice

fldrts f e l f g r , :  Jam ul s ki Spółka

ODDZIAŁ III.

Obrabianki do drzewa
ODDZIAŁ IV.

W a r s z t a t y
reperacyjne

R E P E R A C JA  SILN IK Ó W  PA R O W Y C H  I SPALINOW YCH, G RU N TO W N E REMONTY GORZELŃ, 
CUK RO W N I I W SZELKICH INNYCH ZAKŁADÓW  PRZEM YSŁOW YCH IN STA LA CJE C EN T R A L ­
NYCH OGRZEW AŃ, W O D O CIĄ G Ó W  I KANALIZACJI. KOSZTORYSY NA ŻĄDANIE BEZPŁATNIE

4108

Bracia Lange
$ Fabryka maszyn i odlewnia żelaza  

Ł Ó D Ź , UL. A N D R Z E J A  1 9

Pi e c e

X

!
X do hartowania, cemenfo- 
X wania i odżarzania, opa- 
V. lane ropą i gazem  
y  Temper, do 1300° C

X D i o r o  hartownicze 
y  i ICUC do kąpieli 
y  solnej lub ołowianej

jj Piece do odpuszczania

 ̂ W e n ty la to r y
Q wysokiego ciśnienia do 
X powyższych pieców

jj Całkowite urządzenia hartownicze
4097

© D re w n ian e
tarcze zapędowe

3 128 we wszystkich rozmiarach oraz 3854

zę b y  d r e w n i a n e  do kól ż e la z n y c h
po najniższych cenach dostarcza

Fabryka N arząd z i  S t o la r s k ic h

A.Wardziński, Nakło-Hoteć

Artykuły d a  u ż y t k u  automobilowego
Oszczędny i pew ny w użyciu g  r z o w n i k  . .P A L L A S 1*.
Zanieczyszczeniu dyszy opałow ej zapobiega f i l tr  

o p a l o w y  . .PALLAS'*.
Czas działania waszego motoru przedłuża o szereg 

lat f i l tr  p o w i e t r z n y  „ P A L L A S "  usuw a 99«/o p o ­
chłoniętego pyłu ulicznego.

,  P A L L A S" — przyrząd do mierzenia każdorazowego 
poziomu materiału opałow ego umożliwia stałe i do ­
kładne mierzenie zawartości zbiornika

. .P A L L A S "  — opałow y dźwig dla  osób i w ozów  ciężar

J ed y n e  z a s t ę p s t w o  na Gdańsk  
i P o l s k ę  Z a c h o d n i ę :

Alfred Bauch ł ó w  A u t o m o b i l o w y c h  Gdańsk
Langer-M arkt 3 2 .  t e l .  2 4 8 0 6 . 3788
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P o l e c a m y  n a s z ą  spe c ja lność ;

Motory ropowe
na jn ow s ze j  konst rukcj i  5— 6 K. M. 

s t a ł e  i p rzewoź ne .

Imadła równoległe
s u p o r to w e  o sze ro kośc i  szczęk :  
6 », 80 100, 1‘zO, 140. 150 m/m

Części d o  maszyn żniwnych
D e e r i n g  - E c k e r t  -  C o r m i c k  

Ari fianc -  W o o d  -  Eyd t

Wyroby własne
s p e c j a ln o ś ć :  ■ 'DC

Zamki d o  mebli
i

■
Prosim y żądać  

ofertę. 4 1 9 1
Zawiasy taśmowe

Motor Polski K:
2 N I N  (Wlkp.)
Telefon 82. Adr- telegr. „Motor“

WARMIŃSKIEGO 6 BYDGOSZCZ WARMIŃSKIEGO 6

LOKOM OTYW  wąskotorowych
d la  w s z e lk ic h  r e l ó w

PIERWSZA FABRYKA LOKOMOTYW w  POLSCE B
—  Sp. fikt. Chrzanów. — —  g

Przedstaw iciele  na W oj. Poznańskie i Pom orze [o ]

KARWOW/KI i S-ka. S
f i  o l e j  . 1 p a l n e ,  l e ś n e  I p r z e m y s ł o w e  L5J

P O Z N A Ń ,  2 7  G r u d n i a  N r .  7 : : t e l e f o n  1 6 - 2 0 .  0
D O S T A W A :  4C50 0

LOKOM OTYW  UJ
norm alnotorow ych pnetokow ych. [HJ

W ystaw iam y na III M iędzynarodowych T argach Poznańskich

O0OOOOOOO0OO6X3OOOO0OOOOOOOOOOOOOO0OOOOO0

I z e l O .  Pu
Spółka z ogran iczoną odpow iedzia lnością

KATOWICE
S z o sa  Król-Hucka

Telefon: Katowice 4 i 157. ■ Adres telegr.: „Pinoffmetall* Katowice.

S P R Z E D A Ż
w szelkich now ych m etali, 
spajań  m etalow ych cyny 
do lu tow ania, oryg. cyny 
angielskiej, starych m e­

tali i t. d.

Z A K U P
w szelkich starych m etali 
oraz p o p i o ł ó w  m etalo­

w ych po najw yższych 
d z i e n n y c h  

cenach.
U prasza  się o p ró bk i  i o fe r ty  pod  p ow y ższy m  a d re s e m .

3835 40731
OOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

l9  N l l l lH j f

w ie lo k rą ż k i  ż ó r a w ie ,  s u w n i c e ,  ł a ń c u ­
chy w in d o w e  i k a l ib r o w e  liny s t a lo w e

w ykonyw a jako  specja lność : 4049

W arszaw ska  Fabryka Maszyn

is tn ie je  od 1894 r.
W a r s z a w a ,  ul. C hłodna 5 .  T e le fo n  4 7 -7 8 .
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Roman Hubicki.

Powojenne ukształtowanie się światowego przemysłu budowy maszyn.
Stosunek zdolności produkcyjnej do wytwórczości.

C ałkow ita  produkcja św ia to w a  b u dow y  m aszyn , 
obliczona w ed ług  w artośc i  p rzedw ojennych  zw ięk ­
szyła się mniej w ięcej o 10 proc., t. zn. z 17,2 milj. 
tr. szw. na 18,4 milj. fr, szw. W  podw yżce  tej 
j^zięły udział w yłączn ie  S tan y  Zjednoczone Am. 
1 ółn. i W ie lka  B ry tan ja ,  podczas g d y  inne p ań s tw a  
Wykazują absolutną i re la ty w n ą  zniżkę. Jeżeli, jak 
s ta ty s tyka  wykazuje , zdolność w y tw ó rc z a  i p ro ­
dukcja w  roku 1913 się k ry ły ,  to S ta n y  Zjednoczone 
] W ielka B ry tan ja  zw ięk szy ły  produkcję w  w ię k ­
szym stopniu, aniżeli temu odpow iadało  zw ięk sze­
nie zdolności produkcyjnej tego przem ysłu . Znaczy  
to, że potraf iły  one w y k o rz y s ta ć  swój ap a ra t  p ro ­
dukcyjny lepiej, aniżeli inne kraje. Bardzo  n iekorzy ­
stnie u ksz ta ł tow a ł się w  oczach pow ojennych  sto- 
sUnek zdolności produkcyjnej do w łaśc iw ej fa k ty ­
cznej produkcji p rzedew szystk iem  w  Niemczech.

Podczas  gdy  p ie rw sza  zw ięk szy ła  się o 46,5 
Procent, podniosła się druga zaledwie o 10 procent, 
'-daje się, że trudno będzie przyjąć, jakoby  się w 
r-_l913 św ia to w a  produkcja p o k ry w a ła  ze zdolno­
ścią w y tw ó rc zą .  P rz y j rz y jm y  się ktyestji tej bliżej, 
t° na podstaw ie  tabeli zestaw ionej w  m emorjale 
/W'iązku niemieckich zak ładów  przem ysłu  budow y  
’P a sz y n 'p rz y jd z ie m y  do innego zgoła przekonania, 
aniżeli się to s ta ra  m em orja ł  przedstaw ić .

191
P r o d t

mil. mkn

3
ik c ja

o /„

Wartość przedwojenna 
Produkcja zdolność p rod,  

mil. mkn. | ° /0  mil.mknl ®/n

Stopień.
za t rudn .

( /ft

Wart.  cza sow e  
P rod .  Pojem.
milj. mkn.

\Vky4edn
Bry t a n j a

®HlCy .1

' V s t a l e  1 
k r a j e

6 775  
1 602
2 800  
2 7C02 
2 378  
2 4782

50,0
1 1 8
20,6

17,6

8 4  65 
2 007
1 933

2 300

57.6
13.6 
13,1

15.7

11330
2307
3359

2860

57,1
11,6
16,9

14,4

74,5
87,4
72,43

8 0 0

U 6 9 7
3010
2901'

3452

'7000
3460
5038

4280

Kazem 13 555 100,0 14 705 100,0 19856 100,0 | 74 .0  (22059|2ó778

1 abela ta  nie obejmuje w y tw o ró w  elektrotecli- 
ncznych i kotłów , natom iast  lokom otyw y. Zdolność 

’ °lem na (Kapazitat) roku  1913 ró w n a  się produkcji; 
j topień za trudnienia  m ożna p rzy jąć  100 proc. Licz- 

w k lam rach p rzed s taw ia ją  produkcje w  dzisiej- 
'?y ch  granicach. Zdolność produkcyjna nie została  

^uczona p rz y  pom ocy stopnia zatrudnienia.
6r

-  Zmiany w w yw ozie. — Czas pracy. — Zarobki.
P rz y ją w s z y  zatem, że w  roku 1913 była zdol­

ność produkcy jna w y z y sk a n ą  tylko w  80 proc., za ­
tem w ynosiła  16,943 milj. mk., to pow iększy ła  się 
ona od r. 1913 do r. 1925 zaledwie o 17 proc., pod­
czas zw iększen ia  się produkcji o 10 proc. P r z y ją w ­
szy, że w y tw ó rc zo ść  w Niemczech w ynosiła  w  r. 
1913, p rz y  ko rzys tne j w  tym  czasie koniunkturze, 
90 proc. zdolności produkcyjnej,- to zw ięk szy ła  się 
ona tam że o mniej w ięcej 13 proc., w y tw ó rc zo ść  
jednakże obniżyła  się o 30 proc.

____  ( O l i  ____ 1925
Wartości 
czasowe 

w mil. mkn.

Wartości 
czasowe 

w mil. mkn.
W % piod. 
światowej

Wartości 
czasowe 

w mil. mkn
W O'o prod, 
światówej

Stany Zjedn 6 775 50,0 12 697 8 475 57,6
Kanada 320 2,4 710 473 3,2
W. Brytanja 1 602 l ' , 8 30 0 2 007 13,6
N iem cy 2  800 20 ,6 2900 1 933 13,1
Rosja
Austrja-W ę- 

gry w zgl. 
państw a

475 3,5 405 270 1,8

su kcesyjne 460 3.4 332 221 1,5
Francja 263 1,9 520 347 2,4
W łochy 175 1 3 260 173 1,2
B elgja 154 1,1 162 1U8 0,7
Szw ajcarja 15 1 1,1 285 190 1,3
Szw ecja
P o zo s ta łe

122 0 ,9 170 113 0,8

kraje europ 136 1,1 241 161 1,1
Australja 76 0 ,6 152 101 0,7
Japonja 47 0 3 2  5 143 1.0

Razem 13 555 100,0 22 059 14 075 100,0

Bardzo  c iekaw ie p rzed s taw ia  się u s tosunkow a­
nie się w y w o zu  i w w o zu  m aszyn, przyczem  nad­
zw ycza j pouczającym  jest obraz  da jący  pojęcie skąd 
m aszy n y  p łyną  i gdzie lądują. I .tak, podczas gdy 
w  roku  1913 w y w ó z  m aszyn  S tan ó w  Zjednocz, i 
W . B ry tan ji  by ł od w y w o z u  Niemiec znacznie 
mniejszy, w  roku 1925 zmienił się on s tanow czo  
na ko rzyść  tych dwu p ie rw szych  kra jów . W  roku 
1913 w y w io z ły  S tan y  Zjedn. za 680,6 milj. mk., 
(w artości  czasow e), W . B ry tan ja  za 721,3 milj. mk., 
Niemcy zaś za 738,4 milj. mk. W  roku 1925 w y w io ­
z ły  S ta n y  Zjedn. za 1.279,8 milj. mk., W. B ry tan ia  
za 898,2 milj. mk. N iem cy zaś tylko za 734,9 milj.
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rilk. Nic b iorąc  w ięc  pod uw agę zm iany  cen zdoła ły  
S tan y  Zjednoczone pow iększyć  sw ój w y w ó z  o 88 
proc., p rzy czem  najwięcej w y w io z ły  m aszy n  p rze ­
m ysłow ych , bo za 172.912 milj. dolarów , następnie 
rolniczych za 77.565 milj. dolarów . Anglja w y w io z ła  
w. r. 1925 najwięcej m aszyn  dla p rzem ysłu  w łókn i­
stego, bo za 12.157,0 ty s ięcy  funtów  szterl.  W y w ó z  
S ta n ó w  Zjedn. p o w ięk szy ł  się znacznie w  roku 1926 
bo z 368.26 milj. doi. na 400.168 milj. doi., w  Anglji 
zaś zm niejszył się z 49.043,1 ty s ięcy  funt. szterl. na 
45.537,8 tys. funt, szterl.  Zwiększenie  w y w o z u  w 
S tanach  Zjedn. zaznacza  się p rzew ażn ie  w  dziale 
m aszyn  b iu row ych, d rukarsk ich  i rolniczych.

Z obaczm y nakoniec jeszcze jak się p rzed s ta ­
wiają w arunk i p ra c y  w  przem yśle  m aszynow ym . 
P rzy jm ując , że w  r. 1913 dla Niemiec by ł stopień 
zatrudnienia 100 proc., w ykazu je  s ta ty s ty k a  rynku  
p ra cy  zw iększenie  sił roboczych  o 25 proc., p rz y ­

czem czas p ra cy  zm niejszył się o 3,6 godz. w  ty ­
godniu, co odpow iada  5 proc.

W  Anglji zm niejszył się on o 11 godzin, t. zn. 
o 13 proc., w  S tan ach  Zjedn. oznacza  stosunek 55 '/Ą 
godz. do 52 godzin, skrócenie  o 6 pfoc.

Zarobki w  tych  k ra jach  u k sz ta ł to w a ły  się 
mniej więcej następująco: W  S tanach  Zjedn. z a r a ­
biał przeciętnie robotnik  w  roku  1913/14 procentual- 
nie 100 w  roku 1925 podniósł się jego za robek  na 
207, w  Anglji na 144, w  Niemczech zaś na 126.

Ze w zględu  na b rak  dok ładnych  a w łaśc iw ie  
odpow iada jących  p raw dzie  dat s ta ty s ty czn y c h  p o ­
szczególnych kra jów , trudno jest, zw ła szcza  kw e- 
stję za robków , ująć w  pew nie określoną granice. 
W  każd y m  bądź razie tych  kilka danych  pozw ala  
na s tw orzen ie  sobie przynajm niej w  ogólnych za ­
rysach  zmian, jakie nas tąp iły  w  św ia to w y m  p rze ­
m yśle b u d o w y  m aszyn.

DOOOGOOOOOOOOOC

Powłoki metalowe jako ochrona od rdzy.
P o w ło k i  m etaliczne p o w sta ją  p rzez  pokryw an ie  

przedm iotu  chronionego w a rs tw ą  ochronnego m e ta ­
lu, k tó ry , albo m echanicznie u trzym uje  się na danej 
powierzchni, albo też  tw o rz y  z nią rodzaj stopu. Naj­
w ażn ie jszym  w arunk iem  skuteczności pow łoki m e­
talicznej jes t  dokładne uprzednie oczyszczenie p o ­
w ierzchni chronionej z w szelkich t łu szczó w  i sm a­
rów. P o w ło k a  tw o rz y  w ó w c zas  znakom itą  ochronę 
od rdzy , o ile p rzy tem  w a r s tw a  jej jest idealnie 
z w a r ta  i szczelna, w a ru n ek  n ieosiągalny p rz y  po­
w łokach , p o w sta jący ch  na  d rodze galwanicznej. P o ­
w łokę  m etaliczną w y k o n y w a m y  w  sposób n a s tę ­
pujący. P rzed m io t  dokładnie o czyszczony  zapom o-

cą o traw ien ia  w  k w asach ,  po osuszeniu i ogrzaniu, 
zan urzony  zostaje do w anny , zaw iera jącej powłokę, 
w  stanie p łynnym  lub do odpowiedniej kąpieli gal­
wanicznej. P r z y  Shera rdyzac ji  oczyszczone i w y s u ­
szone p rzedm io ty  uk ładane są  w  dużych bębnach, 
zaw iera jących  w  stanie sp ro szk o w an y m  metale, 
p rzeznaczone do u tw orzen ia  pow łoki ochronnej. B ę ­
bn y  te w s ta w ia m y  do pieca, k tórego  tem p era tu ra  
w ynosi  od 250—400° w  zależności od sk ładu  p o w ło ­
ki. P o d cza s  p rzeb y w an ia  w  piecu bębny  znajdują 
się w  ruchu w irow ym ,,  w obec  czego znajdujące się 
w  nich p rzedm io ty  zostają  dokładnie osypane p ro sz ­
kiem m eta low ym . P o  p ew n y m  czasie, pod w p ły w e m

Przebieg  pertrak tacy j z konsorcjum amerykańskiem 
nie jest znany i um ow a z niem nie została  podpisana. 
Cóż naturalniejszego jednak, jeżeli p. Ossowski bu- 
dowó Jazow ska  przyspieszał: w szak  p. Ossowski już 
przed tem o nią zabiegał i zadziwia mnie informacja 
Szap. P a n a  Profesora , że p. Ossowski odsuw a reali­
zację tak  pożytecznej stacji wodnej. — Zarzuciłem 
p. O ssowskiem u tylko to, co Sz. P a n  Profesor  zarzucił 
śp. prezydentow i Leo. — Jeżeli udział śp. prezydenta  
Leo w  Eskomptbanku nie by ł szczegółem obojętnym, te 
i umow a p. Ossowskiego z N ow ym  Sączem również 
nie jest szczegółem obojętnym.

Dla całej sp raw y  p. Ossowskiego w  gruncie rzeczy  
obojętne jest, czy p. Ossowski przyspiesza  budow ę Ja ­
zow ska czy też  odsuwa, gdyż s tanowisko p. Ossov. - 
skiego może w y p ły w a ć  nie z  jego stosunku do e lek try­
fikacji kraju, a z jego stosunku do um ow y z Nowym 
Sączem. Pełnomocnik rządu  powinien być  w  takiej s y ­
tuacji, aby  mógł mieć prawo, w zależności od momen­
tów  obiektywnych, przyspieszać  albo odsuwać budo­
w ę Jazow ska.

I o to ty lko idzie.
T o też niedziw, jeżeli p. T ennenbaum ow i w y ­

ry w a  się pod koniec polemicznej jego p ra cy  taki 
dosłownie us tęp :

 „:::DoTy'Ćhcźas mieliśm y d a  czynienia z  konfliktem
„racji s tanu" gospodarczej,  mającej siedlisko wc w ła­
dzach centralnych, ze skomercjalizowanemu instytucja­
mi państwowemi, kierującemi się r e a l iz o w ą n e m i  w  d r o ­

dze „krótkiej p rocedury"  w ytycznem i p ryw atno  - go­
spodarczemu

Konjeczne i pożądane sharmonizowanie dwóch po­
w yższych  czynników nie może nastąpić przez w zaje ­
mne pogmatwanie funkcyj u kompentacyj i nie da się 
osiągnąć w trybie  „krótkiej procedury" w postaci sko­
mercjalizowanej „racji stanu".

Napięcie, wynikające z przeciwstawności racji st  i- 
nu i skomercjalizowanych instytucyj państwowych, 
wyładowuje się w zw yk łym  śmiechu, jeśli zw aży ­
my, że :

1. delegat rządu ad personam p. Ossowski pertraktuje 
z Am. Eur. Ut.,

2. wiceprezes Banku G ospodarstw a Krajowego pan 
Ossowski zaw iera  z Am. Eur, Ut. porozumienie, 
przewidujące w spółpracę  i w spó łp racy  udziela,

3. przedsiębiorca p, Ossowski będzie zapewne za ła­
twiał z Am. Eur. Ut. sp raw ę waloryzacji,  należą­
cych mu się 300 tys. koron.

Od wzniosłości do śmieszności krok jeden. Od „kon­
cernu Ossowskiego" krok jeden do „Komediantki" R ey ­
monta, w której zaw iadow ca  małej stacji kolejowej w y ­
daje sam emu sobie zlecenia jako ekspedytorowi, pisze 
rapor ty  ze skargami nu siebie i sam na nie odpisuje i 
przechodząc od stołu zaw iadow cy do stołu ekspedytora 
zdejmuje czerw oną czapkę A nakłada zw yczajną  czapkę 
z czerwonemi wypustkami.

P , Ossowski staje się g ro teskow y" (str. 95).
I .  Cl,
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odpowiedniej temperatury, proszek łączy się ściśle 
z powierzchnią żelaza.

Przy metodzie natryskowej, przeznaczony do 
pokrycia chronionej powierzchni metal doprowa­
dzony zostaje do dmuchawki pneumatycznej w po­
staci drutu i tu stapiany zostaje w płomieniu tlenu 
lub łuku elektrycznego. Stopiony w ten sposób me­
tal ochronny opada wówczas ze znaczną siłą i w 
silnem rozdrobnieniu na powierzchnię chronioną, a 
spadające drobiny tworzą jednolitą i zwartą powło­
kę ochronną.

Najważniejszą sprawą, o ile chodzi o powłoki 
metalowe, jest pokrycie przedmiotu zupełnie równo­
miernie i bezwzględnie szczelnie. W  przeciwnym 
wypadku powłoka metalowa może być bardziej 
szkodliwa, niż brak wszelkiej ochrony, szczególniej 
jeżeli metal ochronny jest szlachetniejszy od chro­
nionego (np. cyna od żelaza).

Do powłok ochronnych metalowych używane 
są przedewszystkiem cynk, cyna i ołów oraz w 
mniejszej mierze glin, miedź, mosiądz, nikiel i kobalt.

1. C y n k  stanowi najlepszą ochronę metalową, 
albowiem w przeciwieństwie do żelaza odznacza się 
wielką odpornością chemiczną nawet wobec wody 
morskiej. Ocynkowanie może być dokonane sposo­
bem galwanicznym, w płynnej kąpieli metalowej, za- 
pomocą procesu Sherarda lub przez rozpylanie (me­
toda Schoopa).

Sposób galwaniczny stosowany bywa do bla­
chy, do części maszyn, których wymiary muszą być 
dokładnie utrzymane (śruby, nakrętki itp.), do przed­
miotów hartowanych i ciągnionych, jak sprężyny, 
drut itp. rzeczy, które wysokiej temperatury, potrze­
bnej przy cynkowaniu w ogniu, nie znoszą.

Przedmioty przeznaczone do ocynkowania w 
kąpieli galwanicznej należy w zwykłej drodze oczy­
ścić z wszelkiego brudu i z w arstw y tlenków, ze 
smarów i tłuszczów, wygotować je w ługu potaso­
wym, a później nie dotykając ich już rękami opłukać 
w czystej wodzie i zawiesić w wannie z kąpielą cyn­
kową. Znajdujący się w wannie cynk pod wpływem 
prądu elektrycznego osiądzie na zawieszonych 
przedmiotach. Gdy warstwa cynku dosięgnie odpo­
wiedniej grubości (80 do 150 gr/nf) wyjmuje się 
przedmioty z kąpieli, płucze starannie w wodzie i 
suszy w trocinach.

Cynkowanie w ogniu odbywa się w sposób na­
stępujący. Do roztopionego i ogrzanego do 480° cyn­
ku zanurzamy odpowiednie przedmioty i po wyjęciu 
ich z kąpieli usuwamy niezwłocznie zbyteczną ilość 
metalu. Jest to sposób godny polecenia we wszyst­
kich wypadkach kiedy przedmioty pokrywane cyn­
kiem wytrzymać ifiogą bez szkody konieczną tutaj 
a dość wysoką temperaturę. Sposób ten stosować 
można do blachy, rur, naczyń, do przedmiotów o 
złożonem obrysiu. do przedmiotów rowkowanych i 
żłobkowanych.

Proces Sherarda jest wskazany o ile chodzi o 
drobne wyroby z żelaza i o utrzymanie ich pierwo­
tnych wymiarów. Jeżeli sposobem tym traktujemy 
części hartowane, sprężyny i drut, nie należy ogrze­
wać ich powyżej 300", albowiem przedmioty takie 
pod działaniem wyższej temperatury miękną i tracą 
swą pierwetną sprężystość. Przedmiotów rowko­

wanych i żłobkowanych. sposobem tym traktować 
nie należy, gdyż metal ochronny nie przenika dość 
głęboko w zagłębienia ich powierzchni.

Sposób natryskowy (metoda Schoopa) stosuje 
się częstokroć do przedmiotów nitowanych i żłob­
kowanych do konstrukcyj żelaznych, sprężyn, dru­
tów i innych hartowanych i ciągnionych części. U ży­
wa się go także do odlewów o ile odlewy te nie w y­
magają żadnej dalszej obróbki.

2. C y n  a. Jest środkiem ochronnym, przy któ­
rym trzeba szczególnie bacznie przestrzegać, by naj­
drobniejsza część chronionej powierzchni nie została 
bez pokrycia. Cynowanie odbywa się sposobem gal­
wanicznym, jeżeli chodzi o drobne wyroby żelazne, 
naczynia kuchenne i t. d. lub w ogniu przez zanu­
rzanie wyrobów w roztopionej cynie, jak to się dzie­
je przy wyrobie białej blachy na dużą skalę. Do za­
bezpieczenia powierzchni dużych odlewów i przed­
miotów' blaszanych stosować można również sma­
rowanie powierzchni sproszkowaną cyną, zmiesza­
ną z płynem lutowniczym i stapianie tej warstwy 
zapomocą odpowiedniego palnika.

3. O ł ó w. Ochrona ołowiana daje doskonałe 
wyniki dla przedmiotów, które służą do przechowy­
wania lub przewozu kwasów, szczególniej kwasów 
solnego i siarkowego, gazów w fabrykach chemicz­
nych, w gazowniach i dla przewodów wydecho­
wych. Ołowianą powłokę ochronną można wykonać 
galwanicznie, na gorąco, albo sposobem natrysko­
wym. Galwanizacja i pokrywanie ołowiem na go­
rąco mają zastosowanie w  rurociągach dla wody

[morskiej, dla gazów wydechowych i spalinowych, 
szczególniej zaś w aparatach przemysłu chemiczne­
go. Rury i przyrządy pokryte ołowiem sposobem 
natryskowym nadają się do wód słodkich. W yjąt­
kowo trwałą staje się powłoka ołowiana, jeżeli po­
przednio powierzchnie chronione zostały ocynko­
wane.

4. G 1 i n. Powłoka z glinu stosowana bywa w y­
łącznie do wyrobów lekkiego przemysłu, jak na- 
przykład naczynia kuchenne. Stosuje się wówczas 
sposób natryskowy. Stwierdzone zostało, że powło­
ka glinu wykonana sposobem Sherarda albo zapo­
mocą pokrycia chronionej powierzchni mieszaniną, 
złożoną z zawierającego glin bronzu, z benzolu i ka- 
lafonji po odpowiedniem wyżarzeniu stanowi skute­
czną ochronę dla żelaza przy temperaturach do 1 000 
stopni (rury pyrometrów, skrzynki hartownicze, 
wanny hartownicze i t. p.). Powłoka z glinu (albo z 
chromu lub kobaltu) okazała się również bardzo sku­
teczną dla rusztów w paleniskach kotłów parowych 
i pieców parowych.

5. N i k i e 1, m i e d ź, m o s i ą d z i k o b a 11. Me­
tale te stanowią skuteczną ochronę jedynie wów­
czas, gdy warstwa ich jest dostatecznie gruba i bez­
względnie zwarta.

6. Zabezpieczenie od rdzy osiągnąć wreszcie mo­
żna przez dodanie do żelaza lub stali pewnych do­
mieszek, uodporniających te metale od utlenienia. 
Dodatek niklu, chromu lub glinu sprawia, że powsta­
wanie rdzy1 nawet przy wysokich temperaturach zo­
staje znacznie osłabione albo nawet zupełnie usunię­
te (nierdzewiejąca stal).
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Zagraniczne nowości techniczne
Śrubokręt „Elitę".

Zam ieszczona obok rycina 
ilustruje odrazu  na  p ie rw szy  
rzu t oka p rak ty czn o ść  tego no ­
w ego  w yna lazku ,  k tó ry  pocho­
dzi z f irm y M. Teschke, Berlin. 
C hcąc w k ręc ić  śrubę należy* 
śc iągnąć tulejkę ch w y tn ą  tak 
daleko, a żeb y  m ożna ująć i z a ­
cisnąć g łow ę ś ru b y  w  zagięte 
łapki tulejki. P odobnie  postępu­
je się p rz y  w y k ręcan iu  śruby, 
k tó rą  należy  w przód  zluźnić 
tak, ażeb y  m ożna było  zacisnąć 
na g łow ie łapki chw ytacza .

Ś rubociągi te istnieją w  ro z ­
m aitych  wielkościach, m ianow i­
cie 0, 12, 16, i 25 cm długości, 
jak rów nież  3 i 5 mm grubości 
dłuta. C ena detaliczna śrubo- 
ciągu „E lite“ w ynosi oko |o  1 
m ark ę  niem.

„Mułdina" - praktyczna n ow ość  warsztatowa.
Poniżej zam ieszczona ry c in a  p rzed s taw ia  w y ­

nalazek, k tó ry  posiada dla niejednego w a rsz ta tu  r z e ­
mieślniczego duże znaczenie. Je s t  to nasada, różn ią­
ca się zasadniczo od w szy s tk ich  dotąd  używ anych . 
N asady  bow iem  s ta re  posiadały  ty lko jeden śc i­
skacz, k tó ry  często  p rz y  silniejszem uderzeniu  p ę ­

ka ł ,  razem  z d rew n ian y m  trzonkiem. Nasada ta zdo­
łała się zag ran icą  szybko  zaprow adzić , a firma, w y ­
rabia jąca ją poszukuje w Polsce  zastępców . Jes t  to 
a r ty k u ł  p oszuk iw any  chętnie przez kupców  b ran ży  
m etalowej.

T rzonki z owinięciem pap ierow em , nicianem 
lub druc ianem  odznaczają  się pod tym  względeni 
w ięk szą  odpornością , z czasem  jednak w ystępu ją  
braki, k tó re  czynią nasadę  zupełnie nieużyteczną- 
O tw ó r  pow iększa  się z czasem, a  narzędzie  nie 
t rzy m a  się mocno i musi być  um acniane klinami.

W szy s tk ie  inne nasady, posiadające mniej lub 
więcej skom plikow ane urządzenia , nie m ają w  p rak ­
tyce  dużego znaczenia, pon iew aż są  za drogie. F ir­
mie F. B raun ing  & L anger w  Mulda (Saksonja) uda­
ło się w szy s tk ie  te w a d y  usunąć przez  w ynalezie­
nie na rycinie p rzedstaw ionej nasady . U doskona­
lenie to polega na tern, że w e  w ła ś c iw y  trzonek 2

bukow ego d rz ew a  w bita  jest tulejka m etalow a, k tó ­
rej górna część  o tacza  trzonek  także z zew nątrz  
w  formie pierścienia. Tulejka ta, w y c iąg n ię ta  z że­
laznej b lachy  o grub. 0,5 mm, trzy m a  trzonek  b ar­
dzo mocno, uniemożliwiając jego pęknięcie. W  w y- 
drążonem  w e w n ą trz  miejscu w k łada  się prześwi- 
d ro w a n y  trzpień d rew niany , k tó ry  p rzez  uderze­
nie końca narzędzia  w ciska  się mocno m iędzy  ścia­
ny  tulejki, zapew nia jąc  przez to m ocne i pewne 
trzym anie  się narzędzia .

Jeśli się jedna s trona  trzpienia po dłuższcu1 
używ an iu  pow iększy  a narzędzie  nie t rzym a sic 
już tak  mocno, to na leży  jedynie trzpień odwrocie 
przez  co o trzym uje  się w  ten sposób n o w ą  zdol­
ną do użytku  nasadę. W  razie g d y b y  się trzpień zu­
pełnie zużył m ożna go zastąp ić  now ym . W  ten spo­
sób zastępuje jeden trzpień dwie n asady  pilnikowe- 
P rz y te m  w szys tk iem  odpada n ieprzy jem ne zsu w a ' 
nie się skówki.

Podwodne łodzie pasażerskie .
„T ribuna"  donosi z R zym u, że s ły n n y  konstruk ­

tor i fab ry k an t  automobili B ugatti  w yna laz ł  nowy 
typ  s ta tku  podw odnego, k tó ry  m a  b y ć  p rzeznaczo ' 
ny  dla ruchu pasażersk iego  i k tó ry  w  przeciągu  51 
godzin p rzeb y ć  m a  odległość z E u ro p y  do Ameryk'- 
D onoszą również, ze Bugatti,  k tó ry  z urodzenia  jes  ̂
W łochem , m a zam iar przenieść  do W ło ch  filję sWO' 
ich fabryk , k tóre, jak w iadom o, znajdują się w  A 1'  
zacji. (Radjo).

" w n ^  m  m  - 4 -  wzory, znaki towarowe w
JKZr ii 1 » w  Polsce i zagranicą zgłasza:

inż. dypl. Winnicki, rzecznik patentowy przy Urzędzie Patentowym Rz. P-
Bydgoszcz, Konarskiego 2 414s
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TARGI POZNAŃSKIE

Ford zainteresował się polskim wynalazkiem.
Z New - Yorku donoszą, że Henryk Ford per­

traktuje z wynalazcą inż. Kopczewskim o nabycie 
jego turb iny dla awjacji i samochodów.

Inż. Kopczewski interpelowany w  tej sprawie 
potwierdza wiadomość.

Doniosłość jego- wynalazku została zbadana 
przez profesora amerykańskiego Uniwersytetu w 
Kolumbji F. O. W ilhoffta, prof, rosyjskiego, prof. Sa- 
musa, prof, i m inistra francuskiego Painleve, oraz 
wielu innych.

Inż. Kopczewski wynalazek swój zaofiarował 
bezinteresownie naszej wojskowości jedynie za w y ­
budowanie swoim kosztem modelu. Pomimo przy­
chylnej opinii trzech kom isyj od r. 1925 sprawa nie 
postąpiła ani na krok naprzód, przeto zw rócił się inż. 
Kopczewski do Forda.

Turbiną inż. Kopczewskiego jest nader prosta i 
tania w  konstrukcji. Napęd jest niekosztowny. Pa­
liw o  używa się do niej płynne, a obsługa m in i­
malna.

Przypuszczalnie za Oceanem szybko się zor­
ientują w  doniosłości tego wynalazku i takim sposo­
bem jeszcze jeden polski przemysł powędruje do A- 
meryki, zamiast być obróconym na naszą korzyść.

Transport drzewa w Am etyce .
Poniżej zamieszczona rycina nie przedstawia 

' żadnego pomostu lub mola, ty lko  jest olbrzym ią tra-

twą, która wędruje w  ten sposób na wodach w ie l­
kich rzek amerykańskich po 2 000 nieraz kilom e­
trów  do Oceanu.

Szyb uliczny do odprowadzania wody 
do kanału.

„Anuales des travaux publics dc Belgique" opi­
sują według „Revista de Obras Publicas" typ szybu 
ulicznego do odprowadzania wody deszczowej do 
kanału, wykonany w  Maladze.

Typ ten umożliw ia zatrzymanie części stałych i 
p ływających, oraz otworzenie i zamknięcie komuni­
kacji kanału z powietrzem zcwnętrznem. Szyb jest 
okrągły, z betonu, a zamknięcie komunikacji powie­
trza zewnętrznego z kanałem stanowią dwie rury, 
krzyżujące się pod kątem, zatem o czterech ramio­
nach, z czego pionowa (dół) służy jako w lo t wody 
z szybu, pozioma zaś (prawa) do połączenia szybu 
z kanałem, pozioma (lewa) do ułatw ienia czyszcze­
nia, pionowa (góra) do wentylacji czasowej, w  któ­
rym  to celu nakłada się na nie jeszcze osobną rurę. 
W y lo ty  górnej ru ry  pionowej i lewej poziomej są 
zamknięte przykryw kam i. Jeżeli szybik zatka się aż 
po w y lo t dolnej ru ry  poziomej namułem i piaskiem, 
woda nie odpływa z rynny przy krawężniku; jest to 
znak, że trzeba szybik oczyścić. Przez otwarcie 
p rzyk ryw k i i nasadzenie na ten w y lo t ru ry  w yw o łu - 
się przewietrzenie kanału.

Walka z Fordem.
, W ie lk i trust samochodowy „General Motors 

Company" rozpoczął przed k ilku  miesiącami atak 
generalny na stanowisko mocarstwowe Forda w  
dziedzinie automobilizmu. W alka ta, zainicjowana w  
Ameryce, przeniosła się już i na grunt polski.

Tutejsze przedstawicielstwa automobilowe f i r ­
my „C hevro le t" (z trustu „Gen. Motors Co.“ ) zarzu­
cają w łaścicieli samochodów „F o rd " odezwami, w y - 
kazującerni brak i ujemne strony tego typu samocho­
dów, reklamując typ  swój.

Takie postawienie sprawy nikogo by nie zdzi­
w iło, gdyż jest to w  handlu zjawisko codzienne. Zna­
mienną natomiast rzeczą jest okoliczność, że posia­
daczowi „Forda", zwracającemu się do przedstawi­
cielstwa o kupno samochodu „C hevro le t", propono­
wane jest oddanie dotychczasowego wozu a conto.

Chodzi mianowicie o to, by „F o rd y " w yco fy ­
wać z rynku. |

Akcja ta powodzenia na naszym rynku nie ma, 
gdyż Ford bije konkurencję ceną. T ow ar jest jednak 
gorszy.

Jakie będą w yn ik i w a lk i „Gen. Motors Co." z 
idealistą Fordem dziś przewidzieć trudno. Zazna­
czyć jednak wypada, że w  walce, podjętej bezpośre­
dnio po wojnie św iatowej, Ford położył przeciwnika 
na obie łopatki.

JA T T  I *  A  n r % #  \ A / 7 n n /  rzecznik patentowy przysięgły ^rATENTY znaki’ ■« Janusz Wyganowski
i r „ .  , by ły  radca Urzędu Patentowego Rz P.w Kraju i zagranicą — obrona spraw spornych,

unieważnienia i t d. g 7 g ę  WARSZAWA, ul. Ordynacka 6, telefon 161-50.
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i; U i n t a  OTTO W E H L ,  GDIŃSK-LUfDHR;;
|! Schellmllhlerweg Ib
j poleca do natychmiastowej dostawy loco Gdańsk: i» 

2 leżące s iln ik i sprzężono na parę przegrzana z kondensacja ! > 
’ i stawidłem wentyiowem, 800 m/m skok, 100 obrotów na min. 1 > 

Fabrykat fabryk i maszyn Augsburg Norynbergja, ze wszystkie- 
> miprzewodamirurowemiiprzynależnościaminapędowemi < > 

1 dynamomaszyna dla prądu stałego 550 volt, 142 amperów, 1 * 
78 kw., fabrykat Kummer Niedersedlitz, ' [

2 pompy zasilajgce, fabrykat Worthington wydajność każdej i > 
| 9,6 cbm na godzinę, i >
< 2 pasy napędowe każdy po 19,5 m. długości 425 m/m szerok. 11

Wszystkie przedmioty są gwarantowanej dobroci bez żadnego uszkodzenia < ’ 
11 i w  dobrym stanie użytkowym. 4065 h,
♦  Oferty uprasza się tylko bezpośrednio od reflektantów

POMORSKA 
SKŁADNICA SUROWCÓW
T. CZACHOWSKI 
w TORUNIU

ul. Czerw ona 
Droga.

Telef.
806

Zakupi^
żelaza starego,m etali, 

kości, szm at, papieru, 
stłuczek szklanych itp.

Sprzedaż: 
żelaza sztab., blach, bednarki i podków

Zamiana:
żelaza starego na żelazo nowe i użytkowe

Specjalność: Demontaż i zużytkowanie starych u rzad ze i fabrycznych. 
Hurt Detal

II i
KLATKA DO G O Ł Ę B I -  N A  5 PAR

D O  SKŁADANIA

FI!
druciano - metalowych
dla ptaków, gołębi, papug ltd. 

Hurtownie -  Detalicznie

I  Schmidt -  Poznań
ul. Dąbrowskiego 52 Tel. 6961

3850

OOOOOOGOOGGOOGGOGOGG

Drobne wyroby
galanteryjne i techniczne, tłoczone z blachy żelaznej, 
wykonywa na zlecenie masowo według nadsyłanych 
w zorów „OLKUSZ“ Fabryka Naczyń Emaliowanych,
S. A. w Olkuszu (W ojew. Kieleckie).

4)68
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Tanie  o g rze w a n ia  wodą
mieszkań, ogrzewania parowe, powietrzne, przewietrzania, 

o d k u rz a n ia , odemglania. W od o ciąg i

inż.A. i K. JARNUSZKIEWICZ
KRAKÓW, ŁOKIETKA 26  - TEL. 2 0 5 9

4111

i p i t i z e m e  na życie
w Poznaniu

JEDYNA INSTYTUCJA SAMORZĄDO­
WA W  POLSCE, O CHARAKTERZE 
PUBLICZNO - PRAWNYM, ZAWIERA­
JĄCA UBEZPIECZENIA Ż Y C I O W E  
WSZELKIEGO RODZAJU, Z REWIZJĄ 
LEKARSKĄ I BEZ REWIZJI LEKAR­
SKIEJ NA ZŁOTE, FRANKI I DOLARY.

Bez badania lekarskiego od 100 
do 3 000 złotych. Z badaniem lekar- 
skiem od 3 000 złotych począwszy.

NAJPEWNIEJSZĄ LOKATĄ POSAGO­
WĄ JEST UBEZPIECZENIE ŻYCIOWE!

4066 o
3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 G O O

Z powodu zawarcia korzystnej 
tranzakcji z fabryką, dostarczamy

4137

rowerowe
„Michelin"
po cenach najniższych.

Tylko hurtow nie!

Również polecamy

OPONY
samochodowe

w wielkim wyborze, hur­
townie i detalicznie, po 
cenach niebywale niskich.

WUL-GUM A Kwiatkowski Poznań
W ielkie Garbary 8. Tel. 18 -6 4 .

Wystawiamy na Targach Poznańskich
w  W ie ty  G ó rn o ś ląsk ie j, p a r te r .



DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH
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U lepszenia  i nowości  w produkcji  maszyn rolniczych.
Przem yśl nasz m aszyn rolniczych — przy 

uwzględnieniu przeżyw anych stosunków  i położe­
nia ogólno - gospodarczego — w ytw arzających  
m nief pomyślne w arunki rozw ojow e dla w ytw órczo­
ści rodzimej — w ykazał w ostatnich latach wiele p rę­
żności i postępu w  dostosow aniu się do potrzeb k ra ­
ju agrarnego, jakim jest Polska. Budujemy wiele ty ­
pów m aszyn, k tórych do niedaw na jeszcze zupełnie 
nie w ytw arzaliśm y lub produkowane by ły  one w  ilo­
ściach niedostatecznych. Niektóre działy naszej p ro­
dukcji rodzimej przekroczyły  już stan sam ow ystar­
czalności i zakrojone są na eksport, częściow o już 
rozpoczęty, względnie w yczekujący konjunktury 
pomyślniejszej.

O bserw ując jednakże postępow y ruch produkcji 
m aszyn rolniczych w  innych krajach, powiedzieć 
musimy sobie bez wszelkich obsłonek, że zdziała­
liśmy w praw dzie dużo lecz w szystko to we w spół­
czesnym  okresie w ynalazków  postępu nie w y sta r­
cza, że trzeba nam usilnie pracow ać p rzy  w yzyska­
niu w szystkich żyw otnych sił produktyw nych, by 
dotrzym ać kroku narodom  innym, z którym i jako 
kraj sam oistny z w łasnym  przem ysłem , w  walce 
współzaw odniczej spotykać się będziem y na ry n ­
kach św iatow ych. Z tego przeto w zględu śledzić 
w inniśm y z uw agą w ytężoną przejaw y życia w y ­
tw órczego w innych państw ach.

W  zakresie produkcji m aszyn rolniczych Pol­
skę najbardziej interesow ać może ruch w ytw órczy  
tych gałęzi przem ysłow ych w  Niemczech i Czecho­
słowacji, k tóre w  stosunku do nas w ystępują jako 
potężne organizm y konkurencyjne, dając się we 
znaki tak na rynkach obcych, jak niemniej i na w ła­
snym  naszym  rynku. Sądzim y więc, że krótkie 
omówienie niektórych now szych typów  m aszyn rol­
niczych, w prow adzonych na rynek przez kraje 
wspom niane oraz inne, będzie rzeczą odpowiadającą 
zadaniu naszego czasopisma.

*  m *

Fabryka m aszyn R. Wolf, M agdeburg - Buckau, 
buduje od niedaw na nowego typu p r z e w o ź i l ą  
l o k o m o b i l ę  na przegrzaną parę, k tóra w  kon- 
struktyw nem  swem  zestaw ieniu całości stanow i 
rzeczyw iście ulepszenie na polu m aszyn popędo­
w ych, stosow anych w  rolnictw ie. Lokomobila ta 
„M otorwolf“ w aży  zaledwie 2300 kg, zużyw a 900 
gram ów  w ęgla na konia i godzinę i jest 33 do 40 IIP  
mocy. Palenisko urządzone jest na węgiel i torf i 
może być łatw ym  sposobem przerobione na słomę 
lub ropę. Poza przytoczonem i, dalszą jej w ażną za­
letą to, że parę w yw iązać można w przeciągu 20 mi­
nut. Konstruktor doszedł do ważnego, tego wyniku 
przez zastosow anie m ałego kotła o 16 atm. ciśn. oraz 
przęz pom ysłow e w ykorzystanie całkow itego ciepła 
w yw iązanego w  palenisku. M otor lokomobili robi 
500 obrotów  na minutę a przez zupełne i szczelne 
zakapslowanie, posiada dostateczną ochronę przed 
zapyleniem  i zanieczyszczeniem . Kocioł oraz przegrze- 
w acz są częściam i wyciągalnem i, zatem  łatw o do- 
stępnem i przy  czyszczeniu.

Firm a Kuttmann & Co w  Bielefeldzie w prow a­
dziła na rynek now y s i e w n i k  d o  n a w o z ó w  
s z t u c z n y c h ,  w yróżniający się równom iernym  
wysiewem . Rezultat równom ierniejszego rozdziału 
naw ozów  sztucznych, niż przy  daw nych, dobrze nam 
znanych typach siewników, uzyskała fabryka przez 
zastosow anie w  miejsce łańcucha taśm y stalowej, 
zaopatrzonej w  znaczną ilość m ałych okienek sko­
śnych oraz przez nadanie taśm ie podwójnie szyb­
kiego biegu. Siewnik ten jest stosunkow o bardzo lek­
ki, bowiem p rzy  3-m etrow ej szerokości w ysypu  w a­
ży tylko 280 kg. W spomniane taśm y, k tóre kosztu­
ją od 8— 14 mk niem. — są łatw o wym ienne. W 
kołach rolniczych przyjęto now y ten siewnik z w y ra ­
zem uznania, gdyż nadaje on się doskonale do sia­
nia kosztow nych naw ozów  sztucznych, jak niemniej 
do tępienia pszonaku mielonym kainitem. Ilość w y ­
siew u od 20— 1600 kg na ha regulow ać można poza 
zmianą szybkości biegu taśm y za pomocą trybów , 
rów nież przez odpowiednie zw iększanie lub zmniej­
szanie o tw orów  w skrzyni.

W  produkcji p 1 e w  n i k ó w, dawniej używ a­
ne typy szersze ustępują obecnie miejsca nowszym  
plewnikom wąskim, najdalej do 2 m. K onstruktorzy 
przy budowie now szych typów  zwrócili baczniejszą 
uwagę na rów nom ierną działalność noży w  różnych 
glebach i w arunkach. Czechosłow acka fabryka m a­
szyn Jana Czerwinki w  P radze  11. Havlicekpl skon­
struow ała plewnik, k tó ry  przez zastosow anie pew ne­
go szarnirow ego zaw ieszenia noży naśladuje dosko­
nale ręczny ruch kopaczek. Sprężyny dogniatają no­
że względnie gęsie łapki, dostosow ując śię elastycz­
nie do nierówności terenu.

W ym ieniona fabryka praska w ypuściła także na 
rynek handlow y now y typ  b. praktycznego o b- 
c i n a c z a  l i ś c i  buraczanych oraz w y r y w a c z  
buraków . W edług zapew nienia firmy, obcinacz liści 
buraczanych, obcina w  należytem  miejscu naw et bu­
raki, które bardziej w ystają  z ziemi. W  sferach rol­
niczych zainteresow anych hodowlą buraków  opi<- 
sane m aszyny Czerwinki, znalazły wielce przychyl­
ną ocenę.

Dokonany przed kilku laty  w ynalazek specjalnej 
w i a l n i ,  jako uzupełnienie porow atego garnituru 
m łocarnianęgo, zaopatrzyła fabryka Lanverm eyer 
w  H annow erze w  szereg praktycznych ulepszeń, 
dzięki którym  redukuje się do minimum ilość robo­
tników, zajętych noszeniem słom y przy  młocce. 
W ialnię staw ia się za m łocarnią, łącząc ją pasem 
z głów ną tarczą zapędow ą m łocarni. W ychodząca z 
m łocarni słom a w pada do wialni, zostaje pocięta na 
długą sieczkę dowolnej długości, a następnie siłą 
w iatru zaniesiona ruram i na długość do 280 m etrów . 
Poza znaczną oszczędnością na robociźnie, uzyskuje 
się słomę pociętą, k tóra doskonale absorbuje gno­
jów kę i daje się daleko lepiej jako naw óz rozrzucić i 
przybrać. Noże wialni nastaw iać m ożna w  czw oraki
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sposób, natomiast rurociąg możliwem jest doprowa- | 
dzić do 15 m etrów wysoko na wolne strychy, futer- 
nie itp. Dalszą zaletą wialni Lanverm eyera jest mo­
żność użycia jej do krajania mniejszej sieczki oraz 
do transportowania siana wprost z wozu do stodoły. 
Dla czynności ostatniej, ażeby siano nie zostało po­

cięte, usuwa się jedynie noże i m aszyna gotowa jest 
do transportowania siana. Sprawność wialni jest zna­
czna, wynosi bowiem około 60 q na godzinę. W pro­
wadzone przez fabrykę Landermeyer ulepszenia , 
podniosły znacznie w artość użytkową tego typu 
maszyn. L. P.

Traktor jako środek uprawy olbrzymich nieużytków w Rosji.
Mechaniczna siła popędowa owładnęła współ­

cześnie niemal wszystklerrfi dziedzinami w ytw ór- 
stwa, zajmując dominującą rolę zarówno w wielkich 
zakładach przemysł., jak i w  w arsztatach rzemieśl­
niczych. Nawet rolnictwo wszystkich krajów cyw i­
lizowanych, grzeszące zazwyczaj konserwatyzmem 
w praktykach swych, poczyna się również „moto- 
l yzow ać“, nie mogąc dłużej oprzeć się rwącej fali 
ogólnego postępu. W  stepowych Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki, w licznych krajach Europy środko­
wej a ostatnio nawet w  Rosji, w  tym niewyczerpan. 
„śpichłerzu świata", traktor motorowy, zw any także 
powszechnie ciągówką, usuwając z planu spraco­
wane szlachetne zwierzę-konia, wprowadza nową 
erę w  przemyśle gospodarstwa rolnego.

Z M oskwy donoszą, że rząd sowiecki dostarczył 
środków na kupno 10.000 trak torów  Forda, ażeby 
przy ich pomocy uprawić leżące odłogiem olbrzy­
mie pola i bezpłodne obszary. W  związku z tą w ia­

domością notują pisma rosyjskie zarazem ciekawy 
fakt, jakoby 50 robotników rosyjskich wybierało się 
do Stanów Zjednoczonych, aby tam bezpośrednio 
w  fabrykach Forda przejść kurs budowy i obsługi 
traktorów rolniczych. Koszty przejazdu tych ro b o ­
tników, zarówno okrętem, jak i koleją, ponosić bę­
dą zakłady Forda, które prócz tego wypłacać będą 
robotnikom podczas pobytu na kursach pewną pen­
sję. Pozatem fabrykanci traktorów  mają wysłać do 
Rosji oddział wyszkolonych mechaników, którzy 
mają uczyć rolników najlepszych sposobów posłu­
giwania się traktorami.

Narazie byłoby przedwcześnie sądzić o rezul­
tatach tych bądź co bądź doniosłego znaczenia p o ­
czynań rządu sowieckiego, które stanowią czą­
stkę jego wielkich planów gospodarczych i zabie­
gów dźwignięcia Rosji z niemocy ekonomicznej, w 
jaką popchnęła ją rewolucja i utopijne pierwotnie 
rządy bezprawia. —p—

Ford chce wywołać przewrót w rol­
nictwie.

Znany miljarder amerykański, Henryk Ford, 
(niedawno obliczono jego majątek na 2 miljardy do­
larów), kupił dużą posiadłość rolną koło Dearborn, 
w  stanie Michigan, gdzie zamierza zastosować nowe 
maszyny do żniwa, które mają zmniejszyć czas, 
potrzebny na upraw ę roli i zbiory do dwudziestu 
dni.

W  nowym systemie fordowskim dwa dni 
mają być przeznaczone na orkę i bronowanie, dzień 
na sianie, pięć dni na oczyszczanie i wzmacnianie 
rośliny podczas wzrastania i dwa dni na żniwo i 
młócenie. Ostatnie te czynności odbywają się jedno­
cześnie przy pomocy maszyn, które żną, młócą i 
zsypują zboże w  worki, posuwając się jednocześnie 
po polu. Razem wynosi ten czas dziesięć dni. Pozo­
stałe dziesięć zużywa się na kopanie odpowiednich 
rowów, stawianie i napraw ę ogrodzeń, użyźnianie 
gleby i inne czynności pomocnicze.

Zarzucono Fordowi, że jego system wymaga 
wielkiej ilości maszyn, nicopłacających się wobec 
używania ich wszystkiego dwadzieścia dni w  okre­
sie jednorazowej produkcji.

Ford odparł na to, że nie trudno będzie rolni­
kom zorganizować się tak, by wspólnie zakupić i 
u trzym yw ać odpowiednie m aszyny w raz  z w y k w a ­
lifikowaną obsługą, k tóreby po kolei obrabiały grun­
ty wspólników w  tempie, uniemożliwiającem wprost 
opóźnienie.
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L. ŁAZARSKI i S -ka
Poznań

ul. Zwierzyniecka 8. — Telefon 61-75

3860 Części zapasowe

ifliiftli i folii
ora z  w s z e lk ie  w y rob y  firmy P. D. R assp e  Sbhne , Solingen.

SKŁADNICA 
rozmaitych części do kosiarek, żniwiarek 1 

wiązarek wszelkich systemów. 
Siewników Westfalja — Siewników rzędo­
wych — Opełaczy różnych systemów — Kul- 
tywatorów — Grabi konnych i przetrząsaczy 
— Bijaki i lisztwy do młóckarń parowych. — 
Łożyska kulkowe i rolkowe — Sprężyny — Ni­
ty — Śruby — Wszelkie piły dla rolnictwa i 

przemysłu — Lemiesze i odkładnie. 386° 
Windy — Lewarki — Noże do sieczkarń — 

Klucze do muterek wszelkich profilów.
następstw o głów ne na Wielkop. i Pom orze

sam ochodów  i części do nich
słynnej f ran cusk ie j  fabryki „ M a th i s . "

G
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Pogodne w arunki regu lac ji

Związkowa Centrala Maszyn
Tow. Akc.

ul . Fr. Ratajczaka Poznań Telefon 2280 i 2289

po leca :

maszyny i narzędzia rolnicze
z pierwszorzędnych fabryk krajowych i zagranicznych

oraz

wszelkie części zapasowe.
4080

Prosim y zaiadać oferty

W Y R A B I A M Y  M A S O W O :

maneże 1-4 konne 
młocarnie cepowe
z hamulcem bębnowym na łożach 

kulkowych typu „Ideal"

mmmm sieczkarnie
do zapędu kieratowego

k a r t o f l a r k i  „Gwiazda B“
i polecamy takowe po 
cenach umiarkowanych

PP. handlarzom udzielamy znacznych 
ustępstw.

Bracia Malak, Żnin .)
fabryka maszyn i odlewnia żelaza

Telefon nr. 30. T e le g r.: Bramafa
2195

mfl.o?

EIIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIm m
!  Fabryka if,

i  maszyn i wozów |
Odlewnia żelaza

i.$m
Zał. w 1886 r. Tel 17. P .K .0 .204.272

li!
yi
iii
m
m
m

m

m
m

m
iii

I. D z ia ł m aszyn:
maneże pałąkowe, m łocarnie szerokomłotne, apa­
raty do toczenia cy lind rów  na Kotłach, maszynki 
do żłob ien ia  (nutow ania) row ków  k linow ych  w  ko­
łach, walce p ie rśc ien iow e gładkie, C ro sk ill i Cam­

bridge  - G rosk ill,

I I .  D z ia ł w o zó w :
wozy robocze do najcięższych, wozy mieszkalne 
do pługów i walców  parow ych, kufy do wody, 

b ryczki, wolanty i polowce.

I I I .  O d lew n ia  ż e la z a :
od lew y żeliw ne z własnych i dostarczonych m odeli 
do 2CL0 kg. w  jedne j sztuce, odlewy masowej p ro­

d u kc ji, ruszta i  c iężarki.

W ielki wybór maszyn i narzędzi rolniczych obcych 
wyrobów.

NAJDOGODNIEJSZE W ARUNKI REGULACJI.
4143

IM

ID
m

|
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iii
m

m

i
m
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SPIS WYSTAWCÓW
DZIAŁU M A S Z Y N  ROLNICZYCH

MASZYNY I NARZĘDZIA ROLNICZE.
Akti«bo’aget Baltic, Stockholm, przed*! Związkowa 

Centrala Maszyn, Tow. Akc., Poznań, P r. Ratajczaka 16, 
Ul. 22-80 i 22-89.

Allen & Co., Filadelfia U. S. A.
AHmanna Svenska Utsfideaktiebolaget. Przed*taw.

,,Kooprolna“, Sp. Akc., w W arszawie; Oddział w Pozna­
niu, Aleje Marcinkowskiego 3b , tel. 40-71.

„Bemag“, A. G. Berlin-Anhaltisohe Maschinenbau, 
Breslau. Przedstawiciel Stefan Duchowski, Poznań, ulica 
Pocztowa 21, tel. 32-26.

Bentall, Maldon, Anglja.
Bronikowski, Grodlzki i Wasilewski S. A., W arszawa,

Oddział w Poznaniu, ulica Pocztowa 10, tel. 52-12.
Briłnner A. G., A rtern, Przedstaw. H. Jan  Markow­

ski, Poznań, Seweryna Mielżyńskiego 23, tel. 52-43, adr. 
telegr. ,,M arkowert“.

Cegielski H., T. A. Poznań, Fr. Ratajczaka 16, tel. 
42-76, Przedstaw. Związkowa Centrala Maszyn;, Tow. Akc., 
Poznań, Fr. Ratajczaka 16, tel. 22-80 i 22-89.

Centrala Pługów Parowych T. z o. p., Poznań, św. 
Wawrzyńca 36, tel. 69-50 i 61-17. Przedstaw, firmy St. 
Egyder Eisen u. Stahl Industrie-Gesellschaft, W ien; A. 
Heneke, Gattersleben.

Chodan Hugo, dawn. Paul Seler, Poznań, Przemysło­
wa 23, tel. 24-80. Przedstawiciel firm  Harder, L ii beck, 
Wichelt, Giistrow; Flatzer, Gassen; Paul Seller, Kros- 
sen ń. Odrą.

V

Cormick-Mc., Neuss.
Cukrover Kvaslce u Krotnerore, Czechosłowacja. Przed 

staw. „Kooprolna", Sp. Akc. w Warszawie, Oddział w 
Poznaniu, Aleje Marcinkowskiego 3b , tel. 40-71.

Czarliński Leon, Tow. Akc., Ostrów-Krępa, tel. 1. 
Przedstawiciel firm : T. z. o. p. Inowrocław, ,,Uńja“ Zjedn. 
Fabryka maszyn, Grudziądz.

Eberhardt Gebr., Ulm, przedstaw, firma Nitsche i 
Sp., fabryka maszyn rolniczych w Poznaniu, ulica K o­
lejowa 3.

Egydter St., Eisen u. Stahl Industrie-Gesellschaft, 
Wien. Przedstawiciel firma Centrala Pługów Parowych, 
T. z o. p. Poznań, św. Wawrzyńca 36, tel. 69-50, 61-17.

Fabryka Maszyn i Odlewnia Żelaza, Bracia Maląk, 
Żnin (Wlkp.), ul. Bydgoska.

Fabryka Maszyn Rolniczych i Odlewnia Żelaza, Łom 
ża, plac Zambrowski.

Flammger, Zudse & Co., Drezno. Przedstaw. H. Jan 
Markowski, Poznań, Sew. Mielżyńskiego 23, tel. 52-43.

Flatzer, Gassen. Przedstaw, firma Hugo Chodan, dawn. 
Paul Seler, Poznań, Przemysłowa 23, tel. 52-43.

Garret Sons, Bielefeld. Przedstaw, firma Bronikowski, 
Grodzki i Wasilewski, Sp. Akc. w Warszawie, Oddział 
w Poznaniu, ul. Pocztowa 10, tel. 52-12.

Z E  ŚWIATA.

Z rolnictwa amerykańskiego.
Znanem jest powiedzenie, że Am erykanie mają 

40 religij, a tylko jeden‘sos — najw iększe w  świecie 
bogactw o w  siłach pociągow ych końskich, a jedno­
cześnie na terenie S tanów  Zjednoczonych czynna 
jest olbrzym ia poprostu ilość m otorów.

W ogóle, jeśli idzie o św iat techniki, ilekroć roz- 
strząsa  się postępy i zdobycze, dokonyw ane na po­
szczególnych polach gospodarki w ielkoprzem ysło­
wej — zaw sze z system atyczną nieledwie regular­
nością napotykam y na S tany  Zjednoczone, jako na 
kraj, w  którym  w  pierw szym  rzędzie w szelkie te 
udoskonalenia się realizuje. A realizuje i w prow adza 
w czyn na dość pow ażną skalę.

Nas — jako kupiectw o lub przem ysł m aszyn i 
narzędzi rolnjczych — interesuje niezmiernie, co 
mówi o tych rozlicznych zdobyczach i udoskonale­
niach, życie czyli p rak tyka am erykańskiego rolni­
ctw a.

Nie może bowiem ulegać najmniejszej w ątpli­
wości, że w  poszczególnych „rew elacjach technicz- 
nych“, docierających z zaoceanu, mieści się wiele, b. 
wiele t. zw. bluffu specyficznie am erykańskiego, w 
którem  w samej ojczyźnie W aszyngtonu, jako kraju 
system atycznego nadużyw ania względnie w yolbrzy­
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miania publicznego rozgłosu, ludzie może dostatecz­
nie ziarna od plew oddzielić potrafią — niezawsze 
jednak umie to publiczność europejska, i to naw et 
t. zw. sfery  fachowe.

Ostatnio, zabrał na poczytnych łam ach w a r­
szaw skiego „Rolnika11 na tem at ten głos b. M inister 
Rolnictwa, p. dr. Aleksander hr. Raczyński, k tó ry  w 
kilku odcinkach zapoznaje Czytelnika polskiego ze 
stanem  urządzeń m aszynow ych, będących w  użyciu 
farm erów  am erykańskich.

Zacytujem y zeń szereg, szczególnie ciekaw ych 
ustępów :

Wymiana sit pociągowych końskich na motory postępuje 
szybko.

Autorowie wykazują, że podczas gdy w roku 1900 jeszcze 
92 procent wszystkich silników było końskich, to w roku 1920 
już konie przedstawiały tylko 50 procent, w roku 1924 zaś tyl­
ko 40 procent sił motorowych. Oszczędność tem spowodowana 
mogłaby być znaczna, ponieważ 1 HP. koński kosztuje rocznie 
74 doi., 1 HP. motorowy zaś tylko 12 dolarów, jednńkże za­
stąpienie ilościowe koni nie jest proporcjonalne do ilości HP. 
motoru. Jeden traktor co do siły zastępuje 5 koni, a przy jego 
użyciu oszczędza się faktycznie tylko 2, a najwyżej 3 konie. 
Tu autorowie dochodzą do identycznych wyników, jak znana 
rozprawa Reynoldsona, który obliczył oszczędność jednego 
traktora na półtrzecia konia przeciętnie, bez względu na wiel­
kość traktora, przyczem jednak trzeba uwzględnić, że traktor 
umożliwia rozszerzenie obszaru orki wiosennej o około 22 a-



P ierw sza  krajowa fabryka naczyń i maszyn mleczarskich

Konstantego Millera
Sp. z ogr. odp.

w WARSZAWIE
ul. B elw cderska  nr. 5 , dom w łasny, te lefon  n r. 45-03.

Fabryka wyrabia w szystkie  
naczynia, potrzebne do mle­
czarstwa, jako to konw ie, mier­
niki, skopce, oziębiacze, paste­
ryzatory, podgrzewacze itp. 
w szystko tylko w  gatunkach 

pierwszorzędnych.

K O N W I E
do przewożenia mleka
z pokrywą na zawiasach, zamknięcie 
hermetyczne, bez szwów i nitów, 
fason prosty,cylindryczny, poczwór­

nie cynowane z grubej blachy. 
Egzystuje od 45 lat. 4075

Sensacyjny wynalazek!
„Chriso-Triumph“

Maszynka do obierania kartofli i owoców
oszczędza pieniędzy,?czasu, walania i kaleczenia rąk. — 
Zastępcy poszukiwani. Gen przedstawiciele na Polskę:
H. Hannig i Sua, Katowice

ul. Moniuszki 3. 4140

st do mlekalonw ie- - - - - -
lat II. J a n  M ark o w sk i

— r Poznań
Bieltyńsklegoll

Tel. 52 43.

tlili
3927
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Łożyska
rolkowe do maszyn żniwnych

w yrabia m asow o 4186

L- Cieślak, Pleszew Wlkp.
u l. Karola M a rc in k o w sk ieg o  4

Łożyska do maszyn Deeringa i Eckerta stale na składzie 
Łożyska innych typów wykonuje się na zamówienia

Polecam do odwrotnej dostawy 
w każdej ilości także wagonowo:

m łocarn ie  s ze ro ko m fo tne  
m łocarn ie  s z ty f t o w e  
m a n e ż e  pa łąkow e i ochronne  

w różnych  w ie lkośc iach  
s ie c z k a rn ie  bębnowe,  topo ro w e  

i do zielonej  p aszy  
bronki pos iew ne  3 do 6 polowe

oraz inne maszyny i narzędzia rol­
nicze własnego wyrobu a wyko­
nane najsolidniej z pierwszorzęd­
nych surowców.
P o n ie w a ż  n ie  w y s t a w i a m  n a  T a rg a c h  
P o z n a ń s k ic h ,  j e s t e m  w  m o ż n o ś c i ,  m a ­
szy n y  m o je  s p r z e d a w a ć  n iże j  cen  k o n ­

k uren c j i .
OBSŁUGA SUMIENNA —  DOSTAWA SZYBKA 

WARUNKI DOGODNE.
Na życzenie chętnie służę cennikiem 

oraz katalogiem.
3949

P ierw sza  G asiyńska Fabryka M aszyn R e ln iu y d i
M. Kornobis * Gostyń

O O Q O O O O O O O Q O O O O O O O O O O O Q O Q 3 0 Q O O O G O O O O O O O O

NOŻE
toporowe, bębno­
we do siekaczy 

buraków 
dla płatkarni.

TASAKI
kuchenne 

i
rzeźnickie

RADLICZKI
do opełaczy różnych systemów 

fabrykują jako specjalność

E m i l  Plitiiscy
f a b r y k a  i t a l i w y c b  n a r z ę d z i  
Poznań, ul. Szamarzewskiego nr. 43.

T elefon  6 3 -4 2
P

Znak fabr

Adres telegraf. 
Nożownia“

'OOOOOOOOOOOOO©
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Głogowski i Syn, T. z o. p. Inowrocław . Przedstaw , 
firm a Leon C zarliński, Tow. Ako., O strów -K rępa, te le ­
fon 1.

Grześkowiak Stanisław, Gostyńska fabryka maszyn, 
Gostyń, Targowisko 13, tel. 108. • I

Gunter Waldemar, Poznań, Sew. M ielżyńskiego 6, te ­
lefon 52-25.

Harder, Liibeck. Przedstaw iciel firm a Hugo Chodan, 
Poznań, Przem ysłowa 23, .tel. 24-80.

Heidt O , Leipzig. P rzedstaw iciel firm a Bronikowski, 
G rodzki i W asilew ski, Sp. Akc. w W arszawie, Oddział w 
Poznaniu, ul. Pocztowa 10, tel. 52-12.

Heneke A., G attersleben. P rzedstaw . C entia la  P łu ­
gów Parowych, Tow. z o. p., Poznań, św. W awrzyńca 36, 
tel.69-50 i 61-17.

Hey Theodbr, Bernberg. P rzedstaw . Zw iązkow a Cen­
tra la  Maszyn, Tow. Akc., Poznań, F r. R ata jczaka 16, 
tel. 22-80 i 22-89.

International Harvester Company, Chicago. P rzedst. 
,,K ooprolna“ Sp. Akc. w W arszawie, O ddział w Poznaniu, 
A leje M arcinkowskiego 3 b, tel. 40-71.

Kayser, Dresdlen. Przedstaw iciel firm a Bronikowski. 
Grodzki i W asilewski, Sp. Akc., W arszawa, Oddział w 
Poznaniu, Pocztow a 10.

„Kcoprolna“, Sp. Akc., H andl. Rolnicze, Zw iązek Syn­
d y katów  i Stow arzyszeń Rolniczych (dawn. K ooperacja R o l­

nicza) w W arszawie, Oddział w Poznaniu, A leje Mar- 
cikowskiego l b ,  tel. 40-71.

Kuxmann & Co., Bielefeld. P rzedstaw . Inż. H . Jan  
M arkowski, Póznań, Sew. M ielżyńskiego 23, tel. 52-43.

Landw. Zentral-Genossenschaft, Sp. z o. o., Poznań, 
ul. W jazdowa 3, tel. 42-91. P rzedstaw , firm : Stock-Mo- 
to rp flug  A. G., B erlin ; Theodor W eg, Bydgoszcz.

Lanz H. A. G., Mannheim. P rzedstaw iciel firm a Nit- 
sche i Sp. F abryka maszyn rolniczych w Poznaniu, ul- 
Kolejowa 3.

Liska Ryszard1, Fabryka maszyn, W ągrowiec, ulica Sze­
roka 20.

Malak Bracia, F abryka maszyn i odlewnia żelaza, Żnin 
(W lkp.), ul. Bydgoska 24-25, tel. 30.

Markowski H. Jan, Inż., Poznań, Seweryna M ielżyń­
skiego 23, tel. 52-43.

Marshall Sons & Co, Ltd'., G ainsborough (Anglja). 
P rzedstaw . ,,K ooprolna“ Sp. Akc. w W arszawie, Oddział 
w Poznaniu, A leje M arcinkowskiego 3 b, telefon 40-71-

Massey-Harris Co. Ltd., Toronto. P rzedstaw . Z w iąz­
kowa Centrala Maszyn, Tow. Akc., Poznań, Fr. Rataj­
czaka 16, te l 22-80 i 22-89.

Melicher Fr. Umrath i Ska, Brandys. Przedstaw iciel 
N itsche & Sp., F abryka maszyn rolniczych, Poznań, ul. 
K olejowa 3.

Milkę, F abryka maszyn, Chodzież.

S IA T K I
MA PŁOT

R. MATUSZEWSKI! 5 ^
|  f a b r y k a  s i a t e k ; ptorów d r u c i a n y c h !

TEL. 24-01 POZ NA Ń  MOSTOWA-IV

S.SAMULSKI iSP.
PLESZEW

F a b r y k a  M a s z y n  - O d lew n ia  - K o t l a rn i a

Telcioti 36. T, Icfon 36.

poleca fabrykaty własne:
MANEŻE pałąkowe i ochronne. 4107
MŁOCARNIE kolcowe ręczne i maneżowe 
SIECZKARNIE bębnowe ręczno-nnneżowe oraz 

do zapędu motorowego 
WALCE ziemne do buraków.
POMPY wodcciągowe i przystawki do nich
W s z e l k i e  o d le w y  ł e l a z n e  i s p i ło w e .

P r o s i m y  ż ą d a ć  o f e r t !
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Nitsche & Sp., Fabryka, maszyn rolniczych, Poznań, 
ul. Kolejowa 3.

„Perkun“, Tow. Akc., Fabryki motorów, W arszawa.
Plucińscy Bracia, F abryka stalowych narzędzi, Poznań, 

ul. Szamarzewskiego 43, tel. 43-42, adr. telegr. ,.Nożownia“.
Reansomes, Ipswich. P rzedstaw iciel firm a B ronikow ­

ski, G rodzki i W asilewski.
Roeber Gebr., W utha. P rzedstaw iciel firm a Bronikow­

ski, G rodzki i W asilew ski, Sp. Akc. w W arszawie, Od­
dział w Poznaniu, ul. Pocztowa 10, tel. 52-12.

Rożniewscy Bracia, F abryka maszyn i odlewnia że la­
za, W ągrowiec, K cyńska 23, tel. 3.

Rybarczyk Albin, właśc. firm y Stockey-Schm itz, Byd­
goszcz, ulica Mazowiecka 26-27, tel. 451.

Schilling P., Nowy M łyn, pow. Poznański, tel. 11-27.
Schwarzwaldwerke Lanz, Mannheim, przedst. lnż . H. 

J a n  M arkowski, Poznań, Sew. M ielżyńskiego 23, tel. 52-43.
Schutz Wold'emar, Rogoźno, K o tla rska 216, tel. 80.
Seler Paul, K rossen n. Odrą. P rzedstaw iciel firm a 

Hugo Chodan, dawn. P aul. Seler, Poznań, ul. P rzem ysło­
wa 23, tel. 24-80.

Siedersleben W. & Co., B ernburg. Przedstaw . Zw iąz­
kowa C entrala Maszyn, Tow. Akc., Poznań, F r. R a ta j­
czaka 16, tel. 22-80 i 22-89.

„Skoda“ Z akłady, Pilzno (Czechosłowacja).
Socićte Anonyme des Anciens Etablissements Hotch­

kiss & Cie, Paryż.
Stille F., M unster W. Przedstaw . Inż. H. Jan M ar­

kowski, Poznań, Sew. M ielżyńskiego 23, tel. 52-43, adr. 
telegr. „M arkow ert".

Stock Motorpflug A. G., Berlin, P rzedstaw iciel Land- 
w irtschaftliche Zentral-G enossenschaft, Sp. z o. o., P o­
znań, W jazdowa 3, tel. 42-91.

Stockey & Schm.tz, G avelsberg in  W estfalen, właśc. 
A lbin Rybarczyk, Bydgoszcz, ul. Mazowiecka 26-27, te ­
lefon 451.

„Svaloi“, I . A. Polsko - Szwedzkie Tow. Hodowli Na­
sion. Przedstaw . ,,K ooprolna“, W arszawa, Oddział w Po­
znaniu, Aleje M arcinkowskiego .3 b, tel. 40-71.

The General Sveaish Seed Comp. Ltd. Przedstaw . 
„K ooprolna“, W arszawa, Oddział w Poznaniu, Aleje M ar­
cinkowskiego 3 b* tel. 40-71.

Tuch 1., Poznań, ul. W ielka 21, tel. 20-80. P rzedstaw , 
firm : R einlander i Plajttenberg, K rum  & A ndre, Rem- 
scheid.

„U nia“ , Zjednoczone F abryki Maszyn (dawn. A- Ventz- 
ki, Blumwe i  Peters S. A .), G rudziądz, Weneckiego 9, 
tel. 924, 925, 926, 927).

Uthke Erwin, Poznań, ul. Towarowa 21 a, telefon 18-37. 
G dańsk, Boetchergasse 23-27, tel. 277-88.

Weg Theodor, Bydgoszcz. P rzedstaw iciel Landw. Z en­
tral-G enossenschaft Sp. z o. o. Poznań, W jazdowa 3, te le­
fon 42-91.

Wolf R. A. G., M agdeburg-Buckau. Przedstaw iciel f-a 
N itsche i  Sp. F abryka maszyn rolniczych w Poznaniu, 
ul. Kolejowa 3.

Wichelt G tistrow. Przedstaw iciel firm a Hugo Chodan, 
dawn. P aul Seler, Poznań, ul. Przem ysłowa 23, tel. 24-80.

Zagórski i Tatarski, Poznań, Ogrodowa 17, tel. 33-84.
Zjednoczenie Polskich Fabryk Maszyn i Narzędzi Rol­

niczych, fabryki E. D rew itz, Toruń, przedstaw . „Kooprol- 
n a “ Sp. Akc,. w W arszawie, O ddział w  Poznaniu, A leje 
M arcinkowskiego 3 b, tel. 40-71.

Związkowa Centrala Maszyn Tow. Akc., Poznań, Fr. 
R ata jczaka 22-80 i 22-89.

krów (około 9 ha), które sam więcej orze, a o kilkanaście 
akrów, które przypadają na resztę koni pozostałych w  gospo­
darstwie.

Obecnie w Ameryce 11 procent wszystkich gospodarstw 
używa traktorów . W  użytku farmerów jest ogółem:

automobili ciężarowych 356 000 sztuk
automobili osobowych 4 500 000
traktorów  450 000 „

Z tych wszystkich motorów użytek jest rozdzielony na na­
stępujące prace: 15 procent na odstawy do kolei i targów, 7 
procent na zwózki na farmie, 48 procent na popęd maszyn ru­
chomych, 29 procent na popęd maszyn stałych. Olejne motory 
opalane są przeważnie keroseną, o ciężarze gatunkowym 1,78. 
Ceny wszystkich tych olejów popędowych są o połowę niższe 
od naszych, ceny zbóż są równe naszym, a cena robocizny 
jest kilkadziesiąt razy Wyższa od naszej. Maszyny parowe 
Powoli znikają; w roku 1910 było ich jeszcze 14,2 procent, w 
loku 1924 już tylko 7 procent. Spirytusowych motorów wo- 
Kóle nie używa się, elektrycznych bardzo mało (tylko w 7 
Procent wszystkich farm). Central elektrycznych, ze względu 
na duże oddalenia, nie wykorzystuje się dla celów rolniczych, 
Przeciwnie dla oświetlenia domowego są tylko lokalne folwar­
czne motory o 800—2 000 wattów.

Olejne motory są przeważnie ruchome (traktory), używa 
się ich prócz orki do 11 różnych robót (młocka etc.). — W 
związku z tem znikają młocarnie wielkie i są coraz więcej 
zastąpione małemi, takiemi, jakie mogą być zapomocą traktora

uruchomione. W śród traktorów  znów zaszła w ostatnich la­
tach ta  zmiana, że „Fordsony", jako za delikatne i wym agają­
ce wielu napraw, ustępują droższym, ale silniejszym modelom. 
Podnieść też należy ustawę, która pod karą do 500 dolarów, 
zakazuje handlować traktoram i o niewypróbowanych przez 
Instytut rolniczy uniw ersytetu typach. W iatr, jako motor, 
jest bardzo skutecznie wykorzystany, w roku 1924 było w rol­
nictwie używanych 1 miljon wiatraków, czyli 15 procent ogól­
nej ilości silników. L. G.

Dokończenie w numerze następnym.

OOQOOOOOOOQGOOOOOQOOOOOOGGOGOOOOOOOOOOOG 
“ _____________________________________________________________________________________________ O

I

Narzędzia precyzyjne

VAL  D O R
są  słynne 
na całym 
świecie. 

Żadać wszędzie. 4034
OOOOOOOODOOOOOOOOOOOOOOGOGGOOOOGOOOOOOOO
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Fabryka Maszyn i Odlewnia Żelaza
[ M i  M a ,  Pabianice

T e le f o n  N r . 9
poleca: 4093

Oddz. I. Warsztaty tkackie mechaniczne.
II. Pędnie (transmisyjne).

„ III. Wiertarki szybkobieżne, 
frezarki uniwersalne.

„ IV. Maszyny rolnicze: Młocarnie syst.
Jaehne, maneże, sieczkarnie.

„ V. Garnczki kondensacyjne „Primus".
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGGOOOO

MLOCARNIE
s z e r o k o m l o t n e  do prostej słomy

p. n.
„Kutnowianka"

wyrobu fabryki „ K R A J “ Sp. Akc.

z n a n e  
i r o z p o w s z e c h n io n e
w  CAŁEJ POLSCE
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiin
Wszędzie, gdzie one 
p racują, cieszą się uzna­
niem i wielkim popytem.

PP Odsprzedawców prosimy, aby zamówie­
nia swoje na nadchodzący sezon, zarówno 
na młocarnie jak i kieraty, zgłaszali możli­
wie wcześniej, w celu zabezpieczenia term i­

nowej dostawy.
CENNIKI I OPISY WYSYŁAMY DARMO.

»» r m .
4118

F A B R Y E U  M A S Z Y N  
I Narzędzi Rolniczych
WARSZAWA, u l .  Chm ie lna  2 6 .

Uwaga! Na czasie!!

C U k l  Z A P A S O W E  D i  M A S Z Y N  Ż N I W N Y C H
najtaniej poleca 4'20

Fabryka kos do sieczkarń(jun
W a r s z a w a ,  M a r s z a ł k o w s k a  11113

Siatki plecione
, oraz

tkan iny  d r u c i a n e
dla rolnictwa i innych 
celów przemysłowych

dostarcza 4133

KRAKOWSKA FABRYKA DRUTU 
I WYROBOW DRUCIANYCH S.A.

w  KRAKOWIE, R o m a n o w ic z a  9 .
Tel. 277 i 2196

FABRYKA HA5ZYN ROLNICZYCH
M - M A R G U L L E S - p ł o c k
aBBBgg

_ Z

Poleca:

Maszyny
d o

c z y s z c z e n i a
z b o ż a .

CENNIKI
WYSYŁA

n a  ż a d a n ie .
4 1 li

Małe sieczkarnie
do zielonej paszy również 
słomy poleca po bardzo 
przystępnych cenach jako 
wyrób solidny. Proszę 

żądać prospekty

F. Kujawski
Fabryka maszyn i odlewnia żelaza
Toruń - T elef. 1485
4059

******
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♦♦♦ DZIAŁ BUDOWLANY i CERAMICZNY
Dział drzewny, budowlany i ceramiczny na Targach

Wojna światowa, wraz ze swojemi skutkami, a szczegól- 
aie po niej wynikłe u nas przesilenie gospodarcze -v 

zasadnicze przyczyny znikomo małego ożywienia 
Błehu budowlanego w Polsce, który teraz dopiero zaczyna 
Mzybierać szybsze tempo, jednak nie takie, ażeby można 
hy*o z zupełnym spokojem spoglądać w przyszłość tego 
Przemysłu. Posiadamy wszelkie do tego potrzebne wa- 
r'łnki, ażeby przemysł budowlany stanął na wysokości swe- 
®° zadania, brak nam jedynie warunków do uczynienia zeń. 
P°tężnej gałęzi przemysłowej — kredytów rządowyoh, które, 
“ de istnieją, są tak znikome, że nie wystarczają na zaspo­
kojenie najpierwszych nawet potrzeb.

Tegoroczne Międzynarodowe Targi Poznańskie najlepiej 
Jykazały, etan naszej wytwórczości artykułów budowlanych. 

e*eli jednak weźmiemy pod uwagę jakość nadesłanych 
'ksponatów, najnowsze wynalazki w tej dziedzinie, zakres 
Wytwórczości i porównamy je z zapatrywaniami przemy- 
yowców i ich ogólną na ten dział przemysłu opinją, doj­
miemy do bardzo nieobiecujących wniosków.

Oto kilka przykładów. Na zapytanie, skierowa: 
*le do przedstawiciela jednej z poważniejszych firm 
^3 branży w powyższej sprawie, otrzymaliśmy odpowiedź 
eJ nmiejwięcej treści:

— Mówi pan, panie redaktorze, że nasz dział na Tar- 
j&'vh wypadł pokaźnie — zgadzam się, owszem, lecz 
Jest to tylko blichtr, —> piasek, którym rzucamy w oczy 

^granicy i sobie samym. Cóż bowiem znaczy, że posia- 
T Ĵay na Targach mnóstwo pięknych okazów, cóż z tego, 
f6 widzimy tu taj szereg ulepszeń, kiedy to wszystko jest 
ylko p o z o r n e m  odzwierciedleniem sił przemysłu. Zdolni 

J®steśmy do bardzo wielu rzeczy i niejednokrotnie mo- 
s myśmy przewyższyć zagranicę, gdyby nie szalony zastój,
' 151 od całego szeregu la t obserwujemy. Mamy wszystko 

, Najnowsze urządzenia, doskonały m aterjał — surowiec, 
olnyoh1 i /wykwalifikowanych pracowników, lecz brak nam 

ĆoParcia ze strony czynników miarodajnych, które podnio- 
°by nas każdym względem.

^  innem znowu miejscu, na zapytanie, dotyczące wy- 
°ści produkcji, brzmi odpowiedź:

Panie redaktorze — zadał mi pan pytanie, na które 
Fole odpowiadam bardzo niechętnie.

Dlaczego...
Jeżeli mam być szczery, to dlatego, że wstydzę

soh

Się
tak Wysokości swej produkcji, przedstawia bowiem ona 

niepokaźną cyfrę, że lepiej o tern w<^jóle nie mówić. 
0j A jednak pan ma właśnie, kto wie, czy nie naj­

d a le j  przedstawiające się stoisko...
Tak — bo tu  chodzi o przyciągnięcie klienta, cho-

•hal ° zro^ en*e reklamy wyrobom, które mimo szalenie 
if  6g0 na n*e popytu, zasługują na najszersze poparcie, 
d u ł?  panu jedynie powiedzieć, że z d o l n o ś ć  p r o -  
t n j c 3i t y c h  a a r t y k u ł ó w  j e s t  s z e ś c i o k r o -  

e w i ę k s z a ,  a n i ż e l i  p r o d u k c j a  d o t y c h .  
a s o w a.

Ta jrnffmenty nastrojów panujących u wystawców
wiś?; W ^n^ańsk ich , działu budowlanego, który rzeczy- 

e Przedstawia się okazale. Wystawia cały szereg firm

Glazury i emalje.
cyn;?  m etali barw iących  szk liw o  są: arsen, antym on, chrom, 
hro ' lryd, kobalt, m iedź, m angan, nikiel, o łó w , platyna, sre- 
dają- i ta n ’ uran> z łoto , żelazo , cynk i bismut; U ży ć  s ię  także  

niob, m olibden, osm , palad, rod, ruten, tal, telb , tantal,

poważnych i znanych i mniej zaprowadzonych, a każda z 
nich dołożyła wszelkich starań, ażeby stoisko jej przedsta­
wiało wygląd estetyczny.

*
Przed wejściem Jeszcze do głównego centrum ekspo­

natów omawianego przez nas działu, na tereuie otwartym, 
widzimy, estetycznie pomalowany domek znanej placówki 
budowlanej, „Charjan" w Kaliszu, k tóra zajmuje się . po­
krywaniem dachów i ścian jutą, w ten sposób spreparo­
waną, że jest ona odporna tak na wilgoć, jak i na ogień. 
Dalej spotykamy przedsiębiorstwo p. Sobeckiego, — pro­
dukcja papy, wyrobów smołoweowych, asfaltu itp., Po­
znań, Fabr. Wyr. Cement. —  Koceht i  Goździewicz, M. 
Perkiewicz, W ytwór. Wyrób. Glinianych, kafli, cegły o- 
gniotrw ałej,. piecyków przenośnych specjalnego typu i t. d., 
Pomorskie Zakłady Ceramiczne —- Grudziądz, ,,E ternit", 
przedstawicielstwo najrozmaitszych wyrobów budowlanych, 
między innemi cegły asbestowo-cementowej oraz ,,Kastor“, 
płynu do izolowania murów od wilgoci M. Czubek, F a­
bryka Wyrobów Ceramicznych i kafli, W. Kaczmarek, F a­
bryka Tektury na dachy i przetworów smołoweowych, R a­
koniewice, L. Pietrula, piece i kotliny przenośne, 
Fabryka Kafli Fr. J . Masadyńskiego, Poznań, ,,Andrespol", 
Fabryka kafli i farb malarskich, pod Łodzią, Parowa Ce­
gielnia Fabianowo, Fabryka Tektury na d;ach!y i przetworów 
smołoweowych, E. Czerniewicz, Wronki, Gustaw Glaetzner, 
Wytwórnia trzciny sufitowej — Poznań.

Na uwagę, zasługuje firma Wybraniec i Ska z K ato­
wic, która w Hali Maszynowej wystawia przeróżne próbki 
kamienia brukowego przeważnie z własnego kamieniołomu 
na Wołyniu. Specjalnością tej firmy jest budowa bruku 
smołowcowego zwanego ,,Termak", którym wybrukowano 
wnętrze targowej Hali Maszynowej w Poznaniu. „Termak" 
jest mieszaniną szlaki z wielkich pieców ze specjalnie pre­
parowaną smołą pogazową. ,,Termakiem" żywo interesuje 
się m agistrat m. Poznania i jak słychać, postanowił wy­
brukować nim trzy ulice.

Poważnie również był reprezentowany dział wyrobów 
drzewnych, gdzie okazy, szczególniej ładne nadesłali:

Firma Nowakowski i S-wie, k tó ra  pod względem zaj­
mowanego obszaru, przewyższyła wszystkie inne firmy, 
wystawiając szereg garniturów meblowych, dalej na uwa­
gę zasługuje Spółka Stolarska, Fabryka Mebli, Wytwórnia 
Mebli —• Zwierzycki, Poznań, zakłady architektury wewnę­
trznej — Poznań, Fabr. Mebli Stylowych — Szczaniecki, po- 
zatem liczne przedsiębiorstwa sprzętów kuchennych, najroz­
maitszych narzędzi, trzonków, ram do obrazów i luster, 
łóżek siatkowych, lin, tak drucianych, jak i konopnych, 
siatek ogrodowych, takichże mebli, zarówno jak i mebli 
koszykowych.

Trudno byłoby wymieniać wszystkie firmy, ogranicza­
my się więc do wyszczególnienia jedynie poważniejszych, 
do których należą również Zjednoczone Fabryki Przeróbki 
Drzewa — B. Bystrzycki — Orzechowo, jedno z najwię­
kszych przedsiębiorstw, wyrabiających parkiety, które na 
dzisiejszych Targach reprezentował Stanisław Potoczny — 
Przedsiębiorstwo Robót Parkieciarskich — Poznań.

W. 2-ski.

wanad i w olfram . M etale p o w y ższe  spalam y na popiół, albo 
działam y na nie kw asam i utleniającem i i ty lko  jako tlenki 
albo „popioły" odpow iednie są  do barw ienia szk liw a . M etale  
niniejsze barw ią szk liw a  następująco: antym on =  barw a żół-

481



ta, arsen =  barw a biata, chrom =  barw a zielona, cyna =  
barw a biata, iryd =  barw a czarna, kobalt =  barw a niebie­
ska, iniedź =  barw a zielono - niebieska, mangan — barw a 
brunatna i fioletowa, platyna =  barw a szara, uran =  bar­
wa żótta i pomarańczowa, ztoto =  barw a purpurowa lub ró­
żowa, srebro =  barw a żótta, nikiel =  barw a żótta lub czer­
wona, żelazo =  barw a brunatna lub brudno - czerwona. Je­
den i ten sam metal daje różne kolory, zależy to od ilości 
użytego metalu, od składu szkliwa i od ognia. Mieszanie tlen­
ków dozwala na wywoływanie różnych zabarwień; np. alu 
minium i platyna w stosunku 1 : 1 rozpuszczone w kwasie 
azotowym dają proszek (tlenek), który barwi szkliwo w ko­
lorze tęczy. Szkliwo sporządzamy w ten sposób, że potrzebną 
ilość składników odważamy, poczem mieszamy i mielemy na 
mokro. Ponieważ niektóre składniki szkliwa są w wodzie roz­
puszczalne, (soda, boraks), dlatego przed mieleniem stapiamy 
je z częścią składników nietopliwych (piasek, kreda, kaolin, 
skaleń) i tak otrzym aną prażonkę mielemy z resztą składni­
ków i tlenkami metali aż do osiągnięcia miałkości. Produkt ten 
suszymy i topimy w tyglach, kapslach lub piecach płomiennych.

O trzym any stop tłuczym y i mielemy jeszcze raz z resztą 
składników nierozpuszczalnych w wodzie. Po wymieleniu i 
wysuszeniu mamy gotowy m aterjał do glazurowania. Dobre 
szkliwa topione i mielone są często 2 i 3 razy. Ma to na celu 
ułatwienie solom metalicznym rozczynienie się w szkliwie, 
jak również rozłożenie szkodliwych chlorków, siarkanów ;tp.

Do wyrobów garncarskich często używa się szkliw su­
rowych, tj. nietopionych, np.:

Barwa żółta: 
glejty  ̂ części
piasku 4 ,,

TARCI POZNAŃSKIE

2 części

a
mąki pal. cegły 
mąki surowej gliny

Barwa zielona:
tlenku ołowiu, czyli glejty 
piasku
popiół miedzi
mąki gliny tej samej co czerep 

Barwa niebieska:
glejty 
piasku 
smalty 
gliny (mąki)

Barwa brunatna:
glejty 
piasku 
braunsztynu
gliny tej samej co czerep

Czarna - aksamitna barwa:
glejty 
piasku 

- gliny 
braunsztynu 
tlenku miedzi

Przy zestawieniu powyższych szkliw piasek musi być czy­
sty, miałko zmielony razem z glejtą (żółty lub czerwonawy 
proszek, otrzym ywany przy wytapianiu srebra z ołowiu). P rzy 
końcowem mieleniu dodaje się barwik (tlenek metalu) i mą­
kę z czerpu surowego, aby szkliwo nie ściekało w ogniu.

(C. d. n.) K. T.

10 części 
10 „

1 ,,
1 „

7 ezęści 
7 „
7 „•
1 „

7 części 
7 „
1
1 „

7 części 
7 
7 
2 
1

Znane Towarzystwo Przem ysłowe Zakładów  Mecha­
nicznych „Lilpop, R au  i Loewenstein w W arszawie u ru ­
chomiło przed niedawnym czasem oddział buctowy m a­
szyn dla przem ysłu ceramicznego, k tó ry  podczas wojny, 
jak wiadomo, był nieczynny.

W yrabiane są maszyny przerabiające glinę, jak ro ż­
nego rodzaju walce, maszyny „P arforce", m ieszadła, poda- 
wacze autom atyczne, prasy, sto lik i do cięcia, urządzenia 
transportow e i inne. W spomniane maszyny zbudowane są 
na zasadach najnowszych zdobyczy techniki ceramicznej, z 
m aterja ł ów wyborowych, odznaczają się b. dużą w ydaj­
nością i  trw ałością, przewyższającą często maszyny za­
graniczne, z k tórem i konkuru ją z powodzeniem. D otych­
czasowe liczne już instalacje dają bardzo chlubne referen­
cje z wielu cegielni krajowych.

Poniżej zajmujemy się bliżej maszyną „Parforce do 
oczyszczania gliny, walcem uniw ersalnym  oraz prasą ślim a­
kową do w yrobu cegły, opisy k tó rych  niew ątpliw ie zain­
te resu ją  szczególnie czytelników „R ynku M etalowego .

Najw ażniejszy i  podstawowy w arunek powodzenia przy 
fabrykacji wyrobów z gliny polega na dobrej przeróbce su ­
rowego m aterja łu . Przygotow anie gliny przed form ow a­
niem przedstaw ia tak  w ażną m anipulację, że jeżeli nie 
jest ona należycie wykonaną, to nie może naw et być mowy 
o otrzym aniu p roduktu  w dobrym gatunku , chociażby n a­
w et sama glina odznaczała się  jak  najlepszem i własnościami. 
Z drugiej zaś strony p rak tyka w skazuje, że w w ielu ra ­
zach, dzięki dokładnej i celowej przeróbce surowego m a­
terja łu , można otrzym ać dobry p roduk t naw et z gliny 
o własnościach dosyć miernych.

Głównym celem przeróbki jest otrzym anie zupełnie czy­
stej i  jednorodnej masy. Im więcej jodnośtaoną i  czystą jest

Maszyny dla przemysłu ceramicznego.
glina, idąca do formowania, tem więcej mamy szans otrzy­
m ania wyrobu w wysokim gatunku.

iDla przeróbki gliny za pomocą najwięcej rozpowszech­
nionego, tak  zwanego mokrego sposobu, istn ieje bardzo 
duża ilość różnych maszyn, za pomocą, k tórych glina, po 
uprzednięm przemoczeniu w dolach, poddaje się  mieszaniu, 
w ygniataniu, rozcieraniu , oczyszczaniu itd . Pomimo jednak 
m nóstwa proponowanych tego rodzaju maszyn, większość z 
nich ma tę  zasadniczą wadę, że zastosowanie ich jest bardzo 
ograniczone, ponieważ dobroć przeróbki zależy w wysokim 
stopniu od własności samej gliny. I  tak, bardzo często da.ie 
się zauważyć, że dana maszyna, pracująca z powodzeniem 
przy pewnym m aterjale, okazuje się zupełnie nieodpowiednią
dla innego m aterja łu .

Taki stan  rzeczy, oczywiście w wysokim stopniu u- 
trudniający w ybór najstosow niejszej maszyny i powodujący 
często przykre i kosztowne pomyłki, pochodzi z tego, ze 
radykalne rozstrzygnięcie spraw y napotykało na duże tru d ­
ności konstrukcyjne. W szystkie u s i ł o w a n ia  konstruktorom  
zbudowania maszyny, jednakowo nadającej się  do przero 
każdego m aterja łu , zwykle nie osiągały celu, pomimo na­
w et że niekiedy wchodzono na praw idłow ą drogę rozstrzyg 
nięcia tego zadania. I  tak  naprzykład, k ilka  razy usiłowano 
zastosować bardzo racjonalny w  zasadzie sposób jednoczes­
nego m ieszania i oczyszczania polegający na przeciskam 
gliny przez siatkow e ścianki śrubowej k ra ja rk i (sznajdrab

Próby te  jednak nie dawały zwykle pożądanego rezu  
ta tu  z powodu szybkiego zatykania się  siatek, przez osia­
dające na nich szkodliwe domieszki, a jnie znano sposobu na- 
tychjmiastowego i  autom atycznego ich usuwania- Ostateczni? 
okazało się, że tego rodzaju maszyny mogą jako tako pva 
eować, lecz tylko przy niektórych1 dosyć łatwych w a r u n k a c n ,



Oczywiście więc m aterial tak przerobiony nadaje się 
znakomicie do formowania nie tylko zwykłych wyrobów ce- 
glarskich, lecz nawet do najdelikatniejszych wyrobów ce­
ramiki budowlanej.

a mianowicie, jeżeli ilość domieszek jest niewielka i je 
zeli te ostatnie składają się z kamieni miękkich. W tym 
ostatnim wypadku skrzydła cisnącej śruby rozgniatają ka­
mienie na drobny proszek, który razem z gliną przechodzi 
Przez otwory siatki.

Jak  widzimy i w tym najlepszym razie nie może być 
mowy o zupełnem oczyszczaniu gliny, lecz co najwyżej 
tylko o doprowadzeniu domieszki (naprz. marglu) do stanu 
raniej szkodliwego.

Po całym szeregu prób udało się znaleźć bardzo pro- 
®ty i radykalny sposób automatycznego usuwania z siatek 
osiadających zanieczyszczeń, co pozwoliło rozstrzygnąć po­
myślnie to tak ważne zadanie przeróbki gliny i zbudować 
maszynę, k tóra pracuje z jak najlepszym wynikiem przy 

ażdym, chociażby nawet najtrudniejszym materjale.
Na załączonej figurze przedstawiona jest maszyna „Pa-r- 

°rce“, konstrukcji fabryki „Lilpop, Rau i Loewenstein" 
w Postaci siatkowej krajarki z wyżej wskazanem tak waż- 
lle® ulepszeniem.

Maszyna zaopatrzona jest dwoma zasilającymi walcami, 
'vPynhająeemi glinę do cylindra, w którym podlega ona kra- 
■Ptniu i następnie wyciskaniu za pomocą śruby (ślimaka)

0 Słownego siatkowego cylindra. W tym ostatnim obraca 
specjalny ślimak, który przeciska glinę przez otwory

\  ki i jednocześnie zeskrobuje przylegające do powierzchni 
^ ‘itek twarde domieszki. Ślimak jest właśnie tym na.jważ- 

‘tlszym organem, od którego całkowicie zależy pomyślne 
kalanie maszyny.

Przegi ślimaka zrobione są w postaci skro baczy (no- 
1'iichomych urządzonych tak, ,że stale i automatycznie 

|, Degają di© powierzchni siatek i przytem wyłącz ie tyl- 
Pod wpływem ciśnienia samej gliny

ii-il takiemu urządzeniu noże muszą zeskrobywać
1 .'ehmiast wszystkie twardsze domieszki, osiadające na 

c» . " * usuwać je ku przodowi maszyny. Zupełnie zu ­
po S a ,®^Da przechodzi przez otwory siatek nazewnątrz 
l'on' ^ 6J' d-l'owierzchni cylindra w postaci cienkich jak maka- 
jjj * ^tókien. Szkodliwe domieszki, jak: kamienie, grudki 
je ® 11 tyb nierozmoczonej gliny, korzenie i t. p., nie pod- 
lotowąC zliPełnie rozgniataniu, stale wychodzą przez wy-

y otwór w przedniej części maszyny.

Dzięki zupełnemu oczyszczaniu gliny, przemieszaniu 
skrzydłami ślimaka i przeciśnięciu przez bardzo małe o- 
twory (do 2-ch milimetrów średnicy) otrzymuje się pro­
dukt tak jednorodny i czysty, jakiego bezwarunkowo nie 
można otrzymać za pomocą innych maszyn.

Wa! ce do przerabiania gliny.
Wobec różnych własności gliny i możliwej zawartości 

w niej kamieni, korzeni i t  .p., aby otrzymać dobrą cegłę, 
lub dachówkę należy uprzednio przerobić glinę na walcach. 
Walce te w tym celu tak są zbudowane, że można jedną ich 
parę lub więcej, i to różnego rodzaju, ustawiać bezpośred­
nio nad prasami.' Stosownie do przeznaczenia fabryka „L il­
pop, Rau i Loewenstein“ wyrabia walce następujących' 
rodzaj ów:

I. B r o d a w k o w e  w a l c e  do miażd ienia dużych brył 
tłustej gliny, zawierających kamienie, często bardzo trudno 
dających się przerabiać i trudno przyjmujących wodę. B r o- 
d a w k o w e  w a l c e  tak przygotowują glinę, że dalsze jej 
przerabianie jest bardzo ułatwione.

II. U n i w e r s a l n e  w a l c e ,  tak chętnie używane w 
cegielniach, umieszczane nad prasami lub inaemi maszyna­
mi, przez odpowiednie rozstawienie pracujących cylindrycz-
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T M O I POZNAASKII 1
nyeh pow ierzchni, p o z w a l a j ą ,  stosow nie do celu, 
raniej lub  w ięcej s ta ran n e  p r z e r o b i e n i e  g l i n y .

I I I .  W a l c e  o s t a t e c z n e .  O ile  zachodzi p o trzeb a  
o trzy m an ia  z g liny , zaw iera jące j szkodliw e dom ieszki w 
ro d za ju  m arg low ych  kam yków , zupełn ie  p las tyczne j masy

zda tne j na  n a jd e lik a tn ie jsze  w yroby, poleca s ię  do o sta t- 
tecznego p rzerob ien ia  g liny  g ł a d k i e  w a l c e  o m in im al­
nej odległości pow ierzchn i cylindrycznych, p racu jąc  ze 
zw iększoną szybkością  i  ja k  n a jd o k ład n ie j rozcierających  
glinę.

Prasy ccglarskie ślimakowe (sznekowe)
Z astosow an ie  ślim aków  (sznek) paten tow anych  inż. K . 

A dam ieckiego  i  szeregu  innych  jego  u lepszeń  w k o n s tru k c ji 
pozw oliło  znanej fab ryce ..L ilpop , R au  i L o ew en ste in “ z b u ­
dow ać ty p  p ras ceg la rsk ich  znacznie m niejszych od pras 
zw ykłych , o bardzo  w ie lk ie j w ydajności.

D z ięk i rac jonalnem u  ustosunjkow aniu  w ym iarów  g łó w ­
my «h części sk ładow ych , jalk ró w ń ież  z  pow odu  u su n ięc ia  p o ­

w ro tnego  ru ch u  g liny  z u ż y c i e  s i ł y  j e s t  z n a c z n i e  
m n i e j s z e  niż w p rasach  zw ykłych .

B ardzo  w ażnem  u lepszeniem  w  om aw ianyoh p rasach  je s t 
rów nież zastosow anie głow icy składanej (części p rasy  mię­
dzy cylindrem  ślim akow ym  i  m un d sz tu k iem ), pozw alającej 
dow olnie re g u lo w a ć  ciśnienie u  w y lo tu , d z ięk i czem u można 
o trzym ać w e w szystk ich  w yrobach  jednajkowe i  należyte 
sprasow an ie  m a te r ja lu  p rzy  m inim alnem  zużyciu siły . w 
zw ykłych  p rasach  p rzy  w iększych  w ylo tach  m u n d sz tu k a  w y­
roby są  s łab ie j sp rasow ane, p rzy  m niejszych zaś m ocniej, co 
w w ysokim  s to p n iu  u tru d n ia  fab ry k a c ję  i o b n iża  g a tunek  
w yrobów . P rzed n ia  s ta ła  część g łow icy, zakończona osa­
dzonym  w niej m undsztuk iem , je s t rów nież  ja k  mund- 
sz tu k  sm arow ana w odą lub  p a rą , d z ięk i czem u w yroby w y­
chodzą zupełn ie  czyste, z o strem i k an tam i bez pęknięć. W 
razie  zan ieczyszczenia g łow icy  ła tw o  m ożna ją  przem yc> 
puszczając  siln ie jszy  p rąd  w ody lu b  pary , bez s t r a t  czasn 
n a  odejm ow anie m u n d sz tu k a  i  g ło w icy ,, co je s t konieczne 
p rzy  .g łow icach  zw ykłych.

P ra sy  te  odznacza ją  się  nadzw yczaj s iln ą  budow ą 1 
są  la k  sk o n stru o w an e , że m ogą być zastosow ane do każdeg0 
m a te rja łu . Z aopa trzone  są  w  dw a duże w alce zasilające* 
k tó re  jednocześnie s łu ż ą  do p rzec ie ran ia  g liny . W szysfck1* 
w ażn ie jsze  części, ja k  ś lim ak  (sznek i), w a ły  ,i t. p. zro­
bione są  z w yborow ej s ta l i  a  ło żyska  w ałów  zaopatrzone 
są  w sam osm ary p ierścieniow e.

Wyroby ogniotrwałe (szamotowe).
Do w yrobów  ogn io trw a ły ch  używ a się g lin , znoszą­

cych w ysokie tem p era tu ry . G liny  o g n io trw a łe  z n a jd u ją  się 
p rzew ażnie g łęboko  pod ziem ią  i w  pew nych m iejscach, 
ja k  np. w  Z ag łęb iu  D ąbrow sk iem , na G órnym  Ś ląsku , w 
C hodzieży na  P om orzu  w  P o ręb ie , pow . K rak o w sk i, w 
P o ty liczu  pod R a w ą  R u sk ą , zaś na jw ięcej n a  tró jk ą c ie  
R adom , O strow iec i  Opoczno w  w ojew . K ieleck iem . N a j­
lepsze g liny  o g n io trw a łe , bokao lin , służący  do w yro b u  p o r­
celany, o d s tąp iła  P o lsk a  Sow ietom  n a  te ren ie  m iędzy M o­
gilnem, N ow ogrodem  W ołyńskim i i  R o k itn em  ju ż  po s tro n ie  
solskiej. C zęść tych  g lin  kao linow ych sp o ty k a  się pod 

K orcem  nad  g ran icą  sow iecką. L iczne fab ry k i porcelany  
T yszkiew iczów , B ohuszow e w U szom ierzu , B araszach , w 
pow. Ż y tom iersk im , z rzem ieś ln ik am i po lsk im i, zo sta ły  po 
stro n ie  sow ieckiej. G liny , zn a jdu jące  się obecnie w P o l­
sce, s łu ż ą  do w yrobów  kam ionkow ych  naczyń, ru r  k a n a ­
lizacy jnych  i cegifeł szam otow ych do pieców  w apienniczych 
i hu tn iczych . Robilą z ty ch  g lin  ta k ż e  posadzk i m ozaikow e, 
w ypalane  w piecach tunelow ych . M am y dw ie fab ry k i p o ­
sadzek  m ozaikow ych: w W ierzb n ik u  p. K ic ińsk iego , w 
O pocznie pp. L angego  i  D ziew ulsk iego .

P oniew aż g liny  o g n io trw a łe  są  bardzo  t łu s te  i tru d n o ś ­
cią da łyby  się za rab iać  w odą, aby  jak i w yrób  otrzym ać, 
p rze to  suszy się j e ,  a  po w ysuszen iu  m iele w desin teg ra - 
to rach  na  „m ąk ę" . Do te j „m ąk i"  dadaje  się 3A iub  ' / j  
p iasku  kw arcow ego p rzepalonego , albo najczęściej szam o­

tu, to znaczy, p iasku , o trzym anego  z w ypalonej g liny  ogni0 ' 
trw a łe j. S tąd  nazw a: ,,w yrób  szam otow y". Po zm>e'
szan iu  „ m ą k i"  z odpow iednią ilo śc ią  szam o tu  za rab ia  si® 
ją  w odą n a  g ęs te  ciasto  i  fo rm u je  cegły  w  fo rm ach , wy 
sm arow anych  olejem . R ęcznie  fo rm u je  się p rzew ażn ie  &  
g ły  lub b lok i fasonow e do pieców . P ły ty  i  p ły tk i posadź 
kowe p rasu je  się  na p rasach  hyd rau licznych . W yrób  sz® 
m otow y s to su je  się do jakośc i pieca, te m p e ra tu ry  i  c' a *̂ 
s tap ianego  lub  w ypalanego . C egły  o g n io trw a łe  z  domics® 
k ą  p iasku  kw arcow ego są  kw aśne, z dom ieszką szam o tu  
zasadow e. Tam , gdzie  to p i się lub  w y p ala  m a te r ja l k w a ś n i 
m usi być p iec budow any z  cegieł kw aśnych  i odwroti>ie' 
Do pieców  w ap iennych  trz e b a  b rać  cegły  zasadow e, 
z dom ieszką szam o tu  z te j sam ej g liny , co i lep isz02*’ 
(„ m ą k a " ) , inaczej piec . p rędko  s to p i się i zleje.

N ajlepsze  są  'cegły ogn io trw a łe  z pieców  garow y0 
bo są  siln ie  w ypalone, chociaż ta k ż e  dobrze w ypalać  moż1'9 
cegły w piecach kom orow ych periodycznych , o ile  ko n tro ln i9 
się w ypalan ie  przy  pomocy py ro m etró w  Segera. D obra  
g la  o g in o trw a ła  m a b a rw ę  ciem no-cielistą, a  rozżarzona 
w rzucona do zim nej w ody nie pęka , w  o gn iu  kurczyć  się m 
pow inna, m usi posiadać w ie lk ą  tw ardość . W  w ilgoci 
pow inna rozsypyw ać się, bo to  je s t  oznaką  najgo-rsze® 
g a tu n k u  cegieł ogn io trw ały ch  ;cegły tak ie  m a ją  domie®2 
żw iru  w apiennego , zam iast szam o tu  lu b  kw arcow ego P1 
sk u  palonego. _  K-
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Udoskonalone maszyny 
do wyrobu:

dachówki cementowej, 
pustaków betonowych, 

cembrowiny studziennej, 
rur, słupów i inne

poleca 3909

Fabryka Maszyn Rzewuski i S-ka
ul. Ordynacka 7. W a r S Z a W S  Telefon 28-95.

fródło poważnych zyjków dla przedsiębiorczych jednostek.

UOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0O

K rajow e i c z e s k ie  ru­
ry  ł k o r y ta  g la zu ro ­
w a n e , sz a m o ty , p ły ty  
p o sa d z k o w e  i ś c ie n ­
n e  g la zu ro w a n e , c e ­
g łą , p u sta k i, su fitó w -  
k ą. p ły ty  c e g lo w e , d a ­
ch ó w k ą  p a lo n ą , papą  
sm o lą , lep n ik  k arbo-  
lin eu m , „ K o r jo lit* * , 
„Eternit**, g w o ź d z ie , 
drut, sz p lisy  p od  d a ­
ch ó w k ą , sz k la n ą  d a ­
c h ó w k ą , m arm ur t ł. 
d o ter a c c o , „Ceresit** 

i w szelkie inne m aterjały budowl. po leca hurt. i detalicznie

SMi Pełczyński
Poznań, Dworzec towarowy. Tel. 56-05

4187

: O O O

W apno
p a lo n e  h y d r .  
i  n a w o z o w e .

G ips
4 gatunkach. 
T rz c in a .  
K re d a .  

„ T e r r a b o n a “ 
tynk fasadowy

Maty sufitowe
i obręcze na beczki

(cementówki)

w y r a b i a m  i d o s t a r c z a m .

Wytwórnia mat sufitowych

Ludwik Kuima, Libertów
p. Swoszowice (k. Krakowa)

Fabryka Maszyn, Odlewnia Żelaza i Metali

Br3tia Kantzewscy —
w C zęstochow ie

ul. O grodow a 51-53. Telefon 1-95.
3943 jstn ieje_od  1890 r.

Tłoczarki (sztance):
ręczn e  —  jedno  i d w u r a m ien n e ,  m e c h a n ic z n e  —  

m im ośrodow e i c i e r n e  ( ta le r z o w e ) .

Kompletne urządzenia pędni. 
Maszyny do wyrobu cegły i dachówki.

3 0

ZABEZPIECZENIE

0 0  WILGOCI
99 =

== daje jedynie

H hydro fugę „ K A S T O R  i
== jako domieszka do zaprawy cementowej =
|  Zabezpiecza mury od
= p r z e c i e k a n ia ,  w o d y
EE Zabezpiecza Tarasy, Rezerwoary, Kanały, ES 
=  Baseny, Tunele, Fundamenta, Szczyty, == 
== Fasady, Izolacje i t. d. Wytrzymały na ==
— wszelkie tem peratury i atmosfery. s s  
=  Posiada na składzie SE

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O  B U D O W L A N E  =

|  Maurycy Karstens 1
ul Koszykowa nr. 7. Telefon 27-95

w Warszawie
—  ODSPRZEDAŻ: w Krakowie „Biuro B udow lane = s

Kastor“ , ul. K leparz nr. 5. Tel. 2-18.
=  w P oznaniu: „M aterjał Budowlany",
=  ul. S. M ielżyńskiego 23 . Tel 29 -7 6
== 3922 I 3 8 -74 .

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiś
OOOOOOOOOOOOOOOOOO0O00OOOOOOOOOOOOOOOO0©

Trzcinę sufitową
pierw szorzędnej jakości w  w ałkach 
po 20 m. kw. z drutem  żarzonym  
i ocynkow anym  dostarcza korzystnie

G us ta w  G l a e t z n e r
Centrala Materiałów Budowlanych i Dachówek  

Poznań 3, Mickiewicza 36.
Telefon 65-80. Załóż. 1907 r.

4128
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TARQI POZNAŃSKIE 1
W ażne dla cegielń, d a c h ó w k a rń  i wapienników.

P rzy wypalaniu cegieł, dachówek i wapna n a jtru d n ie j­
szą spraw ą jest kontro la  obsługi pieców.. Zwykle piec z 
m ateriałem  w artości 10— 1.5 tysięcy złotych powierzamy 
tak  zwanemu palaczowi, jedynemu specjaliście na fabryce, 
aby go w ypalił na odpowiedni tow ar, zdatny na sprze­
daż. Ponieważ wypalanie odbywa się bez przerwy; dzień, 
noc i w św ięta, a. palacze są. ludźmi nic odmawiający sobie 
drzemki, a naw et i  pewnych nałogów, przeto łatw o sobie, 
wyobrazić, jak i tow ar czasami z pieca wyjść musi, nic
licząc s t r a t  w opale itp .

P racując długie la ta  po fabrykach, udało mi się skon­
struow ać z e g a r  k o n t r o l n y  a la,  O b e l ,  różniący się 
tein, że konstrukcja je s t prosta, tania i każda fabryka 
ceramiczna może go sobie zafundować. Zegary kontrolne
mojego pom ysłu z powodzeniem zaprowadziłem  .w kilku
cegielniach, między temi w cegielni m iejskiej w Lublinie.

K ażdej fabryce ceramicznej mogę dostarczyć ten zegar 
kontrolujący palaczy za 100 zł, o ile abonhje „Rynek Me­
talowy i 'M aszynowy".

Zegar mojego system u można również użyć do kon­
tro : stróżów  nocnych, k tórzy  są idealnie kontrolowani, bo 
cała kontro la widoczna jest w m ieszkaniu lub kantorze, 
gdzie zegar kontrolny wisi. — P oza tem, chcąc pomóc człon­
kom - prenum eratorom  „R ynku Metalowego i Maszynowe­
go", chętnie udzielać będę porad fachowych bezpłatnie, pi­
semnie, a wiec w spraw 'ach budowy pieców do cegieł, da­
chówek, kafli, naczyń, wyrobów ogniotrw ałych, wyrobu 
omal .ii, .glazur, posadzki mozaikowej, k linkru , wapna, w 
sprawach maszyn ceramicznych, kalku lacji wyrobów ceram , 
badań glin i wapnia. W szelkie zapytania w powyższych 
sprawach przyjm uje R edakcja „R ynku M etalowego i M a­
szynowego" (Dział Ceramiczny).

K. Tokarz, ceramik.

Ruchoma willa.
Na W ystawie Budownictwa w Nicei zwracał powszech­

ną uwagę nowy osobliwy typ willi, zbudowanej przez 
dwóch arch itek tów  paryskich. J e s t  to ruchomy i prze­
nośny domek, dający mieszkańcom możliwość ogromnego 
urozm aicenia codziennego życia. Dosyć powiedzieć, żc kon­
strukcja  w illi um ożliwia dowolne, jej okręcanie, tak , że s to ­
sownie do życzenia, każdą ubikację, można „odw rócić" do 
słońca lub dany pokój „nastaw ić" na najpiękniejszy widok 
okoliczny. Szczęśliwy posiadacz ruchom ej r je r . chomości, chcąc 
dajmy na to, mieć blaski słoneczne w  pokoju bibljoteczńym, 
naciśnie guzik, powodując' tem samem okręcenie się dom- 
iku i ustaw ienie pod właściwym kątem .

A le to jeszcze nie w szystko! Oto jeżeli w łaściciel u- 
przykrzy sobie pobyt w danej miejscowości, to dzięki w bu­
dowanemu w fundam enty motorowi ma możność z calem do-

mostowem rusżyć naprzód — w poszukiw aniu innych, in ­
teresujących okolic. Słowem może w raz z całą ruchomością 
odbywać podróże rozrywkowe!

W ystawiony przez architektów  model przedstaw ia jed ­
nopiętrowy, sześciokątny budynek z  terasą, w erandam i i 
ogródkiem  na dachu. P la tfo rm a w illi, składająca się, z 
stalowych belek, ułożonych w kształcie wachlarza, okręca 
się, dokoła środkowej osi. Belki zaopatrzone są w koła. Z a­
równo okręcanie jak  i  poruszanie się domu naprzód- usku­
teczniane jest za pomocą siły elektrycznej. Instalacja  daje 
się w ruch puścić z k tórejkolw iek ubikacji, ta.k, że naw et 
w  wannie kąpielowej, m ieszkaniec, „ lo tnej"  w illi ma moż­
ność uprzyjem nienia sobie pobytu w wodzie — prom ienia­
mi słonecznemi i pięknym widokiem okolicznego krajo- 
obrazu. K r .

a Wiadomości drobne. a
Ze Sp. flke. Z a k ła d ó w  C eram iczn ych :  „ P u s t e l n i k 11.

Ja k  się dowiadujemy, p/omimo zastoju budowlanego, rok 
1926 Spółka zam knęła dodatnio, w ykazując zysk ca zł. 
29,000. W  roku 1927 pro jek tu je  się podwojenie produkcji 
oraz unowocześnienie fabryk, a w szczególności fabryki 
„P uste ln ik" . M tym  celu w yjechał do Szw ajcarji, ojczyzny 
dachówek żłobionych, jeden z członków Zarządu w celu 
zapoznania się z obecną produkcją dachówek oraz spro­
wadzenia odpowiednich maszyn. Te nowe inwestycje, do­
tyczące specjalnie przeróbki suszarni, a przez ekonom iza­
cję opału oraz całkow itą mechanizację robocizny, pozwolą 
osiągnąć około 300.000 zł. zysku netto . Należy zaznaczyć, 
że pomimo zasto ju  budowlanego, na produkcję r. 1927-go 
„P u ste ln ik " posiada szereg  poważnych ofert.

Wielki p r z e t a r g  d rz e w n y .
W  ciągu najbliższych 6-ciu tygodni ma być rozpisana 

licytacja na eksploatację lasów  Rozwadowskich (wojew ódz­
two Lwowskie). E ksploatacja ta  obejmie 180.000 m etrów  
sześć, drzewa sosnowego łącznie z użytkowaniem  ta rtak u . 
Lasy Rozwadowskie, należące dawniej do kś) Lubom irskiego, 
zakupił w r. 1917 rząd austrjack i na odbudowę M ałopolski,

potem przejął je rząd polski na rzecz M inisterstw a R obót 
Publicznych. Obecnie lasy te  zostały przekazane M inister­
stw u Rolnictwia i  znajdu ją się w adm inistracji D epartam en­
tu  Leśnictwa.

Ruch b u d o w l a n y  w  finglji.
I ’rzędowe dane statystyczne stw ierdzają  wielki rozwój 

ruchu budowlanego w Anglji. W  ciągu zeszłego roku w y­
budowano około 200.000 domówr mieszkalnych. Ogółem od 
końca wojny wybudowano 886.000 domów mieszkalnych. 
J e s t  nadz ie ja ,’że do przyszłego roku A nglja  będzie liczyła 
o iniljon domów więcej, niż w chwili zawieszenia broni.

Fuzja f a b ry k  p ap y  d a c h o w e j .
Niemieckie fabryki papy dachowej w liczbie 32, zg ru ­

powane w 2 koncernach — R iitgersw erke i K oksw erke, sfuz- 
jonowały się ostatnio w jedno .towarzystwo. E uzję przepro­
wadza należąca do koncernu K oksw erke g rupa C. F . W e­
ber w, L ipsku (obejm ująca 12 fabryk), k tó ra  w tym  celu 
podwyższa kap ita ł akcyjny z 1 m ilj. mk. do 9 m ilj. mk„ 
przyjm uje nazwę V ereinigte Dachpappenfabriken A. G. i 
przenosi siedzibę, sw ą do Berlina.

K ap ita ł akcyjny Ver. Dachpappenfabriken będzie i>o- 
4 zielony na równe części pomiędzy R utgersw erke i K oks­
werke.
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do opakow ania  i w yściełania

|  Sznury * 
|  z wełny drzewnej

(Holzwollseile)
S  do izolowania przewodów parowych 
as i do opakowania s tudni  i m a s z y n

dostarcza tan io
== w pojedynczych belach lub wagonami

|  Przemysł Drzewny
|  HERMANN SCHUTT

Czersk — Pomorze

Łazowskie 9 
Zakłady Ceramiczne

SP. Z OGR. ODP.

Łazy, Star. Będzińskie

mam

H k H i

Eŝ sSMiliiiK

O^D ZIA LjH l.
P o rn ań -G ó rc iy n

ODDZIAŁ I. 
C z e r w o n a k .

R oszarnla lnu  i Konopi. 
F abryka w yrobów pow ro tn i 

czych  I sieci ryback ich .

F abryka siatek d ru t.an y ch  
na płoty, kopletne oparka- 

n ien ia  z bram am i 
i furtkam i.

ODDZIAŁ II. 
PoznaiVQOrczyn. 

F a b ry k a ^ in  d ruc ianych , s ta  
lo ń fE h  i żelaznych .

ODDZIAŁ IV. 
zerwonak.

a siatek 6* eto ką tnych  
n m etalow ych, dru tu  

kolczastego, skobli etc. 
Cynkownia.Spec. liny  pługowe

M a  n e m  I m a
Wszelkie wyroby szamotowe 

Cegła fasonowa
podług rysunków

Cegła szamotowa
norm , 2 9 -3 6  St. Seg.

a

8  Płyty piekarskie 
8  i zaprawy szamotowe : co 

i o
s t a l e  na składzie.

r a i
3691

4072

I
U

MENT

Materjały budow lane w szeik . rodzaju poleca:

GUSTAW GLAETZNER
Centrala M aterjałów Budowlanych i D achów ek _

T el. 6 C)80 P O Z N A Ń  3 ,  M i c k i e w i c z a  3 6  z a l. 1907 r. M
ad r . te leg ra f.: ,,D ach g 'ae tzn erł‘-P oznań . ^

‘>^OOOOOOCOOOOOCOOOOC>OOPOOOOOOOC)OCXXXXX»OOv^OCOOOOOOOOOOOOOCOOOOOOOOCXX>OOOOOOOOOOOC>

Wykonuję
w szelkie leperacje i przeprowadzam gruntowne 

remonty
samochodów, motocykli, sil­
ników gazowych lub benzy­
nowych i maszyn rolniczych.

A u t o g e n i c z n e  s p a w a n i e ,  w u l k a n i z o w a n i e  w ę ż y  o p on .  
Ceny przystępne; sol idna i punktualna praca.

Mistrz mechaniki 4168

Bolesław Skrzypczak
CZARNKÓW, W ie leń sk a  4 3 . T e le fo n  8 8 .

Upoważniony przedst.  warszt.  rep wyrobów Forda.
■QOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQOOOOOOQDOOOQQOtXiOryvvtfV-rvvvyvvvyyv-^yyyYyyv^^yyyV
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III. MIĘDZYNARODOWE]

H /d r o fu g e  „ K a s t o r 4 — ś r o d e k  zab ez p iec za jąc y  od wilgoci i p rzec iekan ia  wody, tak 
za skó rn e j ,  jak  i ze źródeł ,  p rzez  śc iany  i podłogi.

P ożytek , w ynikający z użycia „Kastoru" jest wielki, po­
nieważ gw aran tow aną  suchość i nieprzemakalność otrzymuje­
my jedynie przez zastosowanie „Kastoru", k tó ry  już przed 
wojną byl sprow adzany  z Belgji i u ży w an y  skutecznie. „Ka­
s to r"  używ a  się jedynie jako domieszki do zap raw y  cemento­
wej. Z apraw a cemen^. z „Kastorem", jako tynk, w ytrzym uje 
największe ciśnienie w ody  oraz wszelkie zmiany- a tm osferycz­
ne. Tynk tak w ykonany  nie pęka i nie odsądzą. Bezwzględną 
nieprzemakalność, jaką o trzym ujem y p rzez  domieszanie ..Ka­
storu" do zap ra w y  cementowej możemy z korzyścią  w yzyskać  
p rzy  tynkowaniu tarasów , a ttyków, fasad, szczy tów  i wogólc 
przy  robotach, w ymagających  zabezpieczenia od slo ty  i nie­
pogody. Tynk tego rodzaju zastępuje wszelkie cementy  wul­
kaniczne, asfalt, dachówki i t. p. Izolacją z „Kastorem" dziękj 
swej prostocie  może być zastosow ana wszędzie. Na betonach 
i murach, jak nowych, tak  s tarych, dostatecznie jest dać tynk z 
„Kastorem" zwyczajnej grubości 15—20 mm. i dokładnie za ­
trzeć. Zastosowanie „Kastoru" nadaje się specjalnie p rzy  bu­

dowie rezerw uarów , suteryn, piwnic, pomieszczeń podzielił' 
nych, basenów, cystern, tuneli, oddaje rów nież  wielkie ush1'  
gi p rzy  urządzeniu instalacyj sanitarnych i wodociągowych’ 
dołów kloacznych, kompostow ych i t. p. Roboty wykonane 7 
„Kastorem" wykazują  zaw sze  najlepsze rezultaty. Użycie ,.Ka' 

iStoru" jest najtańszą izolacją, jeden kg. „Kastoru", jako do­
mieszki w ys ta rcza  do o tynkow ania  3 metr.  kw. —  Domies?', 
ka do cementu „Kastor" w  uznaniu celowych i doniosłych ie) 
zalet w  budownictwie, odznaczona została  na W ystaw ie  Bu­
dowlanej na ostatnich T argach  Wschodnich medalem złotyiu- 
Na Hydrofuge „Kastor" posiada w yłączną  sprzedaż  Przedsię­
biorstwo Budowlane Maurycy Karstens w W arszaw ie  przy W’ 
Koszykowej 7 a, prócz tego artykuł, ten nabyć można w P 0'  
znaniu w firmie „Materjał Budowlany" ul. Sew. MielżyńskieS0 
23 oraz w Krakowie w firmie „Biuro Budowlane Kastor", Pr7-' 
ul. Kleparz nr. 5 — Interesowanemu kupiectwu i czytelniko*11 
naszym zw racam y  zarazem uw agę na ogłoszenie, zamieszczo­
ne w dzisiejszym numerze.

Z rynku materiałów budowlanych, metali, 
blachy i żelaza.

iMATERJAŁY BUDOWLANE.
W arszawa, 2. 5. „Elibor" i S-ka Ako. Handlowo - P rz e ­

m ysłow a Ł. J. Borkowski, W arszaw a, Mazowiecka 11, notuje 
następujące ceny loco skład (w zł za 1 kg.): cyna banka 16, 
blacha cynkow a 2, blacha ocynkow ana 1.15, blacha dachowa 
żelazna 0,84, żelazo 0,40, belki 0,44, hufnale 39,50, za skrzyn­
kę, cement 12 za beczkę, cegła ogniotrwała  0,21 za 1 szt.. k a r ­
bid 65 zł za 100 kg., węgiel górnośląski gruby i kostka l a  — 
53,50.
METALE.

Londyn, 3. 5. Tendencja s łaba na rynku metali t rw a  nadai 
— mimo to jednak zakupy są bardzo małe z \yyjątkiem oło­
wiu, k tó ry  od m arca  straci!  na kursie Ł 3, uw ażany  jest obec­
nie za tow ar  tani przy  cenie Ł 259/16, mimo to produkcja iego 
w  A meryce w zrasta ,  to też w iększe huty  amerykańskie  w 
okręgu St. Louis obniżyły cenę do 6,60 loco. Miedź spadla w 
N. Jorku do 13,10 centów za funt elektrolitu, wobec czego k a r ­
tel z redukow ał cenę z 13,50 na 13,35; notowania londyńskie 
s p a d ły 'z a  s tandart  kasę do Ł 549/16, za elektrolit Ł 61; popyt 
ze s trony  przem ysłu  niemieckiego bardzo duży. Cynk m a łą  
bardzo w ykaza ł  zniżkę i skończył się na Ł 29'ls, mimo w zro ­
stu produkcji miesięcznej do 127 000 ton przy  bardzo dużym 
imporcie do Londynu w  ubiegłym miesiącu w ilości 16 000 ton. 
P rzem ysł  angielski pow strzymuje się od zakupów. Cyna u- 
trzymuje się w  kursie Ł 294.

Londyn, 4 .5. Urz. not. w Ł za tonę. Miedź s tandard  p. ka­
sa 547/io—54)4, 3 mies. 55‘/i<>—55‘/s, Settl 5414, elektrolyt 61 Ki 
do 61 V'2 , best selected 5 9 / —6014, e lektrow irebars  6114. Cyna 
s tandard  p. kasa  2 9 6 / —29614, 3 mies. 288—28814, Settl 29514

Banka (obr, nieof.) 31414, S tra its  (obr. nieof.) 3 0 9 / .  Oló^ 
zagrań, dost, natychm. 25" I u , dalsze terminy 263/i«, Settl 25Jl- 
Cynk zw yk ły  dost, natychm. 293/is, Settl 29‘/s. Antymon R#' 
gulus chines per. (not. nieof.) 52. Rtęć (not. nieof.) 221a>—23- 
Wolfram (not. nieof.) 16. Blacha biała (not. nieof.) I9'/s. Żelaz0 
lane Cleveland Nr. 3 (n. nieof.) 75.
METALE SZLACHETNE.

N. Jork, 3. 5. Zamknięcie. S rebro  zagr. 553/« cts za 1 
(równy 31,1 gr.).
BLACHA.

W arszawa, 5. 5. „Polska  Cynkownia", W arszaw a, P>ę' 
kna Nr. H a ,  notuje następujące ceny za 1 kg. fr. wagon s‘: 
W arsza w a :  blacha ocynkowana 1 gat. 20 ark. w snopku M 
zł, — 22 ark. w snopku 1,15.
ŻELAZO.

N owy - Bytom, 5. 5. Surów ka odlewnicza Huty P ok o i1 
Nr. 1 (Eriedenshiitte P . G. S. — reprezentacja  Spółka Akcy)>nl 
Józef Wdowiński w  W arszaw ie , Sienna 11), cena za tonę 2* 
złotych loco stacja N owy - Bytom. ,

W arszawa, 5. 5. Przybliżone ceny za tonę taśmówki w*11' 
cowanej na zimno franco huta: pó łtwarda 75 mm. X  0,20, z! 
1 300, miękka 120 y  0,25 zl 1 200, taśm ów ka do opakoW3'1 
16 X  0,50 zł 750.

ZLOTY W DNIU 4 MAJA 1927 ROKU.
Berlin, przekaz na W a rszaw ę  47,005—47,245, przekaz 11,1

N.Poznań lub Katowice 46,98—47,22, gotówka 46,81^-47,29, 
Jork, przekaz 11,40, Gdańsk, przekaz  57,58—57.72, gotówk*1 
57,62—57,76, Zurych, przekaz 58,12, Londyn, przekaz 43.5"’ 
Bukareszt, przekaz 1 785. Czerniowce, przekaz 1 852.
Ryga, przekaz 64, Budapeszt, gotówka 63,35—64,85, 
przekaz  377,50, W iedeń, przekaz  79,10, Medjolan, przekaz 21-’

SKRZYNKA ZAPYTAŃ
z dziedziny porad  fachowych 

i ź róde ł  zakupów

Nr. 2695. Kto wyrabia m aszyny do wyrobu par­
k ietów ?

Nr. 2714. Gdzie można nabyć futerały blaszane 
do lampek kieszonkow ych?

Nr. 2727. Które firmy lub fabryki w  P olsce  w y ­
rabiają części do żyrandoli t. zn. obrączki, łańcuchy, 
rozety, ramiaczka i t. p.?

Nr. 2733. P rosim y o w skazanie źródła zakupu 
w yrobów  z Ferrosilicium  16% odpornego na k w asy: 
siarkow y solny i azotow y. Chodzi o od lew y fasopo- 
w e, jak: rury, miski i t. p. _ :

Nr. 2758. Uprasza się o podanie źródła zakup11 
kolb gazow ych  z palnikiem oszczędnościow ym .

Nr. 2762. Uprasza się o podanie źródła zakuP11 
podkładek (lagi) do mocnej zgrubiarki (StauchnP1' 
schine), w  którejbjfc można częścj,. do powozu pres°' 
wać.

Nr. 2774. Uprasza się o podanie źródła zakuP11 
na m aszyny do wyrobu makaronu.

Nr. 2778. Uprasza się o podanie źródła zakuP1' 
na m aszyny i części do odlewania plomb ołoW 3' 
nych.

Nr. 2779. Uprasza się o podanie źródła zakuP|J 
na gw oździe miedziane do przynnuęowywąnigj fo­
chy miedzianej przy kryciu dachów.

Nr. 2786. Uprasza się o podanie pow ażnego  
dła zakupu blachy aluminjowej.

• iy fO  \ i
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FABRYKA OGRZEWAŃ 
CENTRALNYCH i APARATÓW

INŻ. J.H.B. TEEPE

G A R N K I
kondensacyjne
jako 20-let. specjalność:
30 000 sztuk w ruchu. ’

Łódź, Kopernika 40.

B i u r a  T e c h n i c z n e

• ADOLF RICHTER
W a r s z a w a .  Ł ó d ź ,

u l. Rym arska 10 -  T e l. 1C-8I u l. P rze jazd 20 -  T e l. 380

Skład i dostawa a rtyk u łó w  technicznych dla p rzedsięb iors tw  
—  przemysłowych, ins ty tuc ji państwowych i komunalnych. —

P r z e d s t a w i c i e l s t w a  t i r m  ^ k r a j o w w c h  i z a g r a n i c z n y c h :

Ł ą czn ik i ku to -la n e  m arki , ,W “ .
A rm atura  parow a i w odoc ią ­

gowa ,J e n k in s a “ .
Węże m eta low e do przedm u­

ch iw an ia  k o tłó w  parowych 
i inne .

W yro b y  gumowe m a tk i „D u ru  
odporne ua tłuszcze, kw asy 
i a lka lję .

Szczeliwa azbestowe w ło sk ie  
najw yższego gatunku.

„K ł in g e r i t “  o ryg ina lny .

Szkła i w odow skazy o ryg in a l­
ne K lingera  i t. d.

T yg le  ,,M organa “ .
4010

t V j x t a w i a m r  n a  T a r ­
g a c h  P o z n a ń s k i c h  

n  H a l i  M a s z y n

i. PIPERSBERG, Cieszyn
P ie r w s z a  C i e s z y ń s k a  F a b r y k a  t o w a r ó w  
m e ta lo w y c h  że lazn ych  i c z a rn o -b la s z a n y c h

Założona 1903. Telefon 186.

P ie k a r n ik i  (B ra tka s te n ) w  ga tunkach  zaprow adzonych  
w h a n d lu , ja k o  też w sze lką  a rm atu rę  do p ieców , 
ja ko śc i p ie rw szorzędne j, od najprostszego do na j­
w ykw in tn ie jszego ' w yko n a n ia .

P ie k a r n ik i  s p e c ja ln e  d la  p ie k a rn i, c u k ie rn i, restau- 
racy j, kuchn i h o te lo w y c h  i t.  d.

W a n ie n k i  m ie d z ia n e  ku ch e nk .,z m u s z lą ip ip ą m o s ię ż n ą
W a n n y  k ą p ie lo w e ,  n a s ia d ó w k i ,  w a n n y  k ą p ie ­

lo w e  d la  d z iec i ,  z p ie rw szo rzę d n e j b la ch y  cyn ­
k o w e j. we w s ze lk ich  w ie lko śc ia ch .

CMt—

W y s ta w ia m y  n a  T a r ­
g a c h  P o z n a ń s k ic h  

w  H a l l  R la s z jn

IDEAŁ
nóż do ta ja n ia  stomy

n a  ś c ió łk ę
p ra k ty c z n y  — t r w a ły

Je d yn i p ro d u ce n c i

Centrala Pługów Parow yth  Fałnyka Maszyn
-  ZNAŃ, P iotra  W awrzyniaka 28 30 -  Telefon 69-50 —  61-1

Polska Hurtownia Żelaza
Poznań,- pl. Sapieżyński 2 , te l.  1580.

NACZYNIA blaszano - emaliowane. NACZYNIA lano - 
żelazne - emaliowane. PIECE: okrągłe, skrzynkowe, 
stolikowe, szamotowe. PRZYBORY do pieców i kuchen, 
jak: drzw iczki, ruszta, zasuwki — lane i blaszane, p ły ty  
kuchenne. ARTYKUŁY z blachy czarnej ocynkowanej; 
fla d ra , ko tły  do bielizny i paszy, wanny owalne i 
kąpielowe. KONW IE do mleka. LATARNIE: okrągłe, 
kwadratowe i konduktorskie. GWOŹDZIE i DRUTY, 
j“ Ut kolczasty. ŁAŃCUCHY wszelkiego rodzaju. NA­
RZĘDZIA ROLNICZE,' jakt w id ły, szpadle, szufle etc. 
KOSY, sierpy, osełki oraz wszelkie inne a rtyku ły  go­

spodarczo - domowe.
4115

Oryg. ameryk.

Massey Harris
1131 po leca

Związkowa Centrala Maszyn
Tow Akc.

ul. Fr. R atajczaka 16. P o z n a ń  Telefon 22 80 i  22-89.

OC>CO0000COCX3OC<XXXXX)0C)0C)00CX300000000CX)0000000000CXX)0CXXX30000000CXXXX)0000CXX300000r

Kociołki miedziane
w  w s z ,s tk ic h  w ie lkośc iach  w y ra b ia ! p leca po najtańszych 
cenach

A. Jarantow ski, G rodzisk W lkp.
W arszta t w yrobów  z m iedz i.

4 '7 0  i
*oooo<x>yxxx2oocKX)oooooooo(xxx3<x)00oooooo&xxxxDocxx>xoooooooooooooooooooooooooeooo
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I  Farby cementowe |
O poleca w  w s z e lk ic h  o d c ie n ia ch , trw a ło ś ć  na ś w ia tło  i  O 
9  cem ent gw aran tow ana . 4130 9
o W itold Wyszyński o
9  P R Y n s i a  * » o * n a i ‘ s k a  F a b r y k a  F a r b  
O Poznań — Starołęka q
O  T e le fo u  5575 i  2898 R ok za łożen ia  1913 O

OOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOGQOOOOOOOOOO
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BERNARD POLSKI
FABRYKA KAS PANCERNYCH, MASZYN 

ODLEWNIA ŻELAZA I METALI

Telefon 5323 POZNAŃ -  KOMANDORJA „Tresor“

Wystawia na tegorocznym M ię d z y n a ro d o w y m  Targu P o zn ań sk im  
nie Jak dotychczas w Wieży Górnośląskiej, lecz w Hali Maszynowej

Kasy pancerne ▼ Maszyny do szlifowa­
nia szkła i fabrykacji luster ▼ Prasy do 
fornierowania ▼ Piece do kleju ▼ Arma­
tury do pieców piekarskich i różne inne 

wyroby z żelaza żeliwnego
4156

Spółka 
zo g r. odp.WALTER HCENE,GDANSK

22I5V- 2*2454 GDAŃSK, stadtgraben 13.
FA BR YK A K O L E J E K  POLNYCH I W Ą S K O T O R O W Y C H

4164

WARSZAWA i-OZNAN KATOWICE
Plac Dąbrowskiego 2 m 3. ul. Podgórna 10a. ul. Św. Jana 11.

Tel. 1554 Tel. 1600 i 2016 Tel. 781

iKolejki wąskotorowe 
Kolejki polne

Kolejki leśne
Kolejki dla przemysłu rolnego jS

Bocznice
Lokomotywy

Wózki wszelkiego rodzaju

Bezpłatne odwiedziny przedstawicieli i inżynierów



0100(00(00(00(00(00(0© 0(00(00(00500(00(0

Zakłady >EK0N0MIA
Bielsko. Woj. Śląskie
dostarczają jako specjalność:

Aparaty do

WODYoczyszczania
zmiękczania, 
odżelaźniania, 
odmanganowywania, 
sterylizacji, etc. Analizy maESSSSSśmm

Nasze urządzenia ulepszają w Polsce 
zgórą 50 000 000 litr. wody dziennie

H. Koetz Nast. Tow. flke.
Mikołów, Woj. Śląskie

Rok założenia 1872 

Fabryka buduje:

KOTŁY PAROWE
wszelkich systemów na niskie i wysokie ciśnienie

ZBIORNIKI — APARATY
dla p r z e m y s ł u  r o l n e g o  i c h e m i c z n e g o  
KONSTRUKCJE ŻELAZNE: wieże, słupy, wiązania 

dachowe etc.
W ALCE PAROWE, SZOSOWE 
- SUWNICE —  ŻÓRAWIE =

W ÓZKI — OBROTNICE 
do wagonów i parowozów

ODLEWY:
maszynowe, ognio- i kwasoodporne. Rury. Ruszta etc.

KOŁA ZĘBATE

Quissek i Geppert
Bielsko, Woj. Śląskie

Rok założenia 1883 
Fabryka buduje:

GORZELNIE — REKTYFIKACJE — FABRYKI 
WÓDEK I LIK IERÓW  — ROZLEWNIE 
=  DROŻDŻOWNIE — KROCHMALNIE =  
A P A R A T Y destylacyjne i rektyfikacyjne 
W S Z E L K I E  W Y R O B Y  Z M I E D Z I  

Piece kąpielowe i wanny miedziane 
Kociołki do prania i gotowania 
Balony i syfony stołowe, miedziane 

(nowość!)

8

8
U/Warszawie: inż. B. Rudziński |

jj Wilcza 39-4. Telefon 322-63. g
^ ^ t ^ (X )< X > O D (> O O (O 0 O S O C I(O O !O O !O Q O O !O

(prasy)
do owoców i jagód

od 10 litr . pojem, 
do największych 

rozm arów
ręczne i hydrauliczne

p o l e c a

S. z o. p. 4192

STAROGARD (POMORZE)

Prosimy powoływać się zawsze na

„Rynek M eta lowy  
i Maszynowy"

Zakłady Przemysłowe

Bronislaw Grabski
Łódź, ul. Zakątna 59/61

TELEFON 3 8 -5 3

M s o w y  wyrób artykułów metalo­
wych sztancowanych i ciągnionych

Puszki i butelki blaszane do materja- 
lów  suchych i płynów. Szabaśniki, 
rury dymowe i kolana karbowane, 
szufelki domowe, patelnie, termofory, 
o liw iarki, irygatory. ÓKUcia budowlane 

i dla przemysłu włókienniczego.

Specjalny dziat ekwipunku woj­
skowego i wyrobów fibrowych.
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Samozamykacze drzwi 0337a)

autom atyczno -  hydrauliczne „ W a r t a i “  i pneumatyczne 
„ R o i a i "  w łasnej fab rykac ji oraz reperacje w sze lk ich  syste­

m ów  poleca
Uf. NAROŻNY i S-wie, Poznań ul. Ogrodowa 15/16. — Telefon 2658. 

U * * m l n r i n w b i n  naczynia kuchenne, wyroby blatzane ty•Naczynia micCZarSKIc, now., kotły, zbiorniki do wody, mleka itp. 
^  J. W ito w s k i ,  Zakl. Blacharskie w Warszawie, Hawy Świal  62. l e i. 2 6 8 -1 8 1

'  do drzewa toczone, m osiężne i ponik low ane
ł m i i  W szelkie części fasonowe mos.
■ 9  9  & B  KsJ? „ H E L IO j Poznań, Rynek Łazanki 8. Tel.6543. (2967

Narzędzia precyzyjne tryce ( 6 2 ta n c e ) ,  ̂io rm y
I tłoczn ie  do tabrykac ji a ity k u łó w  m asow ych z m eta lu , ce lu lo id u , p a p ie ru , 
akóry, jako  te ż  do a rty k u łó w  chem icznych, m yd ła , pasty  etc . w y k o n u je  na  
zam ów ien ie . D o s ta r c z a m  w y k o n u ję  a rtyku ły  m asow e pod ług  w zo r  
aztanco w ane , tło c zo n e i dęte . Wykonują wszelkie prace tokarskie po cenac 
um iarkow anych . Z a  fachow e i w zo ro w e  w yko n an ie  g w aran tu je  d ługoletn i 
p rak tyka  zagran iczna . JAM ŁAZAROWICZ I S-ka, POZNAŃ, ul. Mostowa 15. 2 6 f7

R Ó W N O L E G Ł E
80 — 150 szerokości.IMADŁA

Motor Polski T. A., Żnin. 3288

Hurt. rowerów,*SSSK.J0̂ * J , , . mu„,cu
H U R T O W N IA  P N E U M A T Y K Ó W  T . z  o . p . O S T R Ó W  (W lk p .

Odważniki żeliwne
cechowane od ‘/2 do 50 kg. 3615d

T o w . flkc, ,,U/IEP0FANA“ P oznań-Dąbrow skiego 81- t e l .  61-56 

fa b ry k a  w yrobów  alum iniow ych w  D raw skim -M lynie (Wlkp.) dostarc
tytki i łyżeczki aluminiowe
i T m i a l l i n f  w odociągow e, g a zo w e , o g rzew a ln e , to a -  
A A i l B i C T Ł M l  J f  le to w e  poniklow ane oraz specjalne dla 
cukrow n i, pap ie rn i, cem entow ni, fab ryk  chemicznych itp ., n oże  
m e tu lo n e  dla fab ryk papieru, o d le w y  według własnych 
i nadesłanych m odeli z różnych aljaży d o s t a r c z a :  Fabryka 
arm atur i wyrobów  metalowych f irm y  T o w a rz , Kontynentalne  
dla handlu żelazem  w  K rako w ie  -  ul. A. Potockiego 8 . 3142
S p e c ja ln o ś ć :  b r u m  f o s f o r o w y  o d p o r n y  n a  k w a s y .

P o m orska  Fabryka  S am ochodów , M o to ró w  i M aszyn
Bracia Cierplałkowscy, Toruń,Szosa 
Chełmińska 53, Tel. 1471, dostarcza
Bracia Cierplałkowscy, Toruń,Szosa £^ j  jg |j] f l [ |jJjjJjJW gj

to
CORury kotłowe i gazowe

n .  11 I T I S Z l i W S K I  - P O Z N A Ń . P r z e m y s l u w a

Pojemniki
cecliowane]na rok 1927 wyrabia

Dart el B ald inger, K raków ,
Seb8stjana 20. 3983

Z a s t ę p c y  po szukiw anU____

Plomby ołowiane 1
S te c  & L is o w s k i, Fabryka plom b T o ru ń , Kochanow skiego la

1* Fabryka ogniw 
galwanicznych

W ojew ództwo Kieleckie. 2973
wyrabia w  najlepszym gatunku CJ

G  I I  i l l  Y  §
P o z n a ń ,  u lica  27 Grudnia 15

S. E. E. „Suchy Element Elektryczny galwanicznych
w  3 5 a w l« » r « » ln .

VIII KAN rozczyn gumowy
■ W L I A F ł l l  (Gum m ilósung)

ARMATURĘ d o  in s ta lac ji o g rz e ­
w an ia  cen tralnego*

krany-regu la to ry , zasuw y P eeta, odw adniacze i t .  p.
o ra z

arm aturę  p rzec iw p o żaro w ą , w odociągow ą i kąp ie low ą
1 ^  w  w y tw o r n e m  w y k o n a n iu  p o le c a ją

Janczewski i Freymark, Warszawa, Mokotowska 49.

Błotniki, chłodniki do samochodów, |
tan k i do  benzyny, w la tfr *  do  
w ę g li, po  Mieszaki do  o b r a z ó w  MH f

i inne a rtyku ły  blaszane poleca korzystnie St. Gulczyński g  
P o z n a ń , u l. D ą b ro w s k ie g o  9 0  te le fo n  6 6 7 9  “

O

GGOOGOOOOOOGOOOOOOOOOOOGOGOGOOOOOOOOOGOO

Eisen- & Stahlerzeugnisse |
G m b. H . 3768 0

G d a ń s k  M ii / i c h  ngasse 16

Angielskie blachy białe i czarne
Podczas T a rg ó w : P rzedstaw ic ie l w  hotelu „M o n o p o l"

0 O O O O O O O O O O O O G O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O G

Wolne miejsce

Draw ska Odlewnia żelaza 1 Fabryka Maszyn
Drawshl-.llljn (Wlelhop»l»i>»I

poleca

odlewy żeliwne ' SKff"
2902

Dostawa term inowa. Piec codziennie czynny.

Odlewnia Metali i Warsztaty Mechaniczni
„ H a r lo m e ” , Pom nań, ul. Polna 8 286-

PRACOWNIA DIAMENTÓW DO RŻNIĘCIA SZKŁA I DO TARCZ SZMERGLOWYCH U

H. SZEFTEL
W a rszaw a , Graniczna 16

E gz. od 1882 r.

Zamki, zapory i zatrzaski patent, do drzw i
FER R O PO L Sp. z o. o. P o z n a ń , Św. M a rc in  4 6 . 3974

; a b r y k a m - r u b i n *
WARE „ WA M URANO W SK A-JłM .

Ręczne magle domowe
Fabryka Maszyn i Odlewnia żalaza. ftrzclt łisits,p$cy S, d. *  Kołomyi, 178:

M A N O M E T R Y  3,67
do pary, wody, am niaku, specjalne 
wykonan,’e do p a r o w o z ó w  i turb in, 
ciepłomierze rejestrujące na w ie lką  

odległość, pirom etry i t. p.
S t .  D n e h o w a k i  - Biuro inżynierskie 
Tel. 32-26 P o z n a ń  Pocztowa 21.

Oliwiarki do wszystkich celów
V . f i i m u u k

i S - k a

POZNAŃ, św. Marcin 13
Tel. 1885



Kownie liii, spalin mi
Dziedzice ( Śląsk Cieszyński)

wykonują blachy, łaśmy, pręty, druły, rury i profile 
z mosiądzu, miedzi, cynku, aluminium i ołowiu
dla każdego przemvstu metalowego najlepszej jakości, 
odpowiadające wszelkim  wym ogom  nowoczesnej techniki!

Dostawy uw arunkow ane pod wzglądem w ła ­
sności mechanicznych i składu chemicznego.

POMPY RODZAJU
do zapędu ręcznego, mane- 
żem i mechanicznego do 
studzien zwykłych i gtębokich

Wi er cen ie  studzien
_____ zwykłych i artezyjskich

J. Kopczyński i Sp.
Poznań, ul. Łazarska 30
N r te l. 60-42 Rok zał. 1893

Fabryka pomp i przedsiębiorstw o  
w iercen ia  studzien  

ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY
u l Dw orcowa nr 46. 30'7

H.KOETZ N A S T .
TOW. AKC.

FA B R YK A  KOTŁOW  
PAROWYCH

BUDOWA MASZYN i ODLEWNIA ZELAZA

M I K O Ł Ó W  siask.
URZĄDZENIA 

OLA BROWARÓW I
GORZELNI. 

OKOtO 5 0 0 PRACOWNIKÓW

3939

oooooooooooooooooooooooooooooooooooooooa
BACZNOŚĆ! I§ BACZNOŚĆ!

Paleniska „ORKAN
na m ia ł w es lowy, oszczędza OiL'o

i i

S. RASZEWSKI  - fabryka maszyn
Poznań, Przemysłowa 2 6 v  TeJ^ 2 |-9 1
W entylatory! 4003 Kolejki po lne!

G
G
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G
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Wojtićch Staszewski
Odlewnia żelaza, stali i fabry­
ka maszyn P O B I E D Z I S K A
T e le fo n  nr. 25 Adres te le g ra fic z n y : „W u lk a n *1 

Odlewy ze szarego surowca i najlepszego gatunku

Bud wa maszyn kowalskich do zgrubiania i spawania
B jd ow a  pras filtro w y c h  dla cukrow n i i  k roch m a ln i’ 

również naprawy wszelkich ko tłó w  patowych 
A11A

FABRYKA MASZYN
A. HORSTMANN • STAROGARD

(POMORZE)
SPÓŁKA z OGRANICZONĄ PORĘKĄ
Telefon nr. 34 Adres telegr.: Horstmann, Starogard

Zakłady mechaniczne - Od­
lewnia żelaza i metalu - Fa­
bryka specjalna k o t ł ó w  
i dla urządzeń kompletnych 
gorzelń - Maszyny i narzę­
dzia rolnicze - Spawialnia 
elektryczna i autogeniczna.

R o k  z a t o i a n i a  1820 .
4190

■4 s»;

w m  m w r n m n m  

(^ ło m a n W a m ic il
'TMajrózawallltyófna 45tet65~76'

I
V
Iliiii
i
§  n

TRAWICłNYCH I ZABARW IANYCH CHEM ICZNIE f t  
NA KOLORY,ODPORNYCH NA [ f ]  

TEM PERATURĘ I USZKODZENIA
^  C E N Y  N A  Ż Ą D A N I E  A  ^

p o l e c a :

JAKO PIERWSZĄ W KRAJU WYTWÓRNIE

TABLICZEK METALOWYCH * 
SZYLDZIKÓW REKLAMOWYCH

00o

iiM
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Biuro ATLANTA"Techniczne y y M  ■ I  I M l
Właśc : A. LOTH i M . P IE TR U S ZK A, in ży n ie ro w ie

WARSZAWA
Al. Jerozolimskie 45 Tel. 20-42 I 30" 42

poleca na dogodnych warunkach spłaty;

3 I LN I K Iangielskie
proste] konstrukcji, łatwe w obsłudze 
na GAZ SSANY z węgla koksu, to r­
fu i drzewa na ROPĘ systemu 
DIESEL’A, na GAZ ZIEM NY oraz
  na NAFTĘ i BENZYNĘ. --------

  4086

Przeszło 5 0 0  
siln ikó w  
w  ruchu  

w  h. Kon­
gresówce.

Rok założenia 1898.

SPECJALNY SKŁAD O DZIEŻY •

VBOCZO-ZA WODOWEJi
Jd. <7€ildebrandi c H

P O Z N A Ń  UL. POCZTOWA 33 -  TZL. M f .
3991

po l e c a ;

PŁASZCZE I KITLE
dla m echaników , kow a li, 
blacharzy, sto larzy i t  d.

F A R T U C H Y .Z jA W 0 DQWE DAMSKIE

J A K I  I B L U Z Y
ślusarskie i m onterskie.

Ubrania kotłowe i szoferskie.
W ła s n a  fa b r y k a  o d z ie ż y  z a w o d o w e j.

Łańcuchy
do żórawi, dla kopalń i hut

Łańcuchy dla kolei żelaznych i okrętów  
wzorcowane i  niewzorcowane 

Łańcuchy do e lew atorów ,
Łańcuchy Ew art’a, 376i/4074t
Łańcuchy Gall’ego,
ze specjalnego żelaza i s ta li dostarcza 

po cenach fab ry tznych

„Łańcuch"
Fabryka  Łańcuchów i W arszta ty  Mechaniczne

B ęd zin , ul. Z aw a le  12.

Włocławskie Mfntownie Parowe i Fabryka Osi * J. Szu
---*»* 1 ------- ----- -kSknaAtai

rare, Włocławek
Adres telegraficzny; -

" U W ---- — ' -
polecają: Oale toczone do wozów i powozów

Szwarc-Włocławek

... .....- . n

a
TQiioione,

WÓZKI CIĘŻAROWE
ręczne, gospodarcze, drabinkow e i skrzynkowe 
od 80 — 110 cm. w je lk ie , dostawa natychm iast

Okazyjnie!
J dna pa rt ja szkieletów do 
składanych łóżek polowych 
z drzewa bukowego, lak ie ro ­

wane

Wfcz<7/7#

Jedna pa rtja  drew n ianych  m ło tków  b la ' 
charskich  z drzewa bukowego w szyst' 

k ich w ie lkości

Jedna partja  krzesełek sk ła ­
danych z drzewa bukowego, 
bejcowane i po litu rą  natarte

Jedna partja  k u rk ó w  beczkowych bez 
w kładk i ko rkow e i z drzewa grabowego 
do p łynów  gęstych wszystkich w ie lkości

E. PITAK&Co.
fabryka wyrobów drzewnych - Bydgoszcz, ulica Zduny 18-19
 ______________________________________________________________ 4166



ORGAN ZW IĄ ZK U  P R Z E D S IĘ B IO R S T W  E LEK TR O TEC H N IC ZN Y C H  NA P O L S K Ę  ZACHODNIĄ.

Z „Radja Poznańskiego*4.
Dzień 24 kw ie tn ia  b y l  dla P o z n a n ia  jak  ró w n ie ż  d la  caiej  

W ie lkopolski  dniem  sz czeg ó ln eg o  znaczen ia .  W  dniu ty m  zo­
r a ł a  o t w a r ta  oficjalnie p o zn ań sk a  s tac ja  n a d a w c z a  ra d io ­
foniczna, co tu te jsze  sp o łe cz eń s tw o  p o w ita ło  z n iek ła m a n ą  
■'adością. Nie b ę d z iem y  się ro z p is y w a ć  o genez ie  jej p o w s ta -

P rezyd en t C. Ratajski.
nia> nie m o że m y  jednak  p o m in ąć  w y r a ż e n ia  na  tem  m iejscu 
P raw d z iw eg o  u zn an ia  d la  in ic ja to ró w  tej doniosłej  i kultu- 
ralnej z d o b y c z y  XX w ieku .  N a leży  się  ono p r z e d e w s z y s t -  

iem p re ze so w i  K u ra to r ju m  „R ad ja  P o z n a ń s k ie g o 11, p r e z y d e n ­
c i  m ia s ta  P o z n a n ia  p. R a ta jsk iem u ,  k t ó r y  dzięki  sw o je j  nie- 

s l rudzonej p r a c y  oko ło  ro z w o ju  m ia s ta  p rz y c z y n i ł  się w  głó- 
" uej m ierze  do p o w s ta n ia  i, u ru chom ien ia  stacji.

Od c z e r w c a  ro k u  ub ieg łego  p racu je  kom is ja  o rg an iza -  
c>jna, k tó ra  pod  p rz e w o d n ic tw e m  p r e z e s a  p. p rez .  R a ta jsk ie ­

go o d b y ła  s z e re g  posiedzeń ,  na k tó ry c h  u ch w alo n o  zeb ra ć
300.000 zł w  złocie j ak o  kap ita ł  z a k ł a d o w y  Spółki P o z n a ń ­
skiej. S p ó łk ę  n a z w a n o  „R adjo  P o z n a ń sk ie " ,  Sp. z ogr.  por.  
W  dniu 23 c z e r w c a  r. uh.  u ch w al i ła  Komisja  O rg an izacy jn a ,  
b y  k ap ita ł  z a k ł a d o w y  r o z ło ż y ć  w  w y s o k o śc i  75.000 zł w 
z łocie  na  m ias ta  w ydz ie lone ,  z a te m  na P o zn ań ,  Gniezno, Ino­
w r o c ł a w  i B y d g o sz c z ,  95.000 zł w  złocie na  re sz tę  m iast ,  a
1.30.000 zł w  z łoc ie  na  35 p o w ia tó w  W ie lkopo lsk i  w  u d z ia ­
łach  po 500 z ł  w  złocie. P o s ta n o w io n o  z a ż ą d a ć  ofert  na  ra d io ­
s tac ję  o raz  ro z es ła ć  do z w ią z k ó w  s a m o r z ą d o w y c h  odpow iedni 
okólnik z w e z w a n ie m  i dek la rac ja ,n i  p rzystąp ien ia .  —  N a s tę ­
pnie p o s tan o w io n o  w y s z u k a ć  o dpow iedn i  te re n  pod b u d o w ę  
rad jos tacj i .  S p r a w ę  o s ta tn ią  p r z y rz e k ł  z a ła tw ić  p. p re z y d e n t  
R a ta jsk i ,  w s k a z u ją c  później te re n  M a g is t r a tu  p r z y  ul. B u k o w ­
skiej nr. 53. M a g is t ra t  zgodził  się  na  w y d z ie rż a w ie n ie  tego  
te re n u  rta lat  20 z p r a w e m  p ierw okupu .

Że „R ad jo  P o z n a ń s k ie "  s tan ę ło  o d ra z u  na poziomie zadan ia  
m a m y  do z a w d z ięc ze n ia  jego o b e cn e m u  k ie ro w n ic tw u  w  o so ­
bie p. K. O k o n iew sk iego ,  kler.  a d m in is t racy jn eg o ,  p. inż. W ł. 
R< .ackiego, kier .  techn icznego ,  p. Z. M a ry n o w sk ie g o ,  kier. 
a ic y s ty c z n e g o  i w re sz c ie  p. F. Ł u k as iew icza ,  kier .  m u z y c z ­
nego.

Jak  p r z e d s ta w ia  się  p ro g ra m  p ra c  „R ad ja  P o z n a ń s k ie g o " ?  
W  odpow iedzi  na to p y ta n ie  poda jem y ,  że p rz y  d o b o rz e  p r o ­
g ram u  u w zg lędn ione  m ają  b y ć  zasad n icz o  n as tęp u jąc e  dzia ły.

W iad o m o śc i  p ra k ty c z n e  (a w ięc  w iadom ości  gospoda rcze ,  
k o m u n ik a ty  g ie łdow e ,  a k tu a ln e  z ag ad n ien ia  z u s t a w o d a w ­
s tw a .  p o ra d y  d la  ro ln ików  i t. d.).

Dział ku l tu ra lny .  W  z a k re s  dz ia łu  lego  w c h o d z ą  p ro p a ­
g a n d a  c zy s to śc i  ję z y k a  i w a lk a  z b łędam i,  o d c z y ty  n au k o w e,  
z dz ia łu  l i t e r a tu r y  i sz tuk i  i n a  t e m a t  o s ta tn ich  w y d a w n ic tw ,  
sz tu k  te a t ra ln y c h ,  u tw o r ó w  m u zy c zn y c h ,  o ra z  w ła śc iw e  p ro ­
dukc je  a r ty s ty c z n e  ( ż y w e  s ło w o  i m u zy k a ) .

R eg jo n a l is ty k a ,  czyli z agadn ien ia ,  z w ią z a n e  z in d y w id u a l-  
nem  ż y c iem  i p rz e ja w a m i  m l b l iższej  okolipy.

Z agadn ien ia  spo łeczno  - p a ń s tw o w e .

A u a y c je  dla dzieci.
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TAROI POZNAŃSKI! 1
W r e s z c ie  uw zg lęd n io n e  z o s ta n ą  w  p ro g ra m a c h  tak ż e  po ­

t r z e b y  r a d io a m a to ró w ,  k tó r y m  po św ięc i  się  spec ja lne  infor­
macje  techn iczne ,  o raz  ak tu a ln e  z ag ad n ien ia  ,i w iad o m o śc i  z 
d z ied z in y  spo r tu .

K azim ierz O koniew ski, dyr. „Radja P oznańskiego".

S ą  to  ogólne  w y ty c z n e ,  k tó rem i  „R adjo  P o z n a ń s k ie "  b i ­
dzie  s :ę k ie ro w a io  w  sw oje j  p ra cy .  Nie o z n ac za  to jednak ,  b y  
w  p r o g ra m a c h  od ra z u  z o s ta ty  uw zg lęd n io n e  w s z y s tk ie  w y ­
l iczone dz ia ły .  „R ad jo  P o z n a ń s k i e " . s to p n io w o  b ędzie  się  roz.-

wijać, l icząc  się  z siłami, i s to p n io w o  będzie  ro z sz e rz a ć  p ro ­
g ram y ,  w m ia rę  w z r o s tu  a b o n en tó w  i ś ro d k ó w .

S ta c ja  w  dziedzin ie  o d c z y to w e j  p o s łu g iw a ć  się  będzie  
p rz e w a ż n ie  siłam i m ie jsco w em i i będzie  d a r z y ć  s łu ch aczy  
w ła sn e m i  aud y c jam i.  J e d y n ie  w ażn ie jsze  o d c z y ty  w a r s z a w ­
skie b ę d ą  t r a n s m i to w a n e ,  w z a m ia n  za  k tó re  W a r s z a w a  u s ły ­
szy  ró w n ie ż  i n a sz y ch  w y b i tn ie jsz y ch  p re leg en tó w .

W  dziedzin ie  a u d y cy j  m u z y c z n y c h  s tac ja  p o z n ań śk a  b ę ­
dzie  z a p o ż y c z a ła  się  p o c z ą tk o w o  p ra w d o p o d o b n ie  częśc ie j  u 
W a r s z a w y ,  lecz  i tu  w d ro d z e  w y m ian y .  T rz e b a  tu podkreślić  
ży cz l iw o ść  nacze ln eg o  d y r e k to r a  stacj i  w a r sz a w sk ie j ,  pana 
C ham ca,  k t ó r y  w  ten  sposób  p rzy ch o d z i  z  w y d a tn ą  pom.oca 
tw o rz ą c e j  się c o d o p ie ro  stacj i  poznańsk ie j,  g d y ż  w t e n -sposób.: 
k o r z y s t a j ą c  z c en n y c h  p ro d u k c y j  m u z y c z n y c h  W a r s z a w y .  
„R ad jo  P o z n a ń s k ie "  o p łac a  jedyn ie  k o sz ty  t ransm is j i  kablem-

P r z y  tej  sposobnośc i  nie od r z e c z y  w sp o m n ie ć  b ę d z ie  M 
p lanach  „P o lsk ieg o  R ad ja" .

„Po lsk ie  R ad jo"  o p r a c o w a ło  sw eg o  czasu  w śc is łem  poJJ<}-) 
zum ien iu  z czy n n ik am i u rz ę d o w e m i  i fachow em i plan ro zb u ­
d o w y  sieci polskich s ta cy j  n a d a w c z y c h .  D u żą  rolę p rz y  o p ra ­
co w an iu  planu o d e g ra ła  k o n ieczność  podjęc ia  Wałki z w roga  
nam  p ro p a g a n d ą  p o g ra n ic zn y c h  s ta cy j  p a ń s tw  ościennych- 
k tó r y m  n a le ż y  w  ja k n a j s z y b s z y m  czasie  p r z e c iw s t a w ić  silne 
s tac je  polskie.  W e d łu g  p lanu  „Po lsk ieg o  R ad ja" ,  k t ó r y  oczy- 
^ ś c i e  może ulec  p e w n y m  zm ianom , po K rakow ie  i Poznan iu  
o t r z y m a ją  rad ios tac je ,  p ra w d o p o d o b n ie  już w  roku  bieżącym , 
n a s tę p u ją c e  m ia s ta :  K a tow ice ,  L w ó w ,  Wilno, Łódź, LubhU, 
G ru d z iąd z ,  G dyn ia ,  R ó w n e  i W o łk o w y s k .

W  ten  sposób  65 p ro cen t  o b sz a ru  całej  Po lsk i  będzie  pO' 
k r y t e  zas ięg iem  z w y k ły c h  tan ich  a p a r a tó w  d e te k to ro w y c h ,  co 
ogrom nie '  w p ły n ie  na  p o p u la ry zac ję  radjofonji ,  l iczbę r a d j o o d -  

b io rc ó w  w  P o lsc e  o raz  ro z w ó j  sz tuki  i k u l tu ry .
Inż. R. H-

r- ooffloooooooooooooooooooooooooooooooootxxxxxxxjooooooooooooooooooooooooooooooococ*-’

O akum ulatorach .
A k u m u la to ram i  n a z y w a m y  p r z y rz ą d y ,  p o z w a la ją c e  nam  

na g ro m ad z en ie  energji  e lek t ry c z n e j .  Nie uda ło  się d o ty ch c za s  
z b u d o w a ć  p ra k ty c z n e g o  a p a ra tu ,  k t ó r y b y  g ro m ad z ił  energ ję  
e le k t ry c z n ą  w p ro s t .  To t eż  a k u m u la to r y  p r z e o b r a ż a ją  energ ję  
e le k t ry c z n ą  na  ch em icz n ą ;  ta  en e rg ja  p r z e i s t a c z a  się podczas  
p r a c y  a k u m u la to ra  zn ó w  na  e n erg ję  e lek tryczną .-  

W i a d o m o ś c i  o g ó l n e .
N a jp ro s t s z y m  a k u m u la to re m  jes t  ogn iw o  b a n ie l a :  m iedź  

s ia rcz an  m ie d z io w y  - s ia r c z a n  c y n k o w y  — cynk .  P r a k ­
ty c z n y m  je d n a k o w o ż  taki  a k u m u la to r  nie jest,  gd zy ż  m ięd zy  
irinemi pos iada  b a r d z o  w ie lk i  opór  w e w n ę t r z n y .

O becnie  w y m o g o m  p r a k ty c z n e g o  u ż y c ia  najlepiej odpo­
w ia d a  a k u m u la to r  o ło w io w y .  P o s ia d a  on d w o jak ieg o  rodzaju  
p ł y ty ;  doda tn ie ,  b ro n z o w e ,  z a w ie ra ją c e  n ad t le n ek  o ło w io w y ,  
PbOi>, i u jemne, sza re ,  z g ą b c z a s ty m  o łow iem . P ł y t y  te  są  z a ­
n u rz o n e  w  ro z c ień c z o n y m  k w a s ie  s i a r k o w y m  (30% iiiSO»). 
P ł y t y  ró w n o im ien n e  w  je d n y m  a k u m u la to rz e  są  : e so b ą  p o łą ­
czone, p o d czas  gdy  różno im ienne  m u sz ą  b y ć  śc iśle  z izo low ane .  
Co do c h em icz n y ch  z jaw isk ,  w y s tę p u ją c y c h  p o d czas  ł r d o w a -  
nia i ro z ła d o w a n ia ,  w y s t a r c z y  w iedzieć ,  że tak  d o d r l i  ie. jak 
u jem ne p ł y ty  p o d c za s  p r a c y  p r z y rz ą d u ,  to z n a c z y  p o d c za s  ro z ­
ład o w an ia ,  p rz ec h o d zą  na s i a r c z a n  o łow iu  (PlySOO, p rz y c z e m  
k w a s  s i a r k o w y  t rac i  na  gęstośc i.  O d w ro tn ie  p o d c za s  ł a d o w a ­
nia  s ia r c z a n  o łow iu  z am ien ia  się znow u na n ad t le n ek  o łow iu  
w zg lęd n ie  o łó w  g ą b c z a s ty  a  kw as s ta ję  się  g ę s tszy .  A k u m u ­
la to r  w  sp o c z y n k u  irosiada nieza leżn ie  od  s iv e }1 pojem no$oi -na-

pięcie  s ta le  okofo d w ó c h  w o l tó w .  P r z y  ro z ła d o w a n iu  n a p i ę t e  
sp a d a  mniej lub w ięcej,  za leżn ie  od s to so w a n e g o  na tężen ia-  
a b y  nie n i szczy ć  p ły t ,  nie n a le ż y  r o z ła d o w y w a ć  p r z y r z ą d 1' 

niżej niż 1.83 do 1,85 w o l tó w .  P o d c z a s  ł a d o w a n ia  nap ięcie 
w z r a s ta  do 2,2 w k o ń c u  do 2,7 w o l tó w ,  p r z y c z e m  akum ula to r  
w y d z ie la  energ iczn ie  gaz.  W te d y  n a le ż y  ład o w an ie  p r z e iw a c -  
nap ięcie  spadn ie  w k r ó tc e  do no rm aln e j  w y s o k o śc i  (oko ło : - 
w o l tó w ) .  M ając  dużo  c z a su  do dysp o zy c ji ,  z a lec a  się ładow ać  
powoli m a łem  na tężen iem .  Jeśli  t r z e b a  a k u m u la to r  n a ła d o w a ć  
w k ró tk im  czasie ,  n a le ż y  z  p o c z ą tk u  ł a d o w a ć  n a tężen iem  Wy­
sokiem , a od  ro z p o cz ęc ia  g a z o w a n ia  z n o w u  n iższem . W y t w o r ­
nie a k u m u la to ró w  p o d a ją  z w y k le  m a k s y m a ln e  n a tężen ie  prz> 
ład o w an iu  i ro z ła d o w a n iu .  M nie jszem  n a tę że n iem  itoli z '"  '  

sze  ł a d o w a ć  m ożna ,  n igdy  n a to m ias t  w ię k sz em .  T ru d n o  śc is 'L 
określ ić ,  jak  d ługo  n a le ży  ła d o w a ć  a k u m u la to r .  Za d ługie  fa '

! d o w an ie  z u ż y w a  na d a rm o  e n erg ję  e le k t ry c z n ą ,  g d y ż  po na
' ł ad o w a n iu  d a ls z y  d o p ły w  energji  p o w o d u je  ty lk o  w y d z ie la 111''
1 się  t lenu i w o d o r u ;  p o z a te m  d ług ie  ł a d o w an ie  W ysokiem  1,8

tężen iem  n isz cz y  p ły ty ,  g d y ż  gaz w y d z ie la ją c y  się  z r y ,v 
o łó w  g ą b c z a s ty  c z y  n a d t le n ek  z p ły t.  Za k ró tk ie  ł a d o w a 11’6 
z n ó w  nie p o z w a la  na  po b ran ie  tak ie j  ilości energ ji  z a k u m td ^

I to ra ,  j ak a  o d p o w ia d a  jego pojem ności ,  a co gorsze ,  kilka
k r o tn e  za  niskie n a ła d o w a n ie  powjpduje , ,su l fa ty zo w an ie“ Pr-' ‘

| P o k r y w a j ą  się  one b ia ły m  na lo tem  k ry s ta l i c z n e g o  sia rez a l1̂
.. j^k iw iu ,rk t ó r y  p o d czas  ład o w a n ia  nie z am ien ia  się  już na  ° ł£  

n a dtMńek( -i ojjniża w y b i tn ie  po jem ność  a k u m u la to ra .  ^

CC 6
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JERZY HIRSZOWSKI Inżynier
SKŁADY ELEKTROTECHNICZNE 
(Centrala w Warszawie, Kredytowa 214)

Oddział w  Poznaniu, Stary Rynek 48.
Telefon 13-92

Dostawa wszelkich aparatów i materjałów 
w zakres elektrotechniki wchodzących.

Składy bogato zaopatrzone.,. Ceny wysoce konkurencyjne.
W ykonanie zamówień wyjątkowo staranne.

Przedstaw icielstw o fabryk:
Tow. Przem. „KABEL" Sp. Akc. w W arszawie.
Sp. Akc. Przemysłu Elektrycznego „CZECHOWICE".
„DĄIMON" Fabryka aparatów  elektrotechnicznych w Gdańsku.
Dr. PAUL MEYER A. G. w Berlinie.
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Ł a d o w a n ie  jest ukończone ,  jeśli na  d o d a tn ic h  i u jem n y ch  
p ły ta c h  w y d z ie la  się  en erg iczn ie  gaz i jeśli nap ięc ie  na  b ieg u ­
nach  p r z y  d a ls ze m  ład o w an iu  już się  nie p o d w y ż sz a .

P o je m n o śc ią  a k u m u la to ra  n a z y w a m y  ilość e le k t ry c z n o śc i  
w  am p ero g o d z in a ch ,  k tó r ą  m o że  on oddać.  Im w y ż s z e  jest 
n a tę że n ie  p rą d u  p r z y  p o b ie ran iu  energji ,  tern  m n ie jszy  proceni  
t e o re ty c z n e j  pojem ności  zos ta je  o s iąg n ię ty .  P o w ó d  leży  w  tern, 
że napięcie  na  b ieg u n ach  sp a d a  dzięki  z b y tn ie m u  obniżen iu  s 'ę  
gę s tośc i  k w a s u  w  pobliżu p ły t ,  a  d y fu z ja  nie z d ą ż y  w y r ó w n a ć  
zm ian  p o w s ta ły c h  w  s tężen iu .  W ie lk i  w p ł y w  na p o jem ność  n.a  
ró w n ie ż  g ru b o ść  p ły t.  Akum ula  ; y z w ię k s z ą  l iczbą  p ły t  c ien­
kich p rz y  ró w n y m  c ię ża rz e  m ają  w ię k sz ą  p o jem ność  niż z p ły ­
tam i  grubemi. K w as  w  p ły ta c h  c ienk ich  m o że  ró w n o c z e ś  e 
z a a ta k o w a ć  w ięce j  m a te r j a łu  n iż  na  p ły ta c h  g ru b y ch .  Zaleca 
się  z a te m  p rz y  s to so w a n iu  w y s o k ic h  n a tę że ń  u ż y w a n ie  a k u ­
m u la to ró w  z p ły ta m i  c ienk iem i;  t a m  gdzie  ty lk o  n iskie  n a tę ­
żen ia  są  w y m a g a n e ,  s t a n o w c z o  lepsze  są  a k u m u la to r y  o p ł y ­
tac h  g ru b y ch ,  g d y ż  k w a s  i tak  m a  d o s y ć  czasu ,  a b y  w n ik n ą ć  
w  śc iankę ,  a g ru b e  p ły ty  są  t rw a ls z e .  Co do  gęs tośc i  k w a su ,  
to na j lepsza  po jem n o ść  b y ł a b y  p r z y  s tę że n iu  w ięk szem ,  na-  
p r z y k ła d  1,25. J e d n a k o w o ż  k w a s  s t ę ż o n y  s p rz y ja  su l fa iy z o w a -  
niu p ły t.  Z t eg o  p o w o d u  u ż y w a  się k w a s u  o gęs tośc i  1,21 do 
1,22. Jeśli  a k u m u la to r  w y s ec h ł ,  n a le ży  do lać  w o d y  d e s ty lo w a ­
nej. P o je m n o ść  a k u m u la to ra  m o żn a  zm ien iać  p rz e z  z w ię k s z e ­
nie p ły t  lub z w ięk szen ie  l iczby  p ły t  w  jed n y m  p rz y rz ą d z ie .  N a ­
pięcie. jak w sp o m n ian o ,  p o zo s ta je  p r z y te m  s ta łe .  Jeśli w y m a ­
gane  jest  w y ż s z e  napięcie ,  t r z e b a  u ż y ć  k i lku  a k u m u la to ró w  i 
p o łą c z y ć  je sz e re g o w o ,  to z n a c z y  b ieg u n y  doda tn ie  z ujem- 
nemi.

Z ró ż n y c h  w z g lę d ó w  nie m o żn a  p rz y  ro z ła d o w a n iu  a k u m u ­
la to ra  o t r z y m a ć  ca łkow ite j  energ ji  w  am p e ro g o d z in a ch ,  uży te j  
do n a ła d o w a n ia  go, a ty lk o  p e w n ą  jej część .  Je sz c z e  n ie k o rz y ­
stniej p r z e d s t a w ia  się  s to su n e k  p r a c y  w ło żo n e j  w  w a tg o d z i -  
n ach  do p ra c y ,  o siągn ię te j  p rz y  ro z ła d o w a n iu .  M a m y  z a te m  
„s top ień  działania*' a k u m u la to ra  w  am p ero g o d z in a ch ,  w y n o ­
sz ą c y  n a jw y że j  96% z w y k le  oko ło  90% energ ji  w łożonej ,  i 
„ s topień  d z ia łan ia "  w  w a tg o d z in a c h ,  n a jw y ż e j  82%, z w y k le  
75% p ra c y  włożonej .  W  p rz y p a d k u  a k u m u la to r ó w  su ch y ch  s to ­
pień dz ia łan ia  je s t  d a lek o  g o rszy .

W y ż e j  już w sp o m n ia łem ,  że  nap ięc ie  na  b ieg u n ach  a k u m u ­
la to ra  n a ła d o w a n e g o  w y n o s i  2 w o l tó w .  P o d c z a s  ład o w a n ia

a k u m u la to ra  napięcie  w z ro śn ie  p o w y ż e j  tej w a r to śc i ,  a le  po 
p r z e r w a n iu  ł a d o w an ia  p o w r a c a  do no rm aln e j  w a r to śc i  dw ó ch  
w o l tó w .  O d w ro tn ie ,  n a w e t  ro z ła d o w a n y  a k u m u la to r  sp o c z y ­
w a jąc  p o w r a c a  do nap ięcia  d w ó c h  w o l tó w .  M ó w im y  o „ w y ­
p o c z y n k u "  ak u m u la to ra ,  k t ó r y  jest  z jaw isk iem  d o da tm em , 
g d y ż  z w ię k s z a  po jem ność  p r z y rz ą d u .  U jem nem  n a to m ias t  z ja ­
w isk iem , zm n ie jsza jącem  pojem ność ,  jes t  z a o b s e r w o w a n e  „sa- 
m o ro zk ład a n ie  s ię"  a k u m u la to ró w .  S p a d e k  nap ięcia  o b se rw u je  
się  m ianow ic ie  n a w e t  w te d y ,  gdy  a k u m u la to r  nie p racu je ,  a to ­
w a r z y s z y  mu zm nie jszen ie  się  ko n cen trac j i  k w a su .  P o w o d e m  
sa m o ro z ła d o w a n ia  m o g ą  b y ć  t. zw .  p r ą d y  loka lne  na  p ły ta c h

Ładowanie akumulatorów.
+

•Wt

ż? M

o p o rn ica  la m p ko ica  
w o tim etr

bb  =  b e zp ie c zn ik i , L  
A  =  a m p ero m etr , V

sa m y c h  a też zan iec z y sz cz en ia ,  z a w a r t e  w  u ż y ty m  k w as ie  
s i a rk o w y m .  P l a ty n a  i m iedź n a p r z y k ła d  p o w odu ją  p rą d y  lo­
ka lne  na p łyc ie  ujemnej a że lazo  na obu p ły tach .  R ó w n  eż  ró ż ­
nice  gęs tośc i  k w a s u  w  a k u m u la to rz e  p o w o d u ją  p r ą d y  lokalne 
w  a p arac ie .  Naogół  ł a tw o  p o zn ać  w y m ien io n e  z jaw isk a ,  gdyż

I Zahiady ahnii i latorowe s g s t m J D S l r
Spółka  Akcyjna

Centrala w Warszawie, Al. Jerozolimskie 45. Tel. 17-45.
FABRYKA W UTRACIE STACJA KOL. PRUSZKÓW.

W arsztaty reparacyjne i stacja do ładowania ul. Złota 35, tel. 404 94 
Oddziały: w  Poznaniu, ul. M ostowa Nr. 4-a, telefon 11-67. 

w Bydgoszczy, ul. Błonia nr. 7, telefon 13-77.
we Lwowie, ul. Nabielaka Nr 21. 3300

Akumulatory stacyjne t przenośne oryginałami* systemu „TUOOR*‘. Katodowe 
i anodowe baterje akumulatorowe do radjo. Akumulatory do starterów samo­
c hodowyc h  Lampy p r z e n o ś n e  a k u m u l a t o r o w e  i l a mp y  g ó r n i c z e .

W yłączna reprezentacja Ferro - N ik low ych  A kum ulatorów
Edison Storage Betty Co. Orange N. J. Stany Zjednoczone^
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Zakłady

i I M i M I  i I. FLETI
Poznań, ul. Wroniecka 11

Telefon 29-07.

Instalacja siły i światła, repa­
racje aparatów elektrycznych, 
nawijanie silników, prądnic 
na prąd stały i zmienny

Wszelkie prace wykonuje się so­

lidnie i szybko pod gwarancją
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/pecjalno i i :
finka antenowa, druty do połączeń,
Sniazdka, śruby, kontakty i t. p 3 7 4 4

•HEU0S“ , Poznań, Rynek Łazarski 8, Tel. 65-43. 
 ttttMtTTTttttttttt,  „„

Ważne dla Elektrowni i Instalatorów
J '-  reprez. i składy konsygnacyjne fabr. przewodów 

lah • â*,r- żarówek „Vertex", fabr. radjo „Nora". 
Dr rur izolowanych „Centrorur",fabr. liczn „Kandem ", 

fabr ogniw „S. E. E.“ i inne

N a tin e  Wielkopolski, Bydgoszcz, Długa, 37
,  Ceny fabryczne. 39 ii

Poznańskie
Zakłady Elektrotechniczne

„WOLTA”
ST.CHEMPIŃSKI i S-KA

Poznań, Aleje Marcinkowskiego nr- 24.
T e le fo n  4 U 4

Wykonują wszelkie instancje siły 
i światła.

Utrzymują na składzie: świeczniki, 
żarówki i wszelkie m terjały 
elektrotechniczne.

Dostawa i naprawa akumulatorów 
oraz maszyn elektrycznych.

Budowa kompletnych 
centrali elektrycznych.
4165

do wyżarzania i hartowania 
D. R. P.

Elektryczne suszarnie
D. R. P. 3584

Prospekty i oferty n^ żądanie 
natychmiast gratis. •

Generalna reprezentacja

L. Jakubowicz i S-ka
Sosnowiec, Dęblińska 7

O d z n a c z e n i  we Lw ow ie  1926 r. M E D A L E M  Z Ł O  T Y M  na O gó ln o -P o lsk ie j W ystaw ie  B udow lane j

Inż. ST. CISZEWSKI i S-ka FABRYKA ARTYKUŁÓW ELEKTROTECHNICZNYCH 
BYDGOSZCZ, UL. SOBIESKIEGO 10a

S p . z o . p . -  2979 — p o le c a  z e  s k ła d u :

K o r k i  bezpiecz. Ed — P a t r o n y  bezpieczn D-II. — W ły c z L l  porcelanowe — P a s e c z k i 
(Lamelki) topik. — B e z  p ie c z n ik i  tabl. i uniw. — Ś ru b y  stykowe — E to z c z e p k f d/rurki, 
kuhlo. — W ty c z k o w e  gniazda porcelanowe — W le s z a r k l  izol. 10 mm 1/4 ” , 3/8” . — 

O łó w k i  bezpiecznikowe G-II, K o ń c ó w k i  kablowe i wiele Innych.
Sprzedaż hurtowa * Wyrób własny krajowy ♦ Ceny konkurencyjne

3982
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wtedy akum ulatory  gazu ją  dalej, naw et po przerw aniu łado ­
wania. Z tego wynika, że trzeba akumulatory niepracujące co 
pewien czas podladować, a już nieodzowne jest sprawdzanie 
co pewien czas napięcia.

Uwagi o obchodzeniu się z akumulatorem w pracy.
' Szczególnej pieczy wymaga pierwsze napełnienie i nała­
dowanie przyrządu. Kwas siarkowy przed użyciem należy 
zbadać na czystość. Użyć trzeba najczystszego preparatu, 
wolnego od chlorku i kwasu azotowego, które niszczą płyty 
dodatnie, i od platyny, miedzi i żelaza, które powodują samo- 
rozładowanie (patrz wyżej). Napełnienie kwasem najlepiej u- 
skuteczniać lewarem, bacząc na to, by nie rozlać kwasu na 
powierzchnię lakowaną. Jeśli kwas się na tę powierzchnię roz­
lał, należy starannie wymyć Wodą destylowaną, potem alko­
holem (także okowitą od palenia) i wysuszyć. Pierwsze łado­
wanie trw a dłużej niż inne. Po pierwszem ładowaniu zaleca 
się akumulator natychmiast przez opór rozładować i ponownie 
naładować. W  ciągu pracy trZeba baczyć na to, by płyty były 
zawsze w cieczy całkowicie zanurzone, w przeciwnym razie do­
dać trzeba wody destylowanej, Ocf'czasu do czasu trzeba zbadać 
napięcie małym woltmetrem zegarkowym. Pomiar napięcia je- 
jednakowoż tylko wtedy jest ścisły, jeśli podczas pomiaru aku­
mulator pracuje. Powód podano wyżej. Ładuje się najlepiej 
akumulatory z sieci prądu miejskiego (stałego). Nie znając 
biegunów źródła prądu, można je w ykryć papierkiem fenolfta- 
leinowym (bibułka zwilżona roztw orem  soli kuchennej i  jedną 
kroplą roztworu fenolftaleiny). Taki wilgotny papierek styka 
się z końcami przewodów, trzym ając końce drutów 10 mm. od

siebie odległe, by przez zetknięcie Ich nie spowodować krót­
kiego spięcia. Papierek zabarwi się na biegunie ujemnym czer­
wono. Ten biegun ujemny przewodów prądu stałego łączy się 
z biegunem ujemnym akumulatora, a dodatni podług za łą czo ­
nego szkicu przez szereg przyrządów z biegunem dodatnim- 
P rzy ładowaniu małej ilości akumulatorów najlepiej użyć opor­
nicy lampkowej (L na rys.) z kilku lub kilkunastu lamp żaro­
wych (węglowych, aby opór był niezbyt wielki) połączonych 
równolegle. W łączając jedną, dwie, trzy  lampki, puszczamy 
prąd coraz większy w stosunku 1 : 2 : 3 i t. d. Zwykle włą­
czenie jednej lampki powoduje prąd K do K ampera, czyli na­
tężenie prądu równa się: . ?

J n . 0,25 A. do J =  n . 0,33 A.

<XXXXX)OOOOOOOC)OCXX>OOOOOOOOC)OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXXXXXXXXXX»OOCXXXXXX>OOOOOOOOOOOCOOOOOOOO<

gdzie n jest liczba lampek. Znając w ten sposób natężenie prą­
du, można przy użyciu opornicy lampkowej opuścić ampero- 
metr (A na rys.).

Streszczenie.
1. Akumulator naładowany zachowuje dość stałe napięci® 

około dwóch woltów.
2. P rzestrzegać należy następujących prawideł:

a) nie wyładowywać akumulatora poniżej 1,8 woltów,
b) nie pozostawiać akumulatora nigdy wyładowanym.
c) przestrzegać przepisów wytwórni o natężeniu prź> 

ładowaniu i rozładowaniu,
d) unikać krótkiego spięcia,
e) użyć kwasu najczystszego o stężeniu 1,22 do 1,21-

Dr. J. W i e r t e 1 a k.
«ooooooooooootxxx3oooooooooooocxxxłooocx»cx>oogoooooooooooooooocx»noot

Wytwarzanie prądu stałego o Wysokiem napięciu przez pasy napędowe.
Znane jest zjaw isko częstego pow staw ania isk ier ele­

ktrycznych na skórzanych pasach napędowych. P ow staw a­
nie isk ier powodowane zostaje przez tarcie pasa o koła p a ­
sowe. Mamy tu  do czynienia z tem samem zjawiskiem, :co 
przy maszynach elektrotechnicznych. Chociaż zjaw isko t j  
je s t bardzo rozpowszechnione nie było ono dotychczas ściśle 
badane. Dopiero niedawno zajął się zbadaniem te j rzeczy 
profesor Ugrym ow w Moskwie. Do prób użył długiego 
pasa, k tórego szybkość można było doprowadzić do 20 m e­
trów  na sekundę. P rzytem  zauważył białe prom ieniste 
w yładowania elektryczne szczególnie pośrodjku pasa, gdzie 
pas zbliżał się do ku li żelaznego ogrodzenia. W yładowanie 
szło od pasa do ogrodzenia.

P rzy pomocy elektrom etru  dla wysokiego napięcia m ie­
rzono napięcia w zdłuż pasa, przy pomocy miiiam perom ierza 
prąd odbierany z pasa. Okazało się, że napięcie w zrasta w 
miarę w zrostu szybkości pasa początkowo szybko, potem 
wolne. Np. wynosiło napięcie przy szybkości 3 m /s — ok.
25.000 V. przy 10 m/s — ok. 50.000 V, przy 15 m /s — oik.
55.000 V. Podział napięcia względem ziemi w zdłuż pasa 
w zrasta  od obu k,ońeów, t. j. od kó l pasowych do środka 
pasa, czyli napięcie jest największe pośrodku pasa. P o ­
tencjał jest ujemny względem ziemi na ciągnąęej i ciągnio­
nej części pasa. Podział napięcia w zdłuż pasa da się w y­
tłum aczyć w sposób następujący: P rzez tarcie pasa o koła 
pow staje na pasie w skutek  ślizgania się pewna ilość ele­
ktryczności. W  pobliżu kół napięcie je s t stosunkowo małe, 
gdyż pojemność cząsteczek pasa w stosu|cu do kola jest 
stosunkowo duża. W  m iarę oddalenia się tyoh cząsteczek 
pasa od koła zm niejsza się ich plojemność, w zrasta  więc

napięcie, jeżeli nie następuje promieniowanie. W skutek teg° 
osiągnięto przy próbach wysokość napięcia 80.000 V.

Zapomocą szczotek metalowych można odbierać prąd  o“ 
pasa „jak jarzy maszynach elektrostatycznych. N atężenie P1® 
du zależy od szybkości pasa. P rzy  szybkości 20 m etrów  Ra 
sekundę otrzym ano ciągły prąd  s ta ły  2 miliam pery, 00 
przy napięciu 80.000 V daje moc 160 w atów . N atężenie pt* 
du w zrasta  z szerokością pasa. O trzym anym  prądem  sta 
łym można było’ zasilać ru rk i R oentgena, Byłby to  z a  te® 
najprostszy sposób w ytw arzania prądu stałego o wys0 
kiem napięciu.

Doświadczenia były robione z pasami skórzanomi, dalśze 
próby m ają być zrobione z pasami gumowemi.

Nadmieniamy przy tej sposobności, że w jednej z ej®, 
ktrow ni prywatnych u nas, gdzie pas skórzany o szerokos® 
1000 mm dawał iskry długości pół m etra i więcej, nasroar0 
wano .pas olejem rogowym  m arki ,,O x-oil-ox“. Po d8, 
sm arowaniu iskrzenie zupełnie ustało. Nie można oó?y 
wiście z tego jednego ■wypadku wyciągnąć ogólnych wni°B 
ków. J e s t  to jednak ciekawe zjawisko, wymagające blP 
szego zbadania.

Wykonuję
nawijanie i wszelkie napra­
wy motorów dynamówek

po cenach przystępnych, gwarantując solidne wykonani® 
Warsztat Mechaniczno - Elektrotechniczny — JÓZEr 
GARSTKA, Grodzisk (Wlkp.), uL Szeroka nr. 13,
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„STRZAŁA" ZAKŁADY 
PRZEMYSŁOWE

INŻ. EW ARYST NAMYSŁ

I. Zakłady Elektrotechniczne.
Elektryfikacja miast, majątków, fa­

bryk, zakładów przemysło­
wych, stacyj doświadczaln. itp.

Budowa i napraw a stacyj akumu­
latorowych, wciągów elek­
trycznych osobowych i cięża­
rowych, nowoczesnych, urzą­
dzeń odgromnikowych wła­
snego systemu i t. p.

Dostawa wszystkiego rodzaju 
maszyn elektrycznych, mater- 
jałów elektroinstalacyjnych 
oświetleń i t. p.

II. Zakłady Radiotechniczne.
Zakładanie kompletnych radjo- 

stacyj odbiorczych od naj­
mniejszych do najwytwor­
niejszych

W ytw órnia wysokowartościowego 
sprzętu radjotechniczego wła­
snego systemu.

Części
radjowe w wielkim wyborze

III. Zakłady Mechaniczne.

Dostawa:
silników spalinowych w szcze­
gólności (systemu Diesel’a), tran­
smisji, przystawek i przekładni 

zębatych.

Naprawa
maszyn elektrycznych akumu­
latorów przenośnych oraz wszel­

kich silników spalinowych.

Własna stacja ładownicza dla akumulatorów radjowych i samochodowych. 
Reprezentacja najpoważniejszych firm krajowych i zagranicznych-

fet BIURA GŁÓWNE: " V  A . I  H

f i  Al. Marcinkowskiego 20. P O Z N A N
Telefon 50  65.

4 42

Gvr/ć) 16vr/3 GYr/ć) G M 3 16vr/ć)I GvfK) GMWGWKł

SKŁADNICE i WARSZTATY:

Wenecjańska 5.
Telefon 25 -2 4 .

rX X X

Francuskie Tow. Akc

w P o ls c e  99 PERUN
Biuro: Warszawa, ul Wspólna 59 tel 89-34, 152-99 

fldr tel. WAPERUN-WARSZfiWA.
^b ryka : Warszawa, ul Grochowska 52 tel 201-16 

Stacja kol. WARSZAWO WSCHODNIA

Wyroby własne krajowe.
Tlen, acetylen-dissous, azot, sprężone i c ekle 
powietrze. Całkow ite instalacje do ■ pawania, w y­
tworn ice acetylenowe, pa ln iki, wenty e redukcyjne, 
przyrządy i m aterja ly do spawania i cięcia me­
ta li p łom ieniem acet.-tlenowym. E lektrody „T P W “ 
do spawania elektrycznego. Dostawa całko­
w itych  insta lacyj do spawania elektrycznego.

P ir a n  I SKŁADY K O M i:
jYDGOIZtZ: Biuro inżynierski? „AZET" ul. Krasińskiego 14 

1 Zawadziński, ul Sienkiewicza 22 
D«0W: Marian Kierski, ul. Sienkiewicza 11 
^ p i N A N :  St. Grabianowski i S-ka. pi. Wolności 14 a 
rJUlO: M. Ajzensztat, ul Za walna 45 
KATOWICE: Oddział w organizacji 3911

Sprzedaż tlenu w  rejonie Sosnowieckim bez­
pośrednio z fab ryk i: ,,Tow. Sosnowieckich Fabryk 

Rur i Żelaza w Sosnowcu.

^•nnlki i katalogi naszych wyrobów wysyłamy na pierw ize żądanie 

IO IO IO iQ iO iO iQ iO tQ iC >O iO iO iC :

anie. u  

X D D

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWE 

11 '

3903 P O Z N A N
ZWIERZYNIECKA 3

| TE LEFO N Y 6 8 -« 9  | I Adres telegr. ,.BURGAZ“.

ie n e ra ln i p rzedstaw icie le na W ielkopolska  
i Pom orze f-m y  TEODOR BURGMANN, Drezno

ODDZIAŁ TECHNICZNY
Wszelkiego rodzaju szczeliwa, w yroby gumowe 
i asbestowe. Ropę, o liw y  i smary, pasy skórzane 
ze sierści w ie lb łądz cj, pasy parciane do elewato­
rów  i t. d Obrabiarki dla metalu i dizewa. S iln ik i 
spalinowe i parowe maszyny. Rury i części do nich, 
dla wodociągów i gazowni. Latarnie gazowe dla 

ośw ietlenia ulicznego i domowego.

Dostawa wszelkich maszyn i aparatów dla przemysłu 
cukrowniczego i krochmaliczego, chemicznego itp.

ODDZIAŁ ELEKTROTECHNICZNY
DOSTARCZA:

Wszelkie m aterjały wchodzące w  zakies elektro­
techniki. Budowa stacyj elektrycznych dla miast, 
przemysłu i ro ln ictwa. Reparacja prądnic, siln ików , 
bateryj akumulatorowych i wszelkich aparatów.

Kosztorysami i techn. poradą służymy każdego czasu.
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»ocoxxxx>ooooocxxxx>ocxx>oooooooootx)noooooooooo

«CGOOOOOOOOOOC

jdoooooooooooo

B il



Q O  O O  OiOOOOiOOiOOOOIOQO 0 8 0 0 0 0 (0 OSO OIOOiO®OiO0 1 0 0 0 0 8 0 0 0 0 8 0  OOOiOOiO 0 (0  CTO

WYSTAWCY Z BRANŻY ELEKTRO-1 RADJOTECHNICZNEJ
na VII. Targach w Poznaniu

Q L _ _ ________________ _____________________________________
aoaoaoaoosoooao oocx)c<)cx)o<)c«c>oooo!0(x)c>oc»{>ooo ooaoaoaoaooio:

elek  tro  tech  u iczne, 
E llin trer i

A K U M U L A T O R Y .
Edison Storage B elty C o , O range N . Y. S tany  Z je ­

dnoczone). P rzed s taw , f irm a  „ T u d o r , Z ak łady  A k u m u la to ­
row e, Sp. A kc., W arszaw a , A le je  Je ro zo lim sk ie  45, te l. 
17-45.

M otoren - W erke, M annheim  A . G „ p rzedstaw ic ie l 
„ S trz a ła " , P oznań , A le je  M arcinkow skiego  20, te l. 50-60.

P olskie T ow arzystw o A kum ulatorów, B iała. P rzed s ta  
w iciel „ S tr z a ła " ,  P oznań , A le je  M arcinkow sk iego  20, tel. 
50-69.

R ingsdorfwerke A. G., M ahlem  a. R h . P rzed s taw ic ie l 
„ S trz a ła " ,  P oznań , A le je  M arcinkow skiego  20, te l. 50-69.

„Strzała", Z ak ład y  P rzem ysłow e, In ż . E w a ry s t N a ­
m ysł, P oznań , A le je  M arcinkow skiego  20, te l. 50-69. P rz e d ­
staw ic ie l f irm : M oto ren-W erke, M annheim  A. G .; R in g sd o rf­
w erke A . G ., M ahlem  a. R h .; .  P o lsk ie  T ow arzystw o  A k u ­
m u la to ró w . B ia ła .

E L E K T R O T E C H N IC Z N Y  PRZEM YSŁ.
Atnega-Radjo G. in. b. H., T rosch ingen . P rz e d s ta w i­

ciel f irm a  W . Z ag ło b a , Z ak ład y  e lek tro techn iczne , P o ­
znań, ul. G ro ttg e ra  4, te l. 62-93.

„A ronwerke" i Nora-W erke, B erlin  - C h a rlo tte n b u rg , 
W ilm ersd o rfe rs tra sse  39. P rzed s taw . E. Zolu! ak , Poznań , 
św. W o jc iech .31, te l. 17-30.

B ajkow ski M aksym iljan, S kłady  
W arszaw a , u l. C hm ielna 43. P rzed s taw , firm y  
G eisler, D o rfha im  (S akson ja).

Duchowski Stefan, B iuro  In ży n ie rsk ie , Poznań , P o ­
cztow a 21, te l. 32-26. P rzed s taw , f irm : F e rru m  S. A ., K a- 
tow ice -Z aw o d z ie ; H a n n i & Co. A . G ., Je g e n s to rf  (S zw a j­
car j a ) ; B erlin  A n h a ltisch e  M aschinenbau  A . G . „B em ag" 
B reslau .

„ f J e k t r  obudowa" T. A., Ł ódź, ul. K o p ern ik a  56.
„ EIectr«lux“ , Sp. z o. o ., F a b ry k a  w S tockholm ie. 

O ddział w Poznaniu, Fr. R atajczaka 39, tel. 28-93-, 35-58.

Ewentow S tan isław , W arszaw a, u l. N o w o lip k i 9, te l. 
194-68, 211-89.

Fabryka E lem entów  i Bateryj, W . T om aszew ski i  Ska 
P oznań , u l. W eneojańska 6, te l. 28-69.

Fabryka Turbin W ietrznych w  D reźnie. P rzedstaw icie l 
K . G aertig , In ż . i  S ka , P oznań , P ocz tow a 26, te l. 35-84, 
25-82.

Feigenbaum Bracia, K ra k ó w , u l. M eiselsa 5. P rz e d s ta ­
w iciel f irm y : D aim on, G dańsk .

Forges et A teliers de Construction de Material Ele- 
trique de Jeumont.

Ferruim, Sp. A kc., K atow ice , Z aw odzie . P rzed s taw ic ie l 
S tefan  D uchow sk i, P oznań , P ocztow a 21, te l. 32-26.

K. G aertig, inżynier, T. z o. p. Z jednoczone P rz e d s ię ­
b io rs tw a  E lek try czn e , P oznań , u lica  P ocztow a 26, te l. 35-84 
i 25-82. P rzed s taw , f irm : F a b ry k a  a k u m u la to ró w  G o tt­
fr ied  H agen  w  K o lo n ji; F a b ry k a  dźw igów  J .  Scham m el w 
W ro c ław iu ; F a b ry k a  tu rb in  w ie trzn y ch 1 w  D reźnie .

GoIÓberg A., W arszaw a, G ran iczna  4, te l. 74-36.
Goldberg Jakób, F a b ry k a  i sk ład y  przyborów  e lek tr . 

i  ży rando li p. t. „ J a k o b u s " , W arszaw a, N alew k i 34, te l. 
292-33.

Hagen Gottfried1, F a b ry k a  ak u m u la to ró w  w Ko.lonJ1 
P rzed s taw . K . G a e rtig  Inż . i Ska, P oznań , Pocztow a 
te l. 35-84, 25-82.

Hanni & Co. A. G ., Je g e n s to rf  (S zw ajcaria )- P r z e d s t *  

wiciel S tefan  D uchow ski, P oznań , P ocztow a 21, tel- 32-2 •
K abelwerk-Duisburg. P rzed s taw . G eldersche llauck' 

Miy D oetnichem  (H olam i,ia). O ddzia ł w P o lsce: Sie*8 
ków  nad W a rtą . te l. 1.

Kress C. W. & Co., F ra n k fu r t  a. M ain, K a ise rstr- 
P rzed staw ic ie l W . N arożny  i Synow ie, P oznańska  fal)1'.' 
k a  sam ozam ykaczy drzw i i m asow ych w yrobów  m etal0 
w ych, P oznań , ul. O grodow a 15-16, te l. 26-58.

Materiel Electrique, Genteur, 122. Av. Philippe August6 
Paris.

M etalowa fabryka m asowej produkcji „Prodm etal", l llZ
A leksander K rzyw iec , B ydgoszcz, ul. B łon ia  8, te l. ^

Motoren - Werke, M annheim  A. G ., p rzedstaw ień  
„ S trz a ła " , P oznań , A le je  M arcinkow skiego  20, te l. 50-o

Narożny W. i Synow ie, P o zn ań sk a  fab ry k a  sanm za 
my kaczy drzw i i  m asow ych w yrobów  m etalow ych , 
znań, ul. O grodow a 15-16, te l. 26-58. P rzed s taw ic ie l C 
K ress  & Go., F ra n k fu r t  a. M ain, K a ise rs tr . 42.

Patzer Kazimierz, Tow. A kc., Z ak ład ó w  E e le k tro te 0'1 
nicznych. W arszaw a, A l. Je ro zo lim sk ie  9, te l. 59-26, 59-1 
i 59-35.

Polskie T ow arzystw o A kum ulatorów, B iała . P rzed sta 
w iciel „ S trz a ła " , P oznań , A le je  M arcinkow skiego  29, 
lefo ii 50-69.

Ringsdbrfwerke A. G. M ahlem  a. R h . P r z e d s t a w i e ń  

„ S tr z a ła "  P oznań , A le je  M arcinkow skiego  20, te l. 50-69-
Schammel J„ F a b ry k a  dźw igów  w W rocław iu . P rZ^  

staw iciel K. G aertig  Inż. i S-ka, Poznań, ul. Pocztow a 
te l. 35-84, 25-82.

Segal Szym on, W arszaw a, Leszno 18.

V
W

26 ,

REWIZJE GROMOCHRONÓW
naprawy, rekonstrukcje i zakłady tychże 

w e d le  te raźn ie jszych  w ym ogów  techniki gromo- 
ch ronnej  jak  i p rzep isów  Krajow ego U b e z p ie c z e n ia  

Ogniowego
wykonuje

ttELEKTROS
właściciel  B. Filipiński

Specjalne przedsiębiorstwo zakłż' 
dów elektrycznych. 

Materjały grom ochionne w żela 
z.ie, w spiżu i w miedzi-

Przybory elektrotechniczne dla silno- i słaboprą5u 
Aparaty i w szelkie przybory dlaradjo

rei. 5175 Poznań, Szkolna 10 t*i. s i?5
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Zdzisław Marynowski,
K ierow n 'lt p rogram ow y „Radja Poznańskiego".
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Przypuszczalna istota
fal ̂ elektrycznych.

, Po rzuceniu kamienia do wody widzimy, jak na glad­
ly J dotychczas powierzchni piowstają fale rozchodzące się 
J^ntrycznem i kolami w dal. W podobny sposób możemy 
pr le Wyobrazić rozchodzenie się, elektrycznych impulsów w 
rnit'eS rzett*’ wywołanych np. przez przeskoczenie w jednem 
h^)SCU lakry elektrycznej. Tylko, że fale elektryczne nie 
. ..f s>ę rozchodziły, jak wodne, jedynie po powierzchni, lecz 
„t We wszystkich kierunkach, wypełniając sobą prze- 
■ /'eiL Pale na wodzie ścichną po pewnym czasie, jeżeli 

ak będziemy eiąjgle uderzać w wodę np. końcem laski, 
u °k2Jmamy stały ciąg fal, podobnie przy powtarzaniu 
,l>cl elektrycznych otrzymamy stalą serję fal elcktrycz- 
J a przez odpowiednie ciężkie powtarzanie impulsów, 

‘^ y  uzyskać odpowiednią częstotliwość i długość fali. 
kin , °'vmc o falach przypuszczamy z góry istnienie ja- 
Hp,fOS materialnego środowiska, które na podobieństwo 
isstf ■ VV0(iy może falować. Istotnie są przypuszczenia o 
n,,j1,111'u bardzo subtelnej dla naszych zmysłów nieuchwyt- 
Pi'z Sû skancji, która wypełnia cały wszechświat i  która 
Ąje °Sl te falowania. Substancję tę zwą fizycy eterem. 
JUj, ^rzeba dodać, że przeciwko jej istnieniu podniosła się 
s;lJXl “ dość dawna opozycja. Bzeczywiście bowiem ów ^eter, 
npjjji ,j>‘dąc niezrozumiałym (bo żeby spełnić swe zadanie 
nyjU być nieważkim, wszystko przenikającym, obec- 
itd) IlavVet wewnątrz ciał innych, absolutnie elastycznych 
°Wć. nu,Wiele może wyjaśnić i  może lepiej bez niego się 
Wie(j interesującym nas wypadku fal elektrycznych po- 
l>rzeẐ  sobie poprostu, że wyładowania elektryczności, 
dzia}ar; ' vadzone w pewien sposób, nie ograniczają się. do 

tkalnych, lecz wysyłają pewne impulsy w prze- 
koś ĵ1’ .^' impulsy biegną w dal z szybkością równą szyb- 

i  w swym ruchu ulegają prawom ruchu 
Uólg Co stanowi ich istotę, nie wiemy, tak, jak wo­

nie wiemy, co stanowi istotę elektryczności.

ą z g i RADIOTECHNICZNE.
£  Moc stacyj nadawczych ustawiczn ie rośnie

stać; 0248 za najsilniejszą stację w Europie uchodziła 
stacja "  Idacentry — tymczasem ostatnio powstała nowa 
stacją ĵ 'i( âWcza w Langenbergu o sile 2 razy większej od 
tQl)ie ]^a,Ventry- Jest to najsilniejsza stacja tylko w Eu- 
rjkański °r^ d)rzewyżs,zają pod względem mocy stacje ,amc-

w  • *
^dawc6̂ 6-1̂ ^ 6 rad:)0 p lanuie budowę nowej wielkiej stacji 
°̂zona Zel ^  Ŝ e ^  ^w- w antenie. Stacja ta ma być po- 

Uąć (j Zllacznie dalej od Wiednia, niż obecna, co ma wpły- 
^  a,»i- 10 lla odbiór. Koszt jej ma wynosić cztery miljo-zyungow.

X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
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WARSZAWA, 
Wspólna 59.

n

TELEFONY: 
8 9 - 3 4  i 1 6 2 - 9 9

U

FRANCUSKIE 
TO W. AKC.

i « l ODDZIAŁ 
w  POLSCE„PERbN

E L E K T R O D Y  „ T . P  W . “
dla spawania luk iem  elektrycznym

.WŁASNEJ KRAJOWEJ FABRYKACJI.
Agregaty maszyn do spawania lu k iem

elektrycznym . 3957

X

aaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaa

Towarzystwo Akcyjne

Warszawa, Aleje Jerozolimskie 9.
Telefony 5 9 -4 6  i 5 9 -2 6  93-18  

Adres te legraficzny : KAPATZER, W arszaw a.  

Rok założenia 1903

Fabryka rurek izolacyjnych i arty­
kułów elektrotechnicznych

Wszelkie instalacje elektryczne

aaaaaaaaaa
Duże składy materjałów elektrycznych B  

oraz m otorow i> ^3  „Jg a
Skład fabryczny szczotek do motorów kd 
i dynamomaszyn The Morgan Crucible rś 

C-ny., Ltd., Londyn g
3679 [p ]
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»  INERCJA.«
FABRYKA WYROBÓW ELEKTROTECHNICZNYCH.

POZNAŃ UL. Ł A ZA R S K A  NR. t l .
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Przetarg publiczny.
D o  b u d o w y  d o m u  b i u r o w e g o  p r z y  W a t a c h  K o ś c iu s z k i  

d la  W y d z i a t u  P o w i a t o w e g o  p o w i a t u  p o z n a ń s k i e g o  o g ł a s z a  się  
n in ie j s z e m  p r z e ta r g  p u b lic z n y  n a  n a s t ę p u j ą c e  p r a c e :

1. I n s t a l a c j ę  o ś w ie t l e n i a  e l e k t r y c z n e g o  i d o s t a w ę  m a t e r ­
i a ł ó w .  T e r m i n  s k ł a d a n i a  o f e r t  w  d n iu  10. 5. 1927 r. 
d o  g o d z .  12.

2. U r z ą d z e n i e  k a n a l i z a c j i ,  w o d o c i ą g u  i g a z o c i ą g u .
3. U r z ą d z e n i e  o g r z e w a n i a  c e n t r a l n e g o .
4. P r a c e  s t o l a r s k i e :

L o s  I —  d o s t a w a  ok ien ,
L o s  II —  d o s t a w a  d r z w i .

T e r m i n  s k ł a d a n i a  o f e r t  n a  p o w y ż s z e  p r a c e  w y z n a c z a  
s ię  n ą  d z i e ń  12. 5. 1927 d o  g o d z .  12.

I n t e r e s a n c i  m o g ą  o t r z y m a ć  p o d k ł a d k i  o f e r t o w e  n a  W s z y ­
s tk i e  w y m i e n i o n e  p r a c e  z a  o p ł a t ą  e g z e m p l a r z o w ą  W w y ­
s o k o ś c i  2 zł.

P a ń s t w o w a  Inspekcja  B u d o w la n a  P o zn a ń  - M iasto  
ul. Z w ie r z y n ie c k a  nr. 8, I p.

Przetarg ofertow y
n a  d o s t a w ę  m a te r ia łó w  b u d o w la n y c h  d la  r e g u la c j i  r z e k i  W i ­
s ł y  i D u n a j c a  w  c z a s i e  o d  1 k w i e t n i a  1927 d o  31 m a r c a  1928, 
o d b ę d z i e  s i ę  w  b i u r z e  Z a r z ą d u  D r ó g  W o d n y c h  w  T a r n o w i e  
d n i a  12, m a j a  1927 o g o d z .  11 n ą  k a m i e ń  ł a m a n y ,  w  i lo śc iac h  
d la  o d c i n k ó w  r z e k i  D u n a j c a :

k m  71— 56 1.000 m 3
„ 56— 39 . 600 m 3
„ 30— 20 4.500 m 3

a d n ia  13 m a j a  1927 o g o d z .  11 n a  m a t e r j a ł y  f a s z y n o w e  w  
i lo ś c i a c h  d la  o d c i n k ó w  r z e k i  W i s ł y :

k m  160— 185 10.000 m 3 f a s z y n  i 200.000 s z t u k  k o ł k ó w  
f a s z y n o w .

k m  185— 210 10.000 m 3 f a s z y n  i 200.000 s z t u k ,  k o ł k ó w  
f a s z y n .

T e k s t  z u p e ł n y  i a u t e n t y c z n y  n i n i e j s z e g o  o g ł o s z e n i a  z n a j ­
du je  s i ę  w  „ M o n i to r z e  P o l s k i m " .

S z c z e g ó ł o w y c h  in fo rm a c y j ,  d o t y c z ą c y c h  j a k o ś c i ,  i lości  i 
c z a s u  d o s t a w y , ,  o r a z  s z c z e g ó ł o w y c h  i, o g ó l n y c h  w a r u n k ó w  d o ­
s t a w y ,  w z o r u  o f e r t y  i w z o r u  u m o w y  u d z i e l a ć  b ę d z i e  w  g o ­
d z i n a c h  u r z ę d o w y c h  Z a r z ą d  D r ó g  W o d n y c h  w  T a r n o w i e .

Z W a r s z a w s k ie j  D y r e k c j i  D róg  W o d n y c h  
W y d z i a ł  Górnej W is ły .

K r a k ó w ,  d n ia  27 k w i e t n i a  1927.
Z a  d y r e k t o r a :  P  o ź  n i a  k.

O głoszenie.
M a g i s t r a t  m i a s t a  P l e s z e w a  r o z p i s u j e  n in ie j s z e m  konkurs  

■a p racę  i d o s t a w ę  m aterjału:
a)  d la  b u d o w y  b u d y n k u  d la  p r z y r z ą d ó w  p o ż a r n i c z y c h ,
b)  d la  b u d o w y  w s p in a ln i  ( w i e ż y )  d o  ć w i c z e ń  d la  s t r a ­

ż y  p o ż a r n e j ,
c) d la  o p a r k a n i e n i a  i r e g u la c j i  p la c u  ćwifczeń d la  s t r a -  

,-ży  p o ż a r n e j .
W z o r y  o f e r t o w e  m o ż n a  o d e b r a ć  o r a z  p r z e j r z e ć  p l a n y  w  

M a g i s t r a c i e  ( r a t u s z ) ,  p o k ó j - n r .  4, g d z ie  r ó w n i e ż  u d z i e l a n e  b ę ­
d ą  p o t r z e b n e  in fo rm a c je .

O f e r t y  w  z a p i e c z ę t o w a n y c h  k o p e r t a c h  z o d p o w i e d n i m  
n a p i s e m  n a l e ż y  z ł o ż y ć  do  dn ia  10 m a j a  rb . g o d z i n y  12 w  w y ­
że j  p o d a n y m  u r z ę d z i e .

P l e s z e w ,  d n i a  ?7 k w i e t n i a  1927 r.
M agistrat .

(— ) N o w a c k i ,  b u r m i s t r z .

Przetarg
na  b u d o w ę  kanału  u lg o w e g o  w  L e sz n ie  p r z y  ul. L ip o w e j .

F o r m u l a r z e  o f e r t o w e  o t r z y m a ć  m o ż n a  w  U r z e d z j e  B u ­
d o w l a n y m  p o k ó j  12 z a  o p ł a t ą  2 z ł  w  g o d z i n a c h  u r z ę d o w y c h ,  
g d z i e  r ó w n i e ż  u d z i e l a  s i ę  i n t e r e s a n t o m  p o t i z e b n y c h  w y j a ś n i e ń  
i m o ż n a  p r z e j r z e ć  r y s u n k i .

N a l e ż y c i e  w y p e ł n i o n e  i z a m k n i ę t e  o fer . ty  z  n a p i s e m  „ K a ­
n a ł  u l g o w y "  n a l e ż y  o d d a ć  do  d n ia  9 h m . o g o d z .  12L- w 
M ie j s k im  U r z ę d z i e ,  B u d o w l a n y m  p o k ó j  1.3, g d z ie  o, w s p o m n i a ­
ne j  g o d z .  o d b ę d z i e  s i ę  o t w a r c i e  o f e r t  w  o b e c n o ś c i  ew t( .  
p r z y b y ł y c h  r e f l e k t a n t ó w .

M a g i s t r a t  z a s t r z e g a  s o b ie  w y b ó r  m i ę d z y  rę f le k ta n ta r r j i  
i e w t l .  o d r z u c e n i e  w s z y s t k i c h  o fe r t .

M agistrat .
K o w a l s k i ,  I b u r m is t r z .

O głoszenie przetargu.
ł O k r ę g o w e  S z e f o s t w o  B u d o w n i c t w a  o g ł a s z a  p r z e t a r g  

p u b l i c z n y  n a  r o b o t y  k o n s e r w a c y j n e  w o d o c i ą g o w o  - k a n a l i ­
z a c y j n e  o r a z  d o s t a w ę  m a t e r j a t ó w  w o d o c i ą g o w o  - k a n a l i z a ­
c y j n y c h  w  1927 r o k u  d la  g a r n i z o n ó w ,  p o ł o ż o n y c h  n a  t e r e n i e  
O. K. I. ,

W y k a z y  c e n  j e d n o s t k o w y c h  n a  p o s z c z e g ó l n e  r o b o t y  o r a z  
m a t e r j a ł y ,  j a k  r ó w n i e ż  b l a n k i e t y  o r a z , ,  w a r u n k i  
p r z e t a r g o w e  o t r z y m a ć  m o ż n a  w  R e f .  In s t .  M e c h .  I O k r ę g o ­
w e g o  S z e f o s t w a  B u d o w n i c t w a  ( W a r s z a w a ,  ul. P r z e j a z d  n r .  15) 
w  g o d z i n a c h  11 d o  13, ' o p r ó c z  ś r o d y  i s o b o t y ,  z a  z w r o t e m  
k o s z t ó w  d r u k u .

O f e r t y  n a l e ż y  z ł o ż y ć  w  z a l a k o w a n y c h  k o p e r t a c h  w  k a n ­
c e la r i i  I O k r ę g o w e g o  S z e f o s t w a  B u d o w n i c t w a  d o  g o d z in y  
12 d n ia  16 m a ja ,  w  k t ó r y m  to  d n iu  i g o d z in ie  n a s t a p i  p u b l i ­
c z n a  r o z p r a w a  o f e r t o w a .

I O k r ę g o w e  S z e f o s t w o  B u d o w n i c t w a  z a s t r z e g a  s o b ie  p r a ­
w o  w y b o r u  o fe r t .

I O k r ę g o w e  S z e f o s t w o  B u d o w n ic t w a .

N in ie j s z e m  ro z p i s u j e  s ię
Przetarg publiczny.

Firm a U len  & C o w  C z ę s t o c h o w i e  ro z p i s u j e  przetarS  
p u b lic zn y  n a  s p r z e d a ż  1 lok om ob il i  f i rm y  B. W o l f  A. O 
M a g d e b u r g  B u c k ą u  Nr.  18257 z p o d w o z i e m  12 a tm . ,  40 HP- 
P o w i e r z c h n i a  o g r z e w a l n a  17 m 2 j e d ń o c y l i f t d r o w a  z d w o m a  
k o ł a m i  r o z p ę d o w e m i  w r a z  z  k o m p l e t n ą  a r m a t u r ą  w  b. d o ­
b r y m  s t a n i e ;  1 lok om ob il i  r o s y j s k i e g o  t y p u  M a l c o w s k i e  Z a­
w o d y  z . p o d w o z i e m  N r .  2683 14 m a p o w i e r z c h n i  o g r z e w a ln e !  
10 a tm . ,  j e d n o c y l i ń d r o w a  z  j e d n e m  k o łe m  r o z p ę d ,  i komP-- 
a r m a t u r ą .

P o w y ż s z e  m a s z y n y  m o ż n a  t r a k t o w a ć  o d d z ie ln ie  lu b  r a ­
z e m  i o g l ą d a ć  w  m a g a z y n i e  f i r m o w y m  po  u p r z e d n i e m  z g ł ° '  
s z e n i u  s i ę  w  b iu r z e .  O f e r t y  z a t y t u ł o w a n e  „ P r z e t a r g  n a  Lo- 
k o m o b i l e "  p r o s i m y  s k ł a d a ć  w  b i u r z e  f i rny  U le n  & C o, Czę­
s t o c h o w a ,  P i o t r k o w s k a  2 w  z a p i e c z ę t o w a n y c h  k o p e r t a c h .

Ulen  & C o m p a n y  —  C z ę s to c h o w a .

Dyrekcja P aństw ow ego Instytutu Naukowego 0 ° '  
spodarstwa W iejskiego w Puław ach h

o g ł a s z a  n in i e j s z e m  konkurs n a  wykonanie r o b ó t  b u d o w l a n y 1-1 
p r z y  r e m o n c i e  g m a c h ó w  i z a b u d o w a ń  I n s t y t u t u  w  Puławach' 

Ś le p e  k o s z t o r y s y  s ą  d o  p r z e j r z e n i a  i n a b y c i a  w  k a h '  
c e l a r j i  I n s t y t u t u  w  g o d z in a c h  u r z ę d o w y c h  o d  8 !4 — 12^ ’ 

o d  1 5 - 1 8 .  ■

D o  o f e r t y  d o ł ą c z y ć  n a l e ż y  k w ; t  K a s y  S k a r b o w e j  n a  *? -. 
ż o n e  w a d j u m  w  w y s o k o ś c i  3 p r o c .  o f e r o w a n e j  w a r t o ś c i  robo 

T e r m i n  s k ł a d a n i a  o f e r t  u p ł y w a  z d n ie m  14 m a j a  1927

WARUNKI DLA INSERENTÓW  i ABONENTÓW :
CENY OGŁOSZEŃ: ‘/i str. 100 zł. ^  str. 60 zł. K str. 35 zł, ’/s str. 20 zł, ‘/i« str. 10 zł. Ogłoszenia na okładce z dopłata- 
Ogłoszenia z zagranicy oblicza się według osobnej taryfy. W wydaniach specjalnych obowiązuje inna taryfa. Miejscem 
wykonania zleceń i zapłaty jest Poznań. Przy wszelkich kwestiach spornych miarodajny jest Sąd P ow iatow y w Poznaniu- 

-Na wypadek skargi sądowej, nadzoru sądowego lub konkursu w szelkie rabaty upadają. Konto czekow e P. K. O. w Poznani'
1 nr. 202-796. " u i. c-. j0 i

ZA W YDAW NICTW O ODPOWIADAJĄ: Artur i Leszek Gustowscy.
KIEROWNIK REDAKCJI: Leszek Gustowski. DYREKTOR ADMINISTRACJI: Artur G u s t o w s k i -



Dzierżawy, zastępstwa, personel, sprzedaże i t. d.

POWAŻNA FABRYKA V a SZYN ROLNICZYC 
W WIELKOPOLSCE 

poszukuje zaraz dzielnego i doświadczonego

kierownika ruchu
z gruntowną znajomością konstrukcji i masowej fabry­
kacji maszyn rolniczych oraz rzutkiego i energicznego

zastępcy dyrektora.
Pożądana jest gruntowna znajomość branży, język pol­
sko - niemiecki oraz długoletnie doświadczenie w tej 
dziedzinie, oparte na pierwszorzędnych świadectwach. 
Zgtosz. z odpisami świadectw , wymogów pensji i możl. 
z doi. fotogr. do „P ar“, Poznań, Aleje Marcinkowskiego 
nr. 11 pod nr. 12 178.

4Q62

Kierownik fabryk dachówek, kaf- 
larń i wapienników szuka posady

4157
K .  T O K A R Z

Skrytka 75 L u b l i n  Skrytka 75.

SZUKAM SPÓLNIKA
do założenia w apiennika, ceg ie ln i  w Lublinie. Plac 
™am własny. Widoki b o g a t e ,  bo ruch budowlany d u ż y .  
Ogłoszenia do administracji „Rynku M etalowego i Maszyno- 

w ego“ pod nr. 3979,

h i J i m  p i i e t t w i t i e l i l w o  dowych na po>* iatowe miasto 
50000 mieszkańców. Fachowiec branży samochodowej. Łaska­
we zgłoszenia uprasza się n a isy łać  do ,,Rynku Metalowego 

Maszynowego", Poznań, pod „Energiczny" Nr. 4183 
   ________

Mechanik
lat 22, dobrze obeznany z rep. motorów spalinowych i 
bez, specjalista w reperacji motocyklowej, poszukuje od 
zaraz posady. Zgł. M. JAŻDŻEWSKI, Września, Ko­
ścielna 5 4069

ł l °°°OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCX)OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCJOOOOOOOOOOOOCXX

Poszukuje się do natychmiastowego objęcia posady
2 m a js t ró w  odlewniczych,

od których żąda się zupełnego opanowania roboty od­
lewniczej w odlewniach metalowych, k tórzyby potrafili 
bez zarzutu odlewać ptyty do walcowania i wałki do 
Wyciskania, z mosiądzu, miedzi, aluminjum jakoteż ze 
stopów tych metali, przy których postawione są ostre 
Wymagania techniczne. Każdy zgłaszający się musi udo­
wodnić rozległą praktykę i doświadczenia w  tej robo­
l e  jakoteż musi umieć pracować przy elektrycznym 
Pietu do topienia i z chłodzonemi kokilami (czylami).

1 m a js t ra  walcow niczego
z rozległem doświadczeniem na polu walcowania blach 
jaśm i pasków z mosiądzu, miedzi, tambaku, aluminjum 
1 stopów lekkich metali a specjalnie na walcowaniu go- 
r acego mosiądzu. Zgłoszenia należy kierować: 4184
WALCOWNIE METALI, Spółka Akcyjna — DZIEDZICE.1 . . . . . . . .      . .  _

MOTOR 4194
9 sile 50—60 PS na benzol lub naftę, w dobrym stanie od- 

za przystępną cenę. Bronisław Stróżewski — Inowro­
cław, ul. Poznańska nr. 66. Tel. nr. 484.

lei 'S D o: s p r z e d a n i a :   i
Motor na gaz ssany — koks, kompletne: fabr. LUTHER 60 km 
„ATLANTA" 25 km Mastyna parow a stojąc i z konden 
15 km. kocioł do niej skrzynkowy, rury w iszące poziome, 
pow. ogrz. 11 m. kw. 6 atm. G a t e r  dla ruchu poziomego, 

*  Lokom oblla Claytona 8 p<. Badenja 8 ps. 4U3Q

Biuro Techniczne „LECH“  w Lublinie
ul. B ernardyńska Nr. 9.

^ cwooooooaoooooooo°ooooooooooooapoooooooqooaooooooooooc>ooooopcxxx)oooooooooooo«*.

Z powodu przełączenia zapędu parowego na zapęd 
elektryczny są korzystnie do sprzedania:

1 m aszyna  parow a 25  PS.
i 1 „  „  4 0  PS. 4189

Bliższych informacyj udzielają na zapytanie Miej­
skie zakłady dla światła i wody w Gnieźnie.

O O O Q ffiXAXXXAXXjOCKXKAjOOOOOQOOOOJOOOOOOC XJCOCKX)COOOOOOCłOCX)OCX5000QOOOOOOOOCaoC**

Używana, dobrze wyreperowana, zaopatrzona w łoży­
ska kulkowe, jak nowa, 1848

m łocarnia parow a „ G a r re t t  6 0 “
za niska cenę na . korzystnych warunkach, na sprzedaż.

Również mało używany dryl - śiewnik „Borussia", szer. 
3 m„ dobrze utrzym any, na sprzedaż. A. Muscate, Land- 
maschinen G. m. b. H., Danzig, Steindainm 8.
za niską niską cenę, na korzystnych warunkach, na sprze-

GOOOOQOGOOGGOGOOOGOGGOGOGOOGGOOOQOOOGOOO

Motor Deutza
na ssący gaz z generatorem, 35—40 konny, obecnie w 
biegu, dobrze utrzymany, natychm iast do sprzedania. 
Zgł. do admin. „Rynku Metalowego i Maszynowego" nr. 
4068.

GGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGQGGGGGGGGGGGGG

r --------------------------------->B a r d z o  t a n i o
sp rz edamy ,  pon i ewa ż  nad l i cz bowe :  

SAMOCHÓD 6-OSOB. „OPEL“ 14/38 KM
otw arty z elektr. światłem, starterem, 2 koła 

zapasowe, gruntownie wyremontowany; 
SAMOCHÓD 4-OSOB. „AIJDI“ ca 8/24 KM, 

gotowy do jazdy;
SAMOCHÓD „FORD“ otw arty (dwa ostatnie 

bardzo korzystne na dorożki); 3972 
SAMOCHÓD CIĘŻAROWY ca 3-ton., gotowy 

do jazdy.

I lil t tb e  I S-ka, n  m m  w Poznaniu, Kolejowa 1 - J
V  4063

WARSZTAT
ślusarsko - mechaniczny z zapędem elektrycznym, kompl. z 
maszynami i kompl. urządzeniem parowem do wulkanizacji 
opon i kiszek, wydzierżawi ewtl. korzystnie sprzeda. Oferty 
do admin. „Rynku Metalowego i Maszynowego" nr. 4126.

Sprzedani

transformator
nowy (Drehstromtransformator) typu BDN 50/6, Nr- fabr.
164 696 o sile 50 KVA, napięcie 5 000/3 000/380/220 wolt, 
fabr. „Sachsenwerk'*'. H. Jl KlockiewicŹ.^Siłtad żelaza, 
Wodzisław G./ŚI. 4i 5.

<POOOOOOOOQOOOOOCOQOOC>OOOOOOOOOQQOOOOOOOOOOOOOOOOCIOnfiflfirifM V yir>Q ^ęy y y y y ^ y y y y j r v ^ Q r ^ T ^ - ,
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B o r b a n k
o średnicy planszajby 1 mtr., wagi około 3 000 kg., okazyj­
nie do sprzedania, za cenę: złotych 2 500. — 1 DYNAMO- 
MASZYNA Siemensa 14 klv., 220/300 wolt. 1 000 obrotów, 
do Iadov/, akumulatorów, z regulatorem autornatyczn. i szy­
nami, za złotych 1 800, gwarantowanej dobroci, okazyjnie 
do sprzedania u Inż. F. DAWIDOWICZA, Częstochowa, 
Aleje 31. 4122

L O K O M O B IL A  4123
„Lanz“, stacj. 20 PS., 6 atm., nadciśnienie, powierzchnia 

ogrzewalna 18,57 m2, w  dobrym stanie, gotowa do użytku, z 
powodu przemiany na zapęd elektryczny, natychm iast korzy­
stnie na sprzedaż. — v. PFLUG, Bartoszewice p. Płużnica.

6 0 0 0  I - a  KO S I

oryginalnych styrijskich 7, 71/2, 8, 81/2, 9 ręcznych spize- 
daję okazyjnie prztciętnie p o  z ł  3 , przy odbiorze '00 
sztuk włączme opakowania franco mój skład. 3875

E D M U N D  N I K E L ,  Ł Ó D Ź
Radwańska 50 telefon: 17-97. SMad maszyn rolniczy h ■

M O T O R Y  G A Z O W E
ewtl. na naftę 8 i 6 K. M„ tokarnia do metalu, gazowy apa­
rat do wulkanizacji, transmisje z łożyskami i tarczami, 
w iertarki, imadła, szlifierki, magnety, dynamówki, narzędzia 
ślusarskie, sworznie, śruby, nity, używane opony do samo­
chodów, baseny do wody i benzyny, bańki do benzyny, 
szpundownia do drzewa, w iertarka i piła tarczow a do drze­
wa, korzystnie sprzeda GRABIANOWSKI, Poznań, ulica 
Przemysłowa 33 — telefon 1706. 4125

OLEJARNIA
z całem urządzeniem, 1 lokomobila, 2 młynki, 2 prasy hydrau­
liczne, 2 prażniki oraz transmisje z wszelkiemi pasami za go­
tówkę korzystnie na sprzedaż. Maszyny są kupione w r. 1922 
i znajdują się w  dobrym stanie. Oferty do Administracji „Ryn­
ku Metalowego i Maszynowego" nr. 4155.

Zgrubiarki %£!>; w iertarki,  j
wyginiarki ( B t e g e m a s c h ) ,  rogi k o w a l s k i e ,
O p o ł a C Z O  sys t .  Dehnego 2, 2' /2 i 3 metr .  

„  „  Victoria na 4 , 3 i 2V2 rzęd.
c a ło ż e l a z n e  sze rokob i j ące  m ł O C O n *  B,
m an eźe  pałąkow : i kufy do wody

poleca najtaniej 
Zgłoszenia pod „ I . .e i* l i“  do adm. „Rynku Metalów ego 

i Maszynowego" pod 3804.

220  Volt 3 i  K M , 965 obrotów,  

kompletny, korzystnie na sprzedaż

Autokuhler fabr ik ,  Nopper
Gd a ń s k , Sam tga^ se  6|8.

4150.

516

GOOOOOOOOOOOOOOOOGOOGOOOOOOOOOOOOOQOOOOC

Do sprzedania:
Motor benzynowy Benza o sile 18 K. M. i ropowy o s i l? ' 
/ KM, w b. dobrym stanie po remoncie. St. Weigt i S-ka, 
Lódż, ul. Senatorska nr. 22; tel. nr. 2—87.

4193
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Silnik ropny 4 0  KM
używany, lecz w bardzo 
dobrym stanie tanio do 

sprzedania
Z g ł o s z e n i a :

Int. W eker
Poznań, ul. Szamarzewskiego 2 6 11 S

4 ' 8 5'---/ _______      *± OJ
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KO M P R E / O R
około 5-ciu atmosfer ciśnienia, przy 
wydajn ści około 300 nP powietrza 
na godzinę, k u p im y .  Zgłoszenia do 
adm. „Rynku Metalowego i Maszyn.” 

pod nr. 4140.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOGOOGGOOGGOOOOGOO^
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Kupimy w indę
na ciężary 15-25 kg. na 2 piętra, przyczem wi nDa byc 
nużność zapędu na każdem piętrze. Oferty z dokładm u1 
podaniem wszystkich wymiarów składać do adm inistra ' 

rji „Rynku Metalowego i Maszynowego” 
pod nr. 4129.

K u  p  i n i j

żelazne kręte schody
3,20 mtr. wysokie. Oferty do adm inistracji 

„Rynku Metalowego i Maszynowego1* pod nr. 4090

STRUGARKĘ
(Hobelmaschine) podłużną do że laza ,. używaną, w 0°' 
brym stanie, kuplę. Kurczak Dobromil, Małop. 4lV ,

MŁOCKARNIĘ
używaną do młócenia koniczyny kupię, najchętniej
Marszal Roston Proktur albo Pulifikator. Remont może ^ 
potrzebny. Jan Nadolski — Kowalewo (Pomorze).

GATRY
750 i 650 mm używane, lecz w dobrym stanie,
szybkobieżne — poszukujemy do natychmiastowego 
Pezetka — Lwów, Plac Marjacki nr. 7.
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1. 10.1
Centrala Maszyn i Narzędzi
Telef. 3 4 5 0 P o z n a ń

ul. św . Marcina 43
Telef. 3 4 8 0

Reprezentanci na W ojewództwo Poznańskie: 
Huty Bismarka w Hajdukach Wielkich (G. Si.) — Stal 
szybkotnąca, narzędziowa, konstrukcyjna, maszynowa, 

kute części stalowe i surowiec żelaza 
„Cebeo", Centralne Biuro Sprzedaży Odlewów Ogrze­
walnych; radiatory, ru ry  żebrowe i łączniki do takowych 
Tow. Akc. „Stąporków" w Stąporkowie: Surowiec od­
lewniczy, rury zlewowe i odlewy do celów kolejowych 

i przemysłowych.
S-ki Akc. Stowarzyszenie Mechaników Polskich z Ame­

ryki: obrabiarki do metalu i drzewa 
Jan Rehne i Synowie, Będzin: łańcuchy techniczne i 

gospodarcze.
S-ki Akc. „Val D ‘Or“, Francja: w ierta rk i wszelkich ty ­
pów, uchwyty, korby stolarskie, imadła precyzyjne i 

szlifierki.
P o le ta ją  do natychm  asto we j dostawy ze sk ła du :

Obrabiarki do drzewa i metalu. Maszyny blacharskie. 
Nożyce i dziurkacze do blachy. Narzędzia pneumatycz­
ne. Pilniki krajowe i zagraniczne. Wszelkie narzędzia. 
Łożyska kulkowe i samosmarujące oraz wszelkie części 
transmisyjne. Pasy skórzane i z sierści wielbłądziej. 
Tarcze i wyroby szmerglowe, krajowe i zagraniczne. Ar­
tykuły techniczne. Aparaty do spawania. Stal do różnych 
celów. Rury gazowe i kotłowe. Oryginalne szwajcarskie 
łączniki marki +  O F + .  Armatury i artykuły instalac.

P ierw sza  w K raju  Parow a Fabryka  
W iórn ików  i N a rz ę d J  S to la rsk ich

ALFONSA K L A W E '
\a i C 7 (P « tn rh r» iA /i# »  3937

Heble
w C zęstochow ie
Założona w 1905 roku.

dostarczane są z żelazkam i znanej w
świecie firm y GOLDLKBERG 

marki „ 0 K 0 ”
Sprzedaż ty lko  hurtowa " ł )

i SKA

3 8B MBBOLJUUUUI. 1'iU O IIt J tll 9

TO

E M A L J A
Wszelkie w yroby lano - żelazne, gwoździe, 
drut, śruby i nity, w id ły, łopaty i szpadle 
z najlepszej jakości, osełki naturalne zagra­
niczne i marmurowe oryginalne, kamienie 
do ostrzenia bawarskie. Tow ary żelazne 
kró tk ie ; sprzęty domowe i kuchenne, szkło, 
fajans, lampy naftowe i poszczególne części 
do lamp — poleca po cenach przystępnych

Tllllllr

E . S C H U L Z
Hurtownia towarów żelaznych

WOLSZTYN (Wlkp.) 
ulica Poznańska 2/4.

Tel. 34 Adr telegr. Eisenschulz-Wolsztyn.
Załóż 18/7 r. 4042

A ,  S T A N E K
Specjalna fabryka pie- 

cy i wanien kąp ie lo ­

wych wszelk. rodzaju.

Poznań
ul. Mele Garbary 7 a.
Telef 32-50, Źał. w r. 1902 

Przy zapotrzebowaniu proszę zażądać o fe ity4044

Blacha miedziana!!
Koniecpolska Walcownia Miedzi

w Koniecpolu
Stac ja  drogi Że lazne j  Częstochowa-Kielce

produkuje blachę miedzianą dowolnych 
i w ym iarów  i grubości, dna okrągłe i 
i  i pręty m iedziane. Nabywa starą miedź

Nasze

SYRENY
sygnałowe

dla ruchu i pożaru
dostarczamy

dla prądu trójfazowego 
i stałego.

fabryka maszyn górniczych
KAT0WICE-Z&ŁĘŻE.



WĘGIERSKA GÓRKA
Górnicza i Hutnicza Spółka Akcyjna

p o c z t a  
W ę g i e r s k a  G ó r k a W CIĘC9NIE

Wyłączne przedstawicielstwo na Kongresówkę, Poznańskie i Pom orze:

„ŻELAZO i STAL” SP. AKC.
Warszawa, Marszałkowska 147, tei. 10-14 i 91-98. 

Poznań, ul. Ratajczaka 28, tel- 29-18.

Młocarnie szerokomłotne VISTULA
Młocarnie z przymykami
MłOCarnie Z Wałami do gładkiej słomy
Walce, kieraty
Siekacze do buraków
Sortowniki ziemniaków
Maszyny do czyszczenia zboża
Sieczkarnie bębnowe do zapędu me­

chanicznego stojące i na wozach
Sieczkarnie tarczowe 
Koła transmisyjne
P o m p y  dO g n o jó w k i  z r u r ą  s t a l o w ą  

i wyjmującemi w entylam i 
Szufle Z ie m n e  do transportowania ziemi 

wykonuje jako długoletnią specjalność

A. P. Muscate
Fabryka Maszyn T.zo.p.

TCZ E W (Pomorze)
4078

p o w i a t  
Ż y w ie c ,  M a ł o p o l s k a

Telefon: Węgierska Górka 2 
Telegram y: Odlewnia Węgierska Górka.

W Y R A B I A :
Lanożelazne tury I kształtk i wodociągow e i gazowe, k ie li­

chowe i kołn ie rzow e o średnicy 40 mm do 1200 mm 
i d ługośc i użytecznej 2,5 do 5 m, w ed ług  norm 
po lskich i niem ieckich.

Odlewy handlowe, ja k  p ły ty , ruszty, ramy, d rzw iczk i, pie­
cyki i t. p.

Odlewy budowlane i kanalizacyjne,
Odlewy maszynowe wszelkiego rodzaju. 
W lew nice (kokile) dla stalow ni.

Roczna wytwórczość O d lew n i: 10.' OOtonn ru r
„ 8.000 tonn in. od lewów .

JAKO ŚĆ O D L E W Ó W  P IE R W S Z O R Z Ę D N A  
Jedyna w Polsce odlewnia rur, urządzona według najnowszych 

wymagań techniki odlewniczej.

Z ło ty  Medal na I-szej K ra jow e j W ystaw ie  
Budow lanej we Lw ow ie  (5-15 września 1926)

za znakom ite od lew y żelazne i rury. 4077

W AŁY KOLANOWE
DO WSZYSTKICH SYSTEMÓW 

MtOCAJtt) PAKOWYCH 
3AK TEŻ 

KOMPLETNE ŁOŻYSKA 
DO NICH.

eeeece
c c c e e e ie c ee o o

KO M P LE T N E  PALENISKA 
LOKOMOBILOWE 
I DO LOKOMOTYW

JAK TEŻ 00 
WSZYSTKICH SYSTEMÓW 
KOTŁÓW PAPOWYCH.

WYKONUJE: W NAJKRÓTSZYM TERMINIE I NA DOGODNYCH WAPUNKAOł.

FABRYKA MASZYN
ZEW

ARMATUR-ODlŁWNIA-KOTLARNIA

4104
o o c o o o o c k x )<x >o o o o o o o o o o o o o c >o o o o o o o o ( » c x x x >x x » c x x >o o c x x >o o o o c o o o o o o o o c x )o o o o o o o o o o o o 9

Manometry ■ Termometry
Pyrometry - Wakummetry

reduktory do gazów, a także naprawy i przerób­
ki wszelkiego rodzaju aparatów kontrolnych c- 
raz artyku ły masowe fasonowe z różnych metali 

wykonuje 40 40

Fabryka manometrów i w ars i ta ty  mmmm

J. Łańcucki i /yn
w Sosnowcu, ul. Warszawska 10 - Tel. 29.

OOÓOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO00O
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO00

| a . n o p p e r
° Gdańsk - Danzig

S a m tg a s s e  6 /8

o Specjalna fabryka
piecy kąpielowych, p ier­
wszorzędnej jakości i w y- 

§  kw intnej formy, nadzw y­
czaj korzystnych

ÔOOOOOOOOOO0OOOOO0OOO0OOOOO0OOOOOOeX!)c

Spezialfabrik
in Badebfen in erstklas- 
siger Qualitat u, eleganter 
Form, besonders preis- 

w e rt
4150b

000000000000000000000000000000000000000,9,
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO^

forma C. F o rm a  Q,

Fabryka tygli grafito­
wych i ogniotrwałych 

produktów
„Grafos”

S p . z ogr. por.

Bielsko-Biała
poleca

Tygle grafitowe
do top ien ia  kruszców, wybornego g a tu n k u ,  jakoteż wszel­
k ie  w yroby g ra fito w e  w  zakres ten  wchodzące 4153

„ la. GRAFITY odlewnicze i p ła tkow e.
< 3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 °

n



„HATECH j
Skład artykułów  technicznych  

C Z A P S K I  i C H I Ł O M E R |
POZNAŃ,  ŚW. MARCIN Nr.  65
Tel. 53-42 — Adres telegr. ,,H A T E C H “  4001 1

N irzęd/ia, szczeliwo, armatura, węże, to- M
czaki, tarcze szm-rglowe kola zapędowe 
drewniane, śruby, metale, terpentyna z fa­

bryk i „Terebenthen“  s

413Jt

name lat 
ocynkowane

wyrabia:

F a b ry k a  W yrobów  Ż e la z n y c h
Inż. R. KOSMALLA

Tel. 12 —  SZOPIENICE, ul. Rejtana 39 §

ty  -K+ ty -

1) Tokarki
precyzyjne szybkotnące 180X280X1000, 
1500 i 2000 mm. i 300/750X25uO mm.

2) Wiertarki
szybkobieżne i słupkowe do 15 m m .^ 
i stołowe do 8 mm. &

3) Prasy ręczne
(balansowe1 o 0  wrzeciona 65 mm

4) Śrutowniki
walcowe i tarczowe.

5) Łożyska
lorkowe (wagonetkowe).

6) Kuchenki gazowe.
7) Odlewy żeliwne

wszelkich części maszynowych.

8) Ruszta
z ognioodpornego żeliwa, napuszczo­
ne, do palenisk stałych i ruchomych.

Tow.Akc. „Wiepofana
Poznań, Dąbrowskiego 81. Telef. 61-56.

4002

„Wartome”
Fabryka Maszyn i Armatur 

Odlewnia Metali

Poznań,  Polna 8
Tel. 61-98 łom

&

W ykonuje wszelką armaturę 
parową, gazową i wodną, re­
peracje wszelkich maszyn ro l­
niczych i armatur. Gryzowanie 
kó ł zębatych do samochodów 
i t. d. O dlew y z miedzi, spiżu, 
mosiądzu, fosforbronzu, niklu, 
stalbronzu i wszelkie odlewy 
galanteryjne i t. p.

Kosztorysy i porady techni­
czne bezpłatnie.

C3

| Bracia Szajn
i Fabryka Śrub i Gwoździ
K J  Spółka Akcyjna

gj w Będzinie
pj poleca:

[g GWOŹDZIE
kwadratowe, okrągłe, papowe, nacinane, szklarskie, 
sufitowe, stolarskie, podkówkowe, tapicerskie, (kam- 

ćw ieki), tyble, i Verbandstifte), bednarskie, 
formierskie i t. p ;

DRUT
blankowy, żarzony, galwanizowany, ocynkowany, ka­
librowany, sprężynowy, telegraficzny, kolczasty, pół­

okrągły, podkówkowy i t. p ;
Drut miedziany - elektrolityczny. 

WKRĘTKI
(śruby) żelazne i mosiężne do drzewa z łebkami pła- 
skiemi, półokrągłemi, 4-ro i 6-cio -  kątnemi, owalne- 

mi (soczewkowatemi) i konicznemi ;

WKRĘTKI
żelazne i mosiężne do metalu z łebkami płaskiemi, 
półokrągłemi, owalnemi, 4-ro i 6-cio kątnemi i t. p. ;

Zatyczki (szplinty) żelazne i mosiężne; 
Sztyfty szewckie (do obcasów) okrągłe i kwadr.; 
Podkówki do obcasów. 3936

ca
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H
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ALEXANDER MAENNEL DZEBŃRDRKUCIACNGYCH
Nowy Tom yśl 10 (W o j. P ozn .) T e l. 37

Fabrykacja: SIATEK i t. d.
R o g ó i k i  d o  n ó g .  wielkość 60 x 3 5  cm. 

sztuka z ł 4 .4 0 , 10 sztuk a z ł 4.15
Z a lic z e n ie  3144b P ró b k i p o c z tą

> « O O G © O O O O 0 O O O O O Q O © O O O O O O G G G O 0 O O 0 0 O O 0 O © O O  "  oo oWągla
szukajcie u źródła. Solidnym i n igdy nie zawodzącym §
dostawcą jest 4 1 3 9  O

H. Hannie? i Ska, Katowice, §
ul Moniuszki 3. Ó

OOOOOOGOOGGGOeOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

K orpusy
do płygów i

w yiab ia  masowo i poleca

U /ł.  C z a jk o w s k i
L U B A W A  (P o n t.)
Fabryka narzędzi rolniczych.

Przodki żelazne i kute 
części do powozów

podług nadesłanych lub własnych 
wzorów poleca

S T .  Ś R E D Z K I
Rudnicze pow. W ąg ro w iec .

W y s t a w ia m  n a  M ię d z .  T a rg u  P o z n . w  W ie ż y  G ó r n o ś lą s k ie j .

R e s o r y
do p o w o z ó w
w  w sze lk ich  rozm iarach lub 
p od łu g  nadesłanych w zoró w  
40.95 t poleca 3724

i : Wytwórnia resorów P. M f f l l l i n ,  Siarkowo p. Błotnica (Pozn.) j

©
©
©
G
G
G

M. Matuszewski - Poznań
żelazo i stal

u l .  Przemysłowa nr. 22
Telefon nr. 40 45, 61 01Teltfon nr. 40 45, 61 01

e 
g

3 9 4 8 1 G 
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Zakład Wyrobów Drucianych
MICHAŁ RUI. M e l e -  Żywiec
Poleca solidnego w ykonania s p rz ę ty  kuchenne i i r z y -  
bory  dla gospodarstwa domowego z d ru tu , cynowane 
oraz d i uciane sia tk i ple.done, materace do łóżek 
wycieracz&i do butów  i wszelkie w zakres wchodzą­

ce w yroby  druciane. 4076

Przy wszelkich korespondencjach z firm am i
prosim y zawsze pow oływać się na 
„R yn e k  M eta low y i M aszynowy“ .

3989P a n ie  myślą,
że maszyna amerykańska jest jakieś cudo, nie znając 
mojej maszyny, a skoro zobaczą moją, przyznają, że 
nie widzą różnicy i od razu kupują, mając przeszło 
100 z ł taniej i 10-letnią gwarancję.

T. Konikiewicz, Poznań, placNcwcm iejski 1a parter
P o d z ię k o w a n ia  n a p ły w a ją  z  d o m ó w  n a jw y ż s z e j a ry s to k ra c ji .

Z A B A W K I  w y ra b ia :

B ąk i z w ieżą E ife l, w iru jące  w  każde j pozyc ji, 
S am olo ty  o w łasne j sile lata jące ,
Fru -  Fru ! la ta jąca  śm iga, 2565 b
K aruze le  z m echanizm em  o bro tow ym ,
A para ty do rysow an ia  deseni a rtys tycznych , 
O d lew y m alow ane w  kartonach jak  : w o jsko  i t, p. 
A rm a tk i ruchom e, pneum atyczne

Inż. B o l e s ła w  S ta n
Poznań - Sołacz, Podolska 2

Wędzidła 
i zgrzebła 
do koni i

dost. Fabr.U/yr. Żel. Sulkiewicz i Robakowski Bydgosztz. Cennik na żądanie-

[ M i  kiajcwe
pierwszorzędnego 

gatunku

Pitki do motali
P. GOLDMAN i L. ENDELMCN, Warszawa

Widok 11, telef. 130-88.

F a b ry k a  łó ż e k  
detalowych 3cóc 

i M a t e r a c y  Patentowych
L.  Ś w i ą t e k

Poznań, Dr. Dębińska 12. Tel. 27-4t
Odsprzedającym wysoki procent.
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§  P i C K H A R D T  & G E R L A C H  G. m- b. H- 1
o Messingwerk W E R D O H L  Niemcy g
0  poleca; 40( 5 0

§  Rury mosieżne, Listwy mosiężne, Bimetal §
0  Wyłączny Reprezentant na P . ls k ę  i W. M. Gdańsk 0  
G Jan N e p .  U la to w s k i  -  P o z n a ń ,  ul Ogrodowa 20 ^
G O O O O O 0 O O 0 O O O O 0 O 0 O O 0 G O O O O G 0 O O O O 0 0 O 0 O O 0 O 0

Tr a n sm isje
ŁOŻYSKA, SPRZĘGŁA .WAŁY
TARCZE P A SO W E.PR ZYSTAW KI
O d w r o t n a  d o s t a w a . C e n y  n a  ż ą d a n ie

S S A M IL S K IiSr PIESZEW I*®. Muz.
3 7 5 7

IV


